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Lwów, 8 października.
Właściwie już jutro, wedle wybaczonego jej 

terminu, wejść powinna na porządek dzienny 
Sejmu sprawa wielce drażliwa — zdradzające 
agrarny charakter kuryalnei izby .. wytwarza­
jąca skutkiem tego trudności tam, gdzie właści­
wie być ich nie powinno.

Jak wiadomo, przed ośmiu dniami odesłanj 
został w Sejmie do komisri gospodarstwa kra­
jowego nagły wniosek ludowców, względnie po­
sła Myjaka i tow. w sprawie zamierzonego przez 
rząd, traktatowego otwarcia granicy rumuńskiej 
dla bitego już bydła rzeźnego i nierogacizny. 
Komisya wezwana została, aby do ośmit dni z 
tego wniosku zdała w Izbie sprawę. Ale zdaje 
się, że komisya nie dotrzyma tern in-i i spra­
wozdanie przedłoży dopieio w poniedziałek.

Wniosek ludowców wywołał w pewnych klu­
bach Izby wielką konsternację. Sprawa bowiem 
przedstawia się w sposób następujący:

W roku 1907 uchwalił Sujm ówczesny rezo­
lucję komisji gospodarstwa krajowego, wzywa­
jącą rząd, aby przy zawieraniu traktatu handlo­
wego z Rumunią n ie  o t w i e r a ł  g r a n i c y  
a n s t r y  a c k i c j ,  czy to dla żywi ego, czy dla 
bitego bydła rzeźnego, gdyż byłoby to połącso 
ne z oczywistą szkodą dla rolnictwa w Gulicyi. 
Nad spełnieniem tej rezolucyi czuwać miało w 
pierwszym rzędzie Koło polskie w Wiedniu. — 
Tymczasem rząd nie wiele sobie robił z uchwa­
ły sejmowej i żądania Koła polskiego, i właści­
wie już zawra r ł  z Rumunią traktat cłowo-ban- 
fllowy, na mocy którego Rumunii przj sługiwać 
będaie prawo wprowadzania do Ausiryi, przez 
czas ol owiązywanie traktatu, stopniowo co ro­
ku zwiększającą się hczbę bitego bydła rzeźne- 
g  od 10 do 80 tysięcy sztuk i nierogacizny od 
60 do 125 tysięcy sztuk rocznie. Ma to wyno­
sić pół procent ogólnej konsumcyi w państwie. 
Traktat, jak powiadam, został już właściwie za­
warty i tylko ratyfikowany będzie przez Radę 
państwa. Rządowi rozchodziło się tutaj nie tyle
0 obniżenie cen mięsa w Ausiryi, gayż wpro­
wadzana przez granicę ilość mięsa z bydła ru­
muńskiego tworzy minimalną część jej ogólnej 
konsumeji, ile o to, aby dać Rumunii choć pe­
wien ekwiwalent za możliwość wprowadzania 
do niej produktów przemysłu austryackiego, któ­
ry bardzo mało posiada zagranicznych rynków 
zbjtu.

Tę sprzeczność między traktatem rumuńskim 
a rezolucją sejmową z r. 1907 wyzyskał spry­
tnie i złośliwie poseł Scapiński, we wniosku 
posła Myjaka przypominając obecnemu Sejmowi
1 Kołu polskiemu imperatyw sejmowy z przed 
dwóch lat. Pos. Stapiński wywołał przez to 

koasternacyę wielką wśród agrarzystów sejmo­
wych z prawńcy, bo nagle przedstawił się jako 
nieprzejednany szeimierz zielonego sztandaru, 
gdy oni nad interesami agrarnemi prżechoazą 
do porządku dziennego

Zaangażowany, w bardzo niemiły dla siebie 
sposób, jest w tej sprawie prezes Koła polskie­
go, Powinien on przecież wtajemniczonym być 
we wszystkie zamiary rządu, o ile się one do 
kra i odnoszą, i powinien utrzymywać koniaki 
z Sejmem, ktoiego nadto jest członkiem. Tym­
czasem dopuścił do tego, że rząd nad rezolucyą 
Sejmu z r. 1907, przy zawieraniu traktatu 
z Rumunią, przeszedł ao porządku dziennego. 
Gdzież więc był wtedy prezes Koła, p. Głą- 
biński ?

Cóż ięc teraz za rada ? Czy pod parciem 
agrarzystów galicyjskich, rząd ma cofnąć za­
warty już traktat z Rumunią? Czy konserwa­

tyści, znajdujący ostatnią jeszcze ostoję w Sej­
mie, mają ostrzeliwać stąd rząd centralny i naj­
wyższe sfery? Byłoby to karkołomne i wobec 
sfer nieagrarnyeh niewdzięczne przedsięwzięcie. 
Od czegóż wreszcie bawi we Lwowie, w Sej­
mie minister skarbu?

Komisya gospodarstwa krajowego załatwić 
ma rzecz w sposób ., kompromisowy. Oto rząd 
przyznać ma Calicyi odszkodowania w formie 
pewnych dotacyj dla Towarzystw rolniczych 
i pod tym plastrem zagoić się mają rany agra­
rzystów, wywołane sprowadzaniem bitego bydła 
z Rumunii/

Ale cóż na to p o s ł o w i e  z m i a s t ?  Nie 
mogą oni wprawdzie nic mieć przeciwko temu, 
aby kraj, w tej lub owej formie, wytargował 
coś na rząazie, ale też nie moga się godzić na 
Dezwzględne zamykanie granic państwa nawet 
dla importu mięsa, gdy pokazuje się, że pro­
dukcja rolnicza nie kryje potrzeb konsumcyi. 
Sprzeczność między interesami nnast, a nieuspra- 
w ledliwioną pretensyą agrarzystów, jest tutaj 
oczywista. Spodziewać się więc należy, ze po­
słowie miejscy z lewicy zajmą w tej sprawie 
zasaau cze stanowisko.

Tak więc jedno z najbliższych posiedzeń sej- 
mowycL załatwić ma sprawę, która uietylko 
z ław ruskich, lecz tym razem także, dla od­
miany, z ław polskich, licznych dostarczy szer- 
mierzy słowa.

Przebieg dyskusyi nad tą sprawą w komisyi 
gospodarczej, przedstawiony poniżej, potwierdza 
w zupełności przewidywania naszego korespon­
denta.

Z komisyi gospodarstwa krajowego.
L w ó w ,  8 października.

Na wczurajszem posiedzeniu k o m i c y  i g o ­
s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o ,  przedłożył lir. 
S k a r b e k  referat, w sprawie wniosku nagłego 
posła M y j a k a, zwróconego przeciw traktato­
wi z Rumunią. Referent przedstawił rezolueyę, 
uchwaloną przez k o n s e r w a t y s t ó w ,  Ina po­
siedzenia s u b k o m i t  et u, wrybranego dla za­
łatwienia puwTyŻM/.ego wniesku przez komisje 
gospodarstwa krajowego.

Rezolucyą subkomicetu brzmi:
„Sejm ubolewa, żo rząd przy zawieraniu trak­

tatu handlowego z Rumunią nie uwzględnił w ca­
łości uchwały Sejmu z dnia 12 marca 1907 r. 
Nie zapoznając politycznej doniosłości tego trakta­
tu, Sejm w z y w a  z c a ł y m  n a c i s k i e m  r z ą d ,  
żeby ae względu na to, iż postanowieniu traktatu 
co do sprowadzania bitego bydła i nierogacizny 
w granice państwa sprowadza wielką stratę dla 
rolnictwa krain, wziął przed ostatecznem załatwie­
niem tej sprawy w parlamencie jak najenergicz­
niej w  obronę interesa tak rolnictwa, jak 1 hodo­
wli Jydła i przyznał krajowemu rolnictwu t a k i e  
k o r z y ś c i ,  któreby w y r ó w n y w a ł y  s t r a t y ,  
akie ono skutkiem niekorzystnych postanowień 

traktatu ponosić musi".
„Sejm z a s t r z e g a  s i ę  p r z e c i w  p o d o ­

b n y m  p u s t a n o w i e n i o m  p t z y  t r a k t a t a c h  
z i n n e m i  p a ń s t w a m i  b a ł k a ń s k i e m i  i 
wzywa rząd, aby przy zawieraniu dalszych trak- 
iatów handlowych u w z g l ę d n i ł  w c a ł e j  p e ł ­
n i  u c h w a ł ę  S e j m u  z d n i a  12 m a i c a  
lyC 7 r .“

Nad rezolucyą tą wywiązała się ożywiona 
dyskusja, w której zabierał głos także poseł 
B a t t a g l i a .  Sprzeciwu się on drugiemu ustę­
powi rezolucyi („Sejm zastrzega się przeciw 
i t. d / ‘ ), a zgłosił sam następującą rezolueyę: 
S e j i r  w z y w a  r z ą d ,  a b y  w s z e l k i e m i  
ś r o d k e m i  s t a r a ł  s i ę  z a p e w n i ć  l udno ­
ś c i  m i a s t  t a n i e  mi ęso .

Nad tym wnioskiem wy wiązań się długa dy­
skusja. Posłowie l u d o w i  obstawali przy swoim

w nosku nagłym i btali na stanowisku uchwały 
Sejmu z roku 1907. R u a i r i  p o p i e r a l i  i ch.  
W imieniu ludowców i Rusinów poseł Wasucg 
po dłuższej polemice z kilkoma posłami, zgłosił! 
wniosek mniejszości, identyczny z uchwałą Sej­
mu z roku 1907, która .te uJhwała przeciwna 
jest traktatowi handlowemu.

Poseł S k a r b e k ,  ze względu na stano wisko 
Eattaglii, wobec jego rezolucyi i ze względu na 
ataki konserwatystów, na bigo referat, z ł o ż y ł  
s w u j  r e f e r a t .  Referat ten ońarowano posło­
wi K r  y s z t o  f o w i c z o  wi.

\» głosowaniu ourzucoco wniosek lłattagiii 
18 głosaiu przeciw 2 głosom.

Za rezolucyą, przedłożona przez posł1 S k a r b ­
ka, na początku posiedzenia głosowało 12 po­
słów, * przeciw 8.

Mniejszość zgłosiła jako swego referenta posła j 
W a s n u g a  do dyskusyi w Iziif', poczem na-; 
mąpiły w dalszym clą-'u obrady nad referatem 
M a r s z a ł k o w i c 7 a ° w  sprawie i wniosku po­
sła M a r y e w s k i f c j  0 z n i e s i e n i e  c e ł  
na z b o ż  e do  1 , i p  c ’a i oku p r z y s z ł e g o .

Na wniosek referenta komisya większością 
głosów przeszła nad wnioskiem p. M a r y e w -
s k i e g o  do  p o r z ą d k u  d z i e o n e g ' 0.

Mniejszość posta,luriła p o d t r z y m y w a ć  
wniosek Maryewsa e o .a  p e ł n e m  p o s i e ­
d z e n i u  S e j m u ,  referentom mniejszości wy­
brano posła B a  t t a g i i  ę. "

(Koresp. ,.N Reformy1“ 0
Wiedeń; 8 października.

Sejm di.luo-austryacki urządza sobie dziś 
„wielkie posiedzenie". Komplet był niezwykły, 
nawet wszystkie ekscelency' chrześcijańsko-so- 
cyaine, których jest już niemało, przybyły dla 
wysłuchania deklaracji namiestnika hr. Kielmau- 
segga o stanowisku rządu wobec lex-Kolisko. 
Także galerye były przepełnione; szczególnie 
licznie jawiły się korporacje n.euiiecko-narodo- 
we z barwnemi wstęgami. Hr. Kiełmansegg nie 
po raz pierwszy zresztą mówił o tym przed­
miocie. Lex-Kolisko, czyli ustawa dekretująca 
jtzyk niemiecki, jako wyłączny w dolno-austrya- 
ckich szkołach ludowyah i wydziałowych trzy 
razy była już uchwalaną prze/ Sejm wiedeński 
nie uzyskawszy nigdy sankc ci, fierwsza uchwa­
ła sięga jeszcze czasów' lir, Badeuiego i wtedy 
rząd  odm ow ę san k cy i m otyw ow ał artykułem  
XIV  ustaw  zasadn iczych  gw a ra n tu ją cych  wszy 
stkim narodom w Austryi równouprawnienie. 
Od tego czasu stosunki się zmieniły. Spory 
narodowościowe zaostrzyły się i rozszerzyły na 
wszystkie niemal kraje w państwie. Niemcy 
zaś wyzyskując wielkie cz.ęste błędy taktyczne 
przeciwników i ich rozlicie, potrafili zsoiida- 
ryzować się o ile chodzi o walkę przeciw Sło­
wianom i uzyskali siiny wpływ na rządy. Tę 
zmianę stosunków charakteryzuje też bardzo 
jaskrawo dzisieisza deklaracya hr. Kiennanseg- 
gc, tak zupełuie inna, aniżeii poprzednie. Na­
miestnik nie powoływał się już wcale na usta­
wy zasadnicze, lecz także na państwową usta­
wy szkolną i czuć było wielkie zakłopotanie 
wywołane uchwałą Sejmu dolno austryackiego. 
Sankcya ustawy Konski nastąpić bowiem może 
tylko na propozycyę rządu, tr gaś jest tylko 
wtedy możliwą, jeśli rada ministrów ją za­
akceptuje, co znowu fest wykluczonem.

Wubrc tego hr. Kielmansegg podsuwał Sej­
mowi rady dla obejścia istniejących ustaw i 
oświadczył gotowość do wspólnej pracj w inte­
resie itrzymania szkolnictwa dolnc-austryackie- 
>-o „na dotychczasowej (t. j. niemieckiej) pod­

stawie". Nie ulega zatem wątpliwości, że w tej 
czy innej formie, w drodze jakiejś ustawy do­
wolnie interpretowanej, czy też rozporządzenia 
rady szkolnej krajowej, czy wreszcie w drodze 
praktycznego bojkotu nauczycieli czeskiego po­
chodzenia i narodowości czeskiej, język niemie 
cki istotn'e zatrzyma prawo wyłączności w 
szkołach dolno-austryackich Tę kampanię Cze­
chow uważać zatem można za przegraną, ale 
skutki zwycięstwa mogą być dla samychże 
Niemców wcale niepożądane, jeśli w Austryi 
rzeczywiście obowiązywać będzie zasada i rów 
ne prawa dla wszystkich. W Krajach i okrę­
gach, mających mniejszość niemiecką, Słowianie 
zastosują tę samą praktykę i zadekretują rów­
nież wyłączność swego języka z wykluczeniem 
języka niemieckiego. Czy Niemcy przez to nie 
stracą więcej, aniżeli przez ewentualne dopu­
szczenie szkoły ludowej czeskiej w Wiedniu jest 
jeszcze kwestyą. Pretensye Niemców do szkół 
niemieckich w G a l i c y  i, które nigdy nio były 
uzasadnione, dziś nawet, według ich własnej 
teoryi nie mają, żadnej podstawy prawnej.

W  całej Galicyi jest mniej Niemców, aniżeli 
w Wiedniu Czechów,” którym odmawia się w 
stolicy państwa szkoły ludowej, z tom uzasa­
dnieniem, że miasto zamieszkałe jest tylko przez 
j e u n ę narodowość w z n a c z e n i u  h i s t o r y -  
c z n e m  i po i  i t y c z  nem.  Trybunał państwa, 
na który hr- Kielmansegg dziś się powoływał, 
również orzekł, że „Czesi w Dolnej Austryi 
’nVŁ Tmkją prawa żądać szkół czeskich z prawem 
puDliczności, ponieważ w yroju tym prócz szcze­
pu niemieckiego i n n e  n ar  o dOTKiDtl  j.a k o 
s z c z e p y  u . e  m i e s z k a j ą ,  a j ę z y k  c z e ­
s k i  n i e  j e s t  k r a j o w y m  ( „ l a n d e s -  
u b l i c h ) “ . Z większem o wiele uzasadnieniem 
można to orzeczenie zastosować do Niemców 
galicyjskich, któizy zresztą mają nawet gimna­
zjum niemieckie we Lwowie, nie mówiąc o in­
nych zakładach naukowych z piawem publi­
czności w całym kraju. Na wszelki wypadek 
agitacya Niemców przeciwko lex Kolisko w 
Dolnej Ausiryi i ich arg.imentacya odbiera im 
wszelkie prawa do jakichkolwiek pretonsyj w 
Galicyi. Każdy kij ma dwa końce. Sz

Połowiczne typowo austryackie załatwienie 
sprawy prof. Wahrmunaa mści się teraz na rzą­
dzie w ten sposob, że dzisiaj, w. miejsce zeszło­
roczn e j sprawy js o b is te j profesora insbruckie- 
go, pojawiła się zasadnicza kwestya wolności 
nauki na uniwersytetach i prawa ministerstwa 
do skreślenia zapowiedzianych wykładów. Ko­
legium profesorów niemieckiego uniwersytetu 
w Pradze, jako bezpośrednio zainteresowaue 
skreśleniem przez ministerstwo wykładu, zapo­
wiedzianego przez Wahrmunda, podniosło pieiw- 
sze tę kwestyę i wystąpiło bardzo energicznie 
przeci v ministerstwu. Jaki kompromis wynaj­
dzie teraz ministerstwo celem zażegnania nowe­
go groźnego stąd konfliktu bardzo poważnego, 
oto zagadka, z której rozwiązaniem nie może 
hr. Steurgh zbyt długo zwlekać.

( T e l e g r .  „ N o w e j  R e f o r m y " ) .
P r a g a ,  9 października.

Wczoraj wieczorem k o l l e g i u m  p r o f e s o ­
r ó w  zebrało się ponownie na naradę w sprawie 
prof. Wa l i r mu u d a .  Narada trwała trzy go­
dziny i była bardzo ożywiona. Podniesiono w 
dyskusyi, że prof. Wahrmund obejmując profe­
surę w Pradze dał ministerstwu oświaty p e- 
w n e p r z y r z e c z e n i e  co do rozmiarów swej 
czynności] w Pradze i rzekomo p r z y r z e k ł  
n i e o g ł a s z a ć  ż a d n e g o  o b o w i ą z u j ą c e ­

g o  w y k ł a d u  w roku bieżącym; iednak Wahr- 
rnund miał tego przyi zeczenia nie dotrzymać. 
Poruszono i tę oKoliczność, że podobny wykład 
już zgłosił drugf profesor tego samego przed­
miotu. W  końcu uchwalono o s t r ą  r e z o l u e y ę  
z w r ó c o n ą  p r z e c i w  m i n i s t e r s t w ' u  o- 
ś w i a t y  za  n i e z a t w i e r d z e m e  w y k ł a ­
d ó w  i p r z e c i w  W a h r m u n d o w i  za po ­
c z y n i e n i e  p r z y r z e c z e ń  Gchwała ta wy­
wodzi, że ministerstwo oświaty n ie  ma p r a ­
wa podług własnej woli odmawiać zatwierdze­
nia wykładów, ponieważ w takim wypadku do­
puszczenie do docentury prywatnej byłoby bez 
praktycznej wolności, a w o l n o ś ć  n a u k i  na 
uniwersytecie zostałaby zastąpiona s a m o w o l ą  
m i n i s t e r s t w a .  Przeciw takiemu postępowa­
niu, kollegium profesorów zastrzega się energi­
cznie i wnosi, aby ministerstwo przyjęło do 
wiadomości zgłoszone wykłady Wahrmunda, cho­
ciaż kollegium profesorów przyznaje, że wykład 
ten n ie  o d p o w i a d a ,  d y d a k t y c z n e j  po ­
t r z e b i e  i kateura tego przedmiotu już istnie­
je. Kollegium profesorów uważa ze u b o l e w a ­
n i a  i p o t ę p i e n i a  g o d n e ,  jeżeli wmlność 
i czynność akademicką rząd czyni zawisłemi od 
k o m p r o m i s u  ze  s t r o n n i c t w a  m p o l i ­
t y c z n e  m i.

Zarazem jednak kollegium profesorów oświad­
cza, że nie odpowiada to godności akademickiej, 
jeżeli p r o f e s o r  p r z y j m u j e  n u m i n a c y ę  
z t a j n e m i z a s t r z e ż e n i a m i .

Zaprzeczenie prof. Wahrmunda.

P r a g a ,  9 października.
Profesor Wf.b.llK.WP-d ogłasza w „N. Fr. Pres- 

se“ oświadczenie, w którem stanowczo z i p n e -  
cza,  jakoby objął jakieś z o b o w i ą z a n i a  
przy ncminacyi na profesora prawa kościelnego 
na uniwersytecie w Pradze i gotów to udowod­
nić.

* : « i  pub  w i i «i .M i
i i .

Wed'e wykazów, zestawionych przez zarządy 
szkół, na podstawde metryk, liczba dneci, obo­
wiązanych w r. 1907/8 do n a u k i  c o d z i e n ­
n e j  (t. j, w wieku 6 do 12, 'Wzgl. 7 do 18 lat) 
wynosiła 1,121.886 (028.067 wiecej, niż w r. 
1906/7). w tem. 571.133 chłopców i 550.253 
dziewcząt Liczba dzieGi, obowiązanych do nau­
ki dopełniającej (t. j. w wieka 13 — 15, a wzgl. 
14 do 16 lat) wynosiła w  r. 1907/8 237.73'* 
(wiecej o 3416), w tem 120.294 chłopców, u 
117.145 dziewcząt. Ogólna więc liczba wysa 
zanych dziwi w wieKu szkolnym wynosiła 
1,359.125. Cyfry te obejmują dzieci tych gmin, 
w których są czynne szkoły ludow-e lub które 
należą do zakresu szkół czynnych w gminach 
sąsiednich *).

Najwięcej wykazanych dzieci w wieku szkol­
nym od lat 6 do 12 znajdujemy w m. Lwowie 
(24.525), dalej w pow. rzeszowskim (22.572), 
lwowskim (22.559) i jarosławskim (22.021), naj-

*) Ogólna liczba dzieci szkolnych wynosiła we- 
dłng spisa ludności z r. l&UO —  1,546 787. P rzy j­
mując, że jednoroczny przyrost dzieci w wieka 
szkolnym w ostatnim siedmiolecia wynosił procen­
towo tyle, ile wynosił przeciętnie jednoroczny przy­
rost dziesięciolecia 1 8 9 0 — 1900, otrzymamy z tego 
obliczenia, że przy końcn r. 1907  ogrdlna J/czb i 
dzieci w wieka od 6 do 12 lat wynosiła 1 ,131.000, 
w n-leku zaś 13 do 15 lat 526.500, razem >vięc 
było 1657 .500 dzieci w wieka szkolnym, czyli w 
wykazach zarządów szkół nie znaj Iniemy prawie 
300 .000  dzieci.

l\m  powieści.
Gabryela Z a p o l s k a :  „ 0  czem się nie mówi." 
Warszawa. Gebethner i W olff. —  Kazimierz T e t m a ­
j e r :  „Z  wielkiego domu “  W arszawa. („N owości 
L iterackie"). —  Artur G r u s z e c k i :  „Zaloty biu­
rokraty." 2 tomy'. W arszawa. 1909. („B iblioteka 

dzieł wyborow ych").

Talent Gabryeli Zapolskiej niesie ciągłe nie­
spodzianki. Giętka i wrażliwa wyobraźnia au­
torki „Kaśki Karyatydy" z przed awuą łatwo­
ścią chłonie hasła i kie. unKi współczesnych 
prądów iiierackich i wyławia życiem pulsujące 
temity Nie tylko świetnym rysunkiem wybor­
nie podpatrzonych typów menażeryi ludzkiej, 
nie tylko praw dą życiową, podaną bez żadnych 
osłon, ale przedewszystkiem śmiałością ujęcia 
problemu społecznego, Zapolska zdobyła some 
odrębne na wskroś stanowisko wśród naszych 
powieścioplsarzy. Był czas, w którym skwapli­
wie hołdowała naturalizmowi i w podawaniu 
jaskrawych realistycznych obrazów równała się 
z mistizam: francuskiego naturalizmu. Gdy prąd 
ten minął, gdy powieść zwróciła się do spokoj­
niejszych tematów o podkładzie psychologiczne 
spoi cznym, Zapolska i w tym kieiunku rozwi­
nęła twórczą działalność, w której talent jto 
znew a odsłaniał nowe huryzonty myśli i błyszczał 
pełnią b.trw i siłą męskiej energii. Wszelako 
najmocniejszą stroną tego talentu pozostanie 
obserwacja pewnych ran obyczajowych społecz­
nego ustroje, tych tan, których dotknięcia ze 
względów nieuzasadnionej pruderyi większość 
piszących starannie unika.

Dla Zapolskiej nie stnieje temat, o którymby 
jnówić nie można. W ostatniej swej powieści

p. t. „O czem się nie mówi", podejmuje ona 
kwestyę,^będącą jątrzącą raną na organizmie spo­
łecznym, — temat, o którym się częściej mówi, 
jak pisze, bo do poruszenia go brak niektórym 
edwi-gi, a tym, coby ją mieli, brak,.talentu. Au­
torka „Córki Tuśki" ma i odwagę i ta'mit i 
obserwacyę tak żywą i baczną, że poil błj sko- 
tliwem joj piórem temat najdrażliwszy zatraca 
swe cechy jaskrawego brudu i nędzy moralnej, 
a wyłania się jako problem społeczny, godny 
uważnego rozpatrzenia.

Dziwnym zbiegiem okoliczności powieść p. 
Zapolskiej pojawia się w chwili, gdy równocze­
śnie w piśmiennictwie niemieckiem ten sam te­
mat podjęto, gdy rozmaite instytucje humani­
tarni czynią zabiegi, celem zmuii jozenir i akró- 
c.enia tej piagi ludzkości, jaką jest prostytucya 
i handel żywym towarem, gdy socjologowie wy­
silaj ą się nad określeniem stosunki zboczeń 
moralnych do życia i nad wykryciem źródeł de­
prawacji społecznej. Aktualny w życiu temat 
musiał stać się aktualnym i w powieści.

Bohaterką powieści p. Zapolskiej jest prosty­
tutka uliczna, Frania Wątorek, typ dosyć prze­
ciętny, podjęty z bruku ulicznego lwowskiego. 
Na dziewczynę tę, uosabiającą dziwną miesza­
ninę sprzecznych rysów, rzuciła autorka tyle 
świateł i cieniów, dała rysunek psychologicznie 
tak wycieniowany, że stworzyła z niej typ wy­
idealizowany przedziwnie w duchu i rodzaju 
Manon Lescaut lub bohaterki „Damy kamelio- 
wej". „Porankiem" swoim nazwał tę dziewczynę 
młody człcwiek, który nieświadomy jej przeszło­
ści i zawodu, podjął ją z bruku ulicznego i grzał 
przy niej swe głodne miłości serce i ciało Ona, 
również spragniona uczuć gorętszych i szlache­
tniejszych, któreby z niej spłakały brud życia, 
oddając mn się z całą siłą żywiołowej namięt­
ności, kryje przed kochankiem prawdę swego

żvcia Spotkali się ^edys w tramwaju. Jej ci­
cha młodzieńcza świeżoac, jakiś nieokreślony 
czar uderzyiy go. Nie bym  w mej mc z koko­
ty u iczne nic, coby pozwalało przypuszcza 
jei proceder. Zara: po pierwszem spotkaniu po­
szła do mego i odtąd już tak żyli razem. On 
, wierzył jej że „nora tok" jest szwaczką utrzy­
muje się z pracy rąk, mieszkając „kątem1 u 
praczki na /ia inarstynow .e ona zas, W ob a ­
wie utraty kochanka, taiła przed nim zręcznie 
prawdę. Czasem wyrywało jej się coś, co mogło 
obudzić jego podejrzenia, a wówczas ona z prze­
dziwnym sprytem umiała wy kłamać się. — Ale 
przyszła chwila, w której Krajewski, coraz bar­
dziej oplątany przywiązaniem do Frani, powziął 
zamiar ożenienia się iwnocześniu z tem po
stanowieniem, kiore uderzyło dzi iwczynę jakby gro­
m e m  i b y n a j m n i e j  nie ucieszyło, zapragnął usu­
nąć wszelkie co do brani W ą t p l i w o ś c i .

Katastrofa zawisła w powietrzu. Żyd Knrn 
blum, faktor, usłużny -średnik w sprawach 
dyskretnej natury, sprowadza Krajewskiemu na 
jego żądanie do hotelu... własna jego Franię.

Jak dziKi zwierz rzuca się Krajewski na swą 
ofiarę i w bezsilnej wściekłości pięściami wyła- 
dowywuje swój guiew i okrutne rozczarowanie. 
Ona, przerażone, nie ma swe usprawiedliw'’" - 
nie nic innego, jah tylko bolesną rezygnację, 
jak tylko pełne naiwnej -zcztirości wyznanie, żt 
jego uważała za swego kochanka —  że tamci 
to przecież byli tylko... (oście. I staje się rzecz 
dziwna i trudna do umotywowania. Zwierzę mę­
skie bierze w Krajewskim góre nad r o z s ą d k i e m  
i poczuciem godności własnej. Zabiera dziew izy- 
nę do siebie, jako jej wyłączny pan i w ł a ś c i c i e l ,  
aby jej zazdrośnie strzedz przed innymi. I mę­
czą się oboje. Ona. nieprzyzwyczajona do nie­
woli, w jaką ją zakuł Krajewski, dręczona nad­
to obawą prześladowanie ze strony policyi, jako

uchylająca się od kontroli, ucieka od kochanka, 
pozostaw ia jąc mu kisł, w którym, ze wyruszają­
cą szczerością i bolesną rozpaczą opowiada swe 
dzieje i motywuje teu okropny mus, który ją 
zaprzedał w niewolę niedoli i występków i za­
powiada, że „zrobi sobie śmierć'1. '

W tym momencie powieść wznosi się do szczy­
tu artystyczuego napięcia —  tu Dowiem rozuo- 
cayna autorka przeprowadzać protest przeciw 
leg. mcntacyi, podnosząc bolesny krzyk zgrozy 
w ‘ urome durz tych spuniewierauych. które ni
,i y i znikąd już ratunku spodziewać się nie 
mogą.

A czyni to w sposób tak artystyczny, że bo­
haterka jej po całej Gehennie nędzy, w jakiej 
ją ukazano, budzi nie tylko zainteresowanie 
wytworną charakterystyką i cieniowan.era. ale 
szczerą symtiatyę, jako natura w gruncie czysta 
i tylko powie, zchowmit zdeprawowana. Skupić 
na takiej istocie tyle promieni słonecznych, tyle 
wdzięku, dać jej, tyle cech prawdy życiowej, 
rozwinąć tak subtelnie psychologię, horyzont 
myśli dziewczyny u’ icznej, o' seren pełnem go­
łębiej prostoty —  może tylko talent tak 
rak dosKonale zapatrzony w życie, jakim jest 
talent Zapolskiej. W postaci owego „Poranna 
dała ona literaturze powieściowej tyn nowy, 
świeży, będący wytworem stosunków społecznych 
doty dzisiejszej, wyszlifowany po mistrzowsku, 
i mający prawo do obywatelstwa w literaturze. 
Życie takich typów daje niewiele, a'e wszela­
ki artyzm tworzenia polega na idealizowaniu 
właśnie mętnej \ brutalnej strony życia obycza­
jowego i odkrywaniu tak rzadkich, a tak za­
ciekawiających typów w sferze społecznie wy­
dziedziczonej.

Powieść „O czem się nie mówi", pisana jest 
z ogromna, werwą i błyskotliwością, jak wszyst­
ko, co wychodź z pod pióra Zapolskiej. Arty­

stycznie zaliczyć ją trzeba do najlepszych po­
wieści, jakie się u nas w ostatniej dobie uka­
zały, a to me 1 rlko ze względu na błyski świe­
żej ntuicyi w pomyśle, na kunszt w umotywo- 
wan u psychologii dwóch rozbieżnych typów, 
które się snulkały na droaze życia seksualnego, 
ale także 1 z tego względu, że w naszej 
produkcji powieściowej martwota myśli i jało- 
wość pomysłów wytworzyły szablon, po nad któ­
ry bardzo niewiele piór umie się wznosić i pod­
nieść w sferę twórczości artystycznej to, co w 
życiu odcma się ja k o  przejaw protestu przeciw  
zbagatelizowaniu życia lub wadliwej jego organi­
zacji społecznej.

Do kategoryi okruchów, spadających ze stołu 
bogacza, zaliczyć należy wydany w bibliotece 
.Nowości Literackich" tomik utworów Kazi­

mierza T e t m a j e r a  p. t  „Z wielkiego doi m“ . 
Znajdujemy tu cztery nowele i owa satyryczne 
wierszyki autora „Skalnego Podhala". Materyał, 
pomieszczony w tym zbiorze, złozono tak. że 
ma on charakter przeważnie satyryczny, a tera 
samem odsłania dosyć wyraźnie pewne specjal­
ne, niedość może podkreślone przez krytykę ry­
sy twórczości Tetmajera. Do pereł nowelisty­
cznych nie można tych drobiazgów zaliczyć, 
gdyż zarówno oomysłem, jak i formą, w której 
przejawia się pewna nonszalancja w sposobie 
traktow<_nia podjętych pomysłów, wskazują one, 
że powstał]- dorywczo w chwili wyjątkowego 
nastroju ducha autora, niemniej jednak i ta 
znajdują się rzeczy tak świetnie zaobserwowa­
ne 1 ujęte, tak żywo i trafnie scharakteryzo­
wane, że od pierwszego rzutu oka zdradzają 
niepoślednie pióro swego twórcy. Na czele zbio­
ru pomieszczone „Wrażenia słuchowe nauczy­
ciela z wielkiego domu z dodatkami" niosą ja ­
skrawą satyrę na urnysłou ość i płytkość serc 
i myśli arystokracyi. Nie po raz pierwszy Tet-
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mniej zas w pow. peczeniżyńskim (6131), iur- 
czańskim, pilzneńskim i liskira. Niijwięfcśj dzieci 
obowiązanych do nauki dopełniające^ wykazuje 
również m. Lwów (9739), a najmniej pow. na- 
Jwórniański (961).

Frekwtncya na nauce codziennej przedsta­
wia się następująco:

IlośC dzieci w wieku od lat 6 do 12, z a p i- 
s a n y c h na naukę cudzienuą do szkół Udowych 
publicznych, wynosiła w roku 1907-8 ogółem 
946.689 (o 25.562 więcej, niż w roku poprze 
dzająeym), w tern chłopców 482.615, a dziew­
cząt 464.074. Liczba zas dzieci, które u c z ę ­
s z c z a ł y  na naukę codzienną w szkorach pu­
blicznych, wj nosiła w r. 1907-8 razem 904.737 
(o 31.998 więcej, niż w roku 1906-7), w tern 
461 363 chłopców, a 443.374 dziewcząt. —  Do 
szkół typu miejskiego i wydziałowego uczęszcza­
ło dzieli 179.766, do szkół typu wiejskiego 
724.971. Z pomiędzy zapisanych nie uczęszcza­
ło do szkoły ludowej publicznej 41.952 dzieci, 
czyli 4 43 proc Najwięcej dzieci zapijanych na 
naukę codzienną było v powiecie lwowskim 
(20.758)," najmniej w pow .ecie peczeniżyńskim 
(3.456). —  Na |więc0! dzieci uczęszczających do 
publicznych szkół lodowych typu miejskiego i 
wydziałowego b jło  w unoście Lwowie (17,481), 
najmniej w powiecie pilzneńsKim (234), najwię­
cej dzieci, uczęszczających do szkół publicznych 
typu wiejskiego było w pow. lwowskim (18.458), 
najmniei w m. Lwowie (loO)

Liczba dzieci w wieku szkolnym, uczęszcza­
jących do szkół ludowych prywatnych, wynosi­
ła w ubiegłym roku szkolnym 26.910 tl4.000 
chłopców, a 12 910 dziewcząt).

Z dzieci w wieku szkolnym uczęszczam do 
szkół wyższych (gimnazjalnych, realnych i t. d.), 
do szkół przemysłowych, na kursa fachowe 
15.935 (chłopców 12.708, dziewcząt 3 227). — 
Z dzieci w wieku od lat 6 do 12 pobierało na­
ukę w domu 5 917 (chiopeów 2.937, dziewcząt 
2.980)

Ogółem zatem pobierało w roku 1907-8 nau­
kę codzienną ("szkolną i domową) 953.499 dzie­
ci (chłopców 491.00b, dziewcząt 462.491) w wie­
ku od 6 do 12 lat, w porównaniu za# z rokiem
1906-7 o 29,701 więcej.

Liczba dzieci w wiekn od 6 do 12 łat, które 
z powoda ułomności cielesnych lub umysłowych, 
lub też powoda niedostatecznego rozwejn umy­
słowego nie pobierały nauki, wynosiła 23.181 
(mn)°f o 2.506, niż w roku poprzedzającym), w 
tero 11 287 chłopców, a 11.894 dziewcząt Naj­
większą liczbę dzieci ułomnych w wieku 6 do 
12 lat wykazują powiaty: borszezowski, lima­
nowski, lwowski, myślenicki i nowo-sądecki,

Ogóina więc liczba dzieci w wieku 6 do 12 
lat, normalnie rozwiniętych, a i-i* ^ucierających 
żadne nnsJc/. a* azkoinej, :ni domowej, wj no­
siła W roku 1907-8 147.706 ( w i ę c e j  o 3.772, 
niż w roku 1*06-7). Oprócz tego nie pobierały 
żadne, aaaki dzieci 190 gmin nieczynnych i 625 
gmin, nie posiadających jeszcze szkoły.

Na naukę dopełniającą zapisało się w roku
1907-8 razem 171.9/1 dzieci (86.505 chłopców 
i 85.467 dziewcząt) Na naukę tą w publicznych 
szkołach typu miejskiego i wydziałowego uczę­
szczało 7.307 dzieci, a w szkołach typu miej­
skiego 151.084, ogółem więc 158 391 dzieci 
(chłopców 79.645, dziewcząt 78 746), w poró­
wnaniu z rokiem poprzedzającym o 5 507 dzie­
ci więcej. Na naukę dopełniającą w szkołach 
ludowych prywatnych uczęszczało 1.691 dzisci 
(877 chłopców, a 814 dziewcząt); liczba dzieci 
w wieku od 13 do 15 lat, uczęszczających do 
szkół wyższych, przemysłowych lub na knrsa 
fachowe wynosiła 17.110 (chłopców 13.720, a 
dziewcząt 3 380), liczba zaś dzieci w tym wie­
ku, uczących cię w domu wynosiła 1.670) chło­
pców 79fl, a dziewcząl 878;. Ogólna więc liczba 
dzieci od lat 13 do 15 pobierających szkolną 
lub domową naukę wynosiła 178.8C2 (chłopców 
95.044, dziewcząt 83.818) Gdy liczta dzieci w 
wieku od 13 do 15 lat, które z powodu ułom­
ności cielesnych lub umysłowych wynosiła 4.285,

liczba ogólna dzieci, bez nauki'w wiekutym nor­
malnie rozwinięte nie pobierały żadnej nauki, 
wyniosła ' 54.594 (chłopców 23.219, dziewcząt 
3.1.875).

Z porównania liczby dzieci, uczęszczających 
na naukę codzienną w całym kraju z ilością 
klas czynnych (12.382), okazuje się, że w roku
1907-8 uczęszczało przeciętni0 do jednej klasy 
w szkołach typu miejskiego po 53 dzieci, w 
szkołach typu miejskiego 81 dzieci. Największą 
przeciętną frekwencją w jeanej klasie szkoły 
typ u miejskiego znajdujemy w okręgu rohatyn 
„kim (74) najmniejszą w kolbuszowskim (41); 
w szkołach typu miejskiego najwięcej dzieci w 
jednei klasie znajdujemy w przecięciu w okrę­
gu mieleckim (118), naimniej w wadowickim 
61).

Sobota, 9 Października 1909,

JiiffiiŁy Tatr 1 Zakopaniu.
Wiec członków Tow. tatrzańskiego, który się 

odbjł w sierpniu w Zakopanem, wybrał ankie­
tę celem wypracowania memoryału o potrze­
bach niezbędnych Tatr i Zakopanego. Do an­
kiety powołano adwokaca Suligowskiego z War­
szawy, dra Baranowskiego z Warszawy, ks. Ja­
nasa z Poznania, dra Radzikowskiego ze Lwo­
wa, hr. Zamoyskiego, Wojciecha Brzegę, arty­
stę, komisarza rządowego Janowicza, lekarza 
klimatycznego drą Zy chonia, dra Dłuskiego, dra 
Danielaka z Krakowa, profesora Aksentowicza 
z Krakowa i naczelnika gminy Kuliga. Ankieta 
zbierała się kilka razy pod przewodnictwem 
mecenasa Suligowskiego, a przeprowadziwszy 
bardzo obszerną i wyczerpującą dyskusyę nad 
wszystkiemi sprawami Zakopanego i Tatr, do- 
leciła p S u l i g o w s k i e m u  wypracowanie 
momeryału do gminy zakopańskiej, do komisyi 
klimatycznej, do Tow. tai rzańskiego i t. d., a 
drowi Da n i e l a k o w i  poleciła wypracowanie 
memoryału, który ma być przedłożony rządowi 
krajowemu i centralnemu. Sejmowi i KoJu pol­
skiemu

Wykonami uchwał ankiety powierzono drowi 
Żychoniowi i drowi Ciechanowskiemu.

Z memoryału do rządu i władz krajowych 
autonomicznych podajemy ważniejsze, więcej 
inferesojące nscępy, a w szczególności zwraca­
my uwagę na zestawienia cyfrowe, dokonane 
przez dra Danielaka, jako na niezbite argumen­
ty, że u nas może i powinien się rozwinąć bar­
dzo silny ruch turystyczny, w szczególności na 
szlaku: Kraków— Wieliczka— Tatry i że tury­
styka może stać się u nas przemycam pjer- 
wszoi zędnego znaoycjSj j  EhjJłeoi dochodów dla 
swphfc&Wj' części kraju.

Rząd już dzisiaj ciągr:e ogromne stosunko­
wo zyski z Zakopanego i Tatr, chociaż dotąd 
właś iwie nic nie zrobił dla dobra Tatr i Za­
kopanego. Z samej p o c z t y  ma c. k rząd prze­
szło 100.000 koron c z y s t e g o  dochodu ro­
cznie. -
W r. 1904 wysłano ze Zakopanego li­

stów p o le c o n y c h ....................................14.792
w r. 1905 . ' ..............................................15.085
w r. 1906    15.306

Przekazów pieniężnych wysłano ze 
Zakopanego:
w V. 1904 . i . .  26.223 (1,065.346 koron)
w r. 1905 . . .  i 27.264 (1,107.840 koron)
w r. 1906 . . . .  29.174 (1,201.000 koron)
i to tylko z jednego g ł ó w n e g o urzędn pocz­
towego. Cytr z dwóch tilij pocztowych nie 
mamy.
- Bardzo interesujące i pouczające są cyfry 
kwot, przesyłanych co roku do  Zakopanego, 
głównie z Królestwa polskiego. I tak przysłano 
do Zakopanego przesyłek wariościowych i prze­
kazów:

w roku 1904 na sumę 4,6i9.G00 kor., a w 
roku 1905 —  kwjta ta już wzrosła do sumy 
5,167.900 koron. Tyle pieniędzy przysłano w 
jednym roku do jednej tylko miejscowości ta­
trzańskiej. A  jakie sumy przywożą goście i tu­

ryści przez cały rok ze soną — gotówką, tego 
naturalnie skontrolować nie można, ale to rzecz 
pewna, iż sumy te są bardzo poważne

Kolej do Zakopanego należy do najlepszych 
linj  lokalnych w kraju, a ruch osobowy tak na 
niej wzrasta, że przed laty nawet nikt nie ma­
rzył o rozmiarach rucha turystycznego, jaki się 
rozminął z chwilą zaprowadzenia biletów powrot­
nych, turystycznych.

Na kolei Chabówka— Zakopane przejechało 
osób:

w r. 1900 HI kl.
85,401

I kl. H kl.
1182, 14,827

razem 101,41 C osób.
W toku 1902 przejechało razem we wszyst­

kich klasach osób . . . , . . . 128.085,
w roku 1904 .........................................  123,169,
a w .oku 19 J6 . . .  . . . . . . 220.3.0,
OSÓb.

W roku tym zaprowadzono bilety powrotne 
z 50®/# zniżką.

Rozwi.a się, także simie ruch tuwarowy. —
W roku - n- p. 1907 w y s ł a n o  z Zakopanego
towarów.. 2,198.530 kilogr., a przybyło do Za­
kopanego towarów 21,503.970 kilogr., a w roku 
1909 —  prawie 24,000.000 kilogr.

Te cyfry mówią same za siebie One będą-  
czytamy dalej w ęemoryale — najsilniejszym 
argumentem, iż nadal nie wolnG ani władzom 
autonomicznym, ani rządowym lekceważyć tego 
wprost olbrzymiego źródła dochodów, jakie mo 
gą dać Tatry, nie wolno lekceważyć turystyki 
w naszym kraju, iako pierwszorzędnego prze­
mysłu, jaki się w G alcjI zachodniej zac/.yna 
s a m o r z u t n i e  ruzwijać, a który w tylu kra­
jach zachodniej Europy stał się podstawą do­
brobytu, a nawet bogactwa.

To, co kraj i państwo dadza Zakopanemu i 
Tatrom, to w bardzo niedalekim czasie odbiorą 
w trójnasób z powrotem, a co się tyczy samego 
rządu centralnego, bo len, choć dotąd nic nie 
zrobił i nic nie dał, już ciągnie wielkie zyski 
z polskiej turystyki.

Na podstawie powyższych cyfr i argumen­
tów, zestawił retorem ankiety szereg postula­
tów, których spełnienie jest nieodzowną potrze­
bą Tatr, jeżeli ich rozwój nie ma być wstrzy­
many.

Pierwszą niezbędną rzeczą jest należyte upo­
rządkowanie ruchu kolejowego na linii Krak^w- 
Tatry i Sącz-Tatry —  i to nietylko na czas
3 miesięcy letnich, ale na c*łv rok łZakoua00 
stało sie już dz’si*j 'Meitą riacyą klimatyczną 
z i m o w ą ,  a m 1° j^sayatkie ueputacye,
ankiety, prosoy do Wiednia, Lwowa i Krakowa 
wysyłane o lepsze pociągi całoroczne, pozostały 
bez skutku. Jest wprost niepodobnem do wiary, 
że obecnie 160 kilometrów z Krakowa bdo Za­
kopanego jedzie się... 1 godzin! — , że na tę 
jazdę trzeba tracić c a ł y  dzień, że w pocią­
gach nocnych iest tylko l ' / a przedziału II kla­
sy, że w tych samach wagonach wiozą ludzi 
zdrowych i ciężko chorych, że wagony nigdy
nie są d( synfekowane

W  dziedzinie kolejnictwa postawiła przeto 
ankieta nastęnujące żądania:

1) Zaprowadzenie posągów całorocznych ta­
kich, aby tak jak obeerie w sezonie letnim mo­
żna było w ciągu 4 godzin przebyć przestrzeń 
z Rrakowa do Zakopanego;

2) zniżenie taryf, bo na tej lini’  są wyżsr.s, 
aniżeli na innych liniach kolejowych;

3) zaprowadzenie Dileuów, turystycznych lak- 
że ze Lwowa do Zakopanego;

4) zaprowadzenie bezpośredniego połączenia 
z Warszawą i zaprowadzenia wagonów sypial­
nych.

Z innych spraw domaga się ankieta, skana­
lizowania przynajmniej najważniejszych ulic 
Zakopanego, osuszenia przestrzeni mokrych i 
torfiastych, uregulowania potoków, wybudowa­
nia kiiku nowych przecznic, oświetlenia ele­
ktrycznego, ■wreszcie utworzenia w Zakopanem, 
w myśl zamiaru ś. p. Potockiego, ekspozytury

starostwa, a to ceiem wzmocnienia władzy i 
skrócenia postępowania.

Również oświadczyła się ankieta za połącze­
niem władzy gminnej z władzą klimatyczną, a 
tem samem, aby utworzono jednę silną władzę 
z równoczesną zmianą ustawy gminnej dla Za­
kopanego, by czynnikom inteligentnym, które 
tyle ofiar pracy i mienia położyły —  zapewnio­
ny był wybitny udziai w -ządach miejscowych 
i w decyzji.

Bardzo przychylne stanowisko Zajęła ankieta 
wobec mającej się budować kolei pod świnicę, 
wyrażając zdziwienie, że sprawa, która stano­
wić będzie zwrot w turystyce tatrzańskiej i 
ścągnie co roku po kilkadziesiąt tysięcy no­
wych podróżnych —  ciągnie się tyle lat.

Oto treść memoryału, który w najbliższym 
czasie przedłożony będzie władzom rządowym i 
autonomicznym, prezesowi Koła polskiego, mi­
nistrowi dla Galicji i namiestnikowi.

Ismąt marokański.
Hiszpania zbroi się gorączkowo i wysyła do 

Maroka nowe posiłki, co oczywiście wywołuje 
równie w kraju,' jako też i za granicą, zwła­
szcza we Francji, silne (zaniepokojenie. Wedle 
doniesień z Madrytu, tamtejsza partya wojsko 
wa prze do obsadzenia Tetuano, mimo odradzali 
ze strony dyplomaty! Zwolennicy tego ryzyko­
wnego kroku, szczególniej wyżsi oficerowie, do­
wodzą, że Anglia pogodzi się z dokonanym fa­
ktem zajęcia przez Hiszpanię tak ważnego pun­
ktu, jdlc Totuan, gdyż byłoby to wzmocnieniem 
stanowiska zaprzyjaźnionej z Hiszpanią Anglii 
w cieśninie Gibraltarskiej. Partya wojskowa w 
Madrycie chce zająć 325 kibmetrów wybrzeża 
marokańskiego. Już obecnie w tym celu rozpo­
częte zostały operacye wojenne w odległości 80 
kilometrów na zachód od Meliili przez wszyst 
kich wodzów tamtejszych oddziałów hiszpań­
skich. Wprawdzie ambasador hiszpański w Pa­
ryżu oświadczył, że rząd jego nie ma zamiaru 
obsadzenia Tetuanu i Larache, ale to, co dzi 
siaj jeszcze tylko zamysłem party i wojskowej, 
stać się może jntro zamysłem gabinetu madry­
ckiego, a wreszcie faktem dokonanym.

Zresztą rozmaite okoliczności wskazują na 
to, że Hiszpania przygotowuje się do tego kro­
ku. W  ostatnich czasach podwojono siły woier 
ne Centy . zaczęto z gorączkową szybkością bić 
t o g i  W hi grdykach ważnych pod-- wagi q dam 
strategicznym. Przewieziono do Ce a ty znaczne 
zapasy żywności, tudzież amnaicy., a w osta­
tnich dniach wysłano tam dwie baterye dział 
polnych. Wr-szcie odchodzi, a może już odeszła 
do Maroka dj wizy a, którą dowodzi generał Am- 
pudia. Ahoya na tak wielką skalę i na tak zna­
cznej przestrzeni wydaje się bezwarunkowo zu 
wielką, jeżeli Hiszpania ma tylko zamiar „uka­
rania" Kabylów krainy Riff.

Te kroki wojenne Hiszpanii, a jeszcze silniej 
ukryte jej zamiary, wywołały w Maroku bardzo 
silne wyburzenie. Plemiona marokańskie, należą­
ce do związku Andieras, zachowują się jeszcze 
neutralnie, dopóki chodzi o Kabylów z Riffu, 
ale gdyby w ich własnej krainie pojawił się 
choćby jeden żołnierz hiszpański, plemiona owe 
solidarnie wystąpią pizeciwko najeźdźcy. Pary­
ski dziennik „Matin" ogłosił korespondencję 
z Udżdy, podającą informacje, które autor ko­
respondencji otrzymał od pewnego wybitnego 
kupca marokańskiego, utrzymującego zapomocą 
swoich karawan stale połączenie pomiędzy Fe- 
zema środkowem Marokiem. Kupiec ów, nie na­
leżący wcale do fanatyków muzułmańskich, opo­
wiadał, że wr miarę przedłużania się wojny, ge­
nerał Marina będzie musiał zwalczać coraz to 
większe trudności. Wiadomość o zajęciu Seltm- 
nu przez wojska hiszpańskie rozejdzie się wkrótce 
po całym kraju i prawdopodobnie tamtejsze ple­
mię Guelaja otrzymywać będzie zewsząd posił­
ki. Zresztą Guelajowie, mający w trzech oddzia­
łach 1500 ludzi pod bronią, rozDorządzają je-

majer puścił tu wodze swej żyłce satyrycznej, 
aie nigdy me uczynił tego tak dosadnie, z taką 
siłą sarkazmu rzuconego na tłu doskonam pud- 
patrzonych, rodzajowych scen ro lzinnych. roz­
mów i sytuac/j życiowych, jak w tych „wra­
żeniach". Do aitystycznej koncepcji obrazki te 
nie Łioga mieć pretensji, podobnie jak i druga 
większe nowele, p. t. „Neftzowie", nieco zbyt 
grabem pociągnięciem pióra rzucona na papier, 
ale czytane bedą chętnie, komentowane jaszcze 
chętniej, jako przebłysk nuwych rysów jego twór­
czego indywidualizmu i żyłki satyrycznej, za­
trzymującej się czasem na granicy przesady. 
Zapewne, że obserwacya — o ile jest skhro- 
wam* tendencyjnie w sferę objawów ujemnych —  
może dostarczyć skarykaturowanego obrazu, ale 
rzeczą jest artysty subtelnem dutknięciem pa­
stelu zniwelować i stuszować tejrysy do harmo­
nijnej całości. Tetmajer trudu tego sobie nie 
zadał, a zmieniając obrazy szybko, jak w la­
tarni magicznej, dał im cechy riewyretuszo- 
wanych zdjęć migawkowych, okraszonych na­
tomiast błyskami szczerego luimorn.

Nie ofinszcza dziedziny obserwacyi, która mu 
podsuwa zawsze żywotne i aktualne sensacye 
życia zbiorow ego, Artui Gruszecki, jeden z naj­
płodniejszych i bardzo skwapliwie czytanych 
powieściopisarzy. Wziął on sobie za zadanie 
z pewnych objawów życia wyławiać fakty i 
obrazy, uderzające swą anormalnością, nadające 
się do surowego piętnowania, jako objawy zgni­
lizny moralnei na organizmie snołecznym. Ogło­
szona świeżo w „Bibliotece dzieł wyborowych" 
powieść p. t. „ Z a l o t y  b i u r o k r a t y " ,  jest 
oguiwem w łańcuchu tych pomysłów powieścio­
wych, które kolejno miały za temat „cygarni­
czki",- „kolejarzy", „światłodawców" i t. d , a 
płynęły z tendencji utrwalenia w powieści pe­
wnych stron obyczajowości społeczeństwa gali­
cyjskiego

Autora, który znaczną część życia spędził 
za Krakowem, uderzają silnwj, niż pisarzy ga­
licyjskich, znamienniejsze rysy ustroju zbiuro- 
wego i organizacji życia w Galicyi. Te objawj 
krytycznie obserwowane, przenosi Gruszecki do 
powieści i rozmieszcza na starannie pod- 
malowanem tle, naginając z góry przeorówa- 
dzeire temaiu do zakreślonej tendencyi. W  ra­
mach takiego założenia, na plan drugi schodzi 
czyn,lik artystyczny, a na pierwszy wysuwa 
się „kwestya", podjęta zawsze śmiało i ze sta 
uow ka utylitarnego i obywatelskiego.

W „Zalotach biurokraty" „kwestyą" taaą 
jeel toeimek biurokracji urzędniczej do społe­

czeństwa. Autor nie ma zamiaru generalizować 
swych obserwacyj, które wziął za cel swej sa­
tyrycznej powieści, ale uderzony pewnem nic 
zdrowemi i niefycznemi ' objawami, podstawił 
im satyryczne zwierciadło. Faktem jest, że w 
pewnych kategoryacb biurokracyi galicyjskiej 
poczucie narodowe i obywatelskie nie wybujało 
wonnym kwiatem. W armii urzędniczej naszej 
nierzadkiein zjawiskiem jest typ biurokraty, 
któi ago religią jest suchy przepis prawa, który 
z chwilą, gdy przywdział austryacką czapkę 
z bączkiem, straci z oczu wszystko, prócz ma­
rzeń o kaiyerze. TaŁ śemu za nic dobro własne­
go społeczeństwa, czuje on się przedewszyst- 
kiem urzędnikiem, a potem dopiero PoiaKiem. 
Mamy zaś przykłady, że w innych krajach mo­
narchii i wśród innych ludów uniform urzędni­
czy nie wyrugował w tym stopniu z serc po­
czucia narodowego i obywatelskiego.

Jeżeli Galicja ugina się pod ciężarami poda- 
tkr.wemi, jeżeli setki tysięcy ludności szukać 
muszą zarohkn za oceanem, jeżeli każdo usiło­
wanie dźwignięcia źródeł bogactwa kraju przez 
zakładanie fabryk bywa zduszane w zarodzie, 
to winę tego w pewnej cze.ści ponoszą tacy 
ludzie, jak bohater powieści A. Gruszeckiego, 
radca skartowy Malawski. Widzimy go, z jaką 
ząwziętością ściąga podatki, iaka rozkosz znaj­
duje w prześladowaniu nędzarzy i wyciskaniu 
im ostatniego grosza, jak mózg jego wys.la się 
zawsze w jednym tylko kierunku, aby wykazać 
wzrost ściągniętych sum podatkowych.

Psychologię jego cieniuje Gruszecki „eon 
umore", chuć z dużą przesadą, rzucając na Ho 
powńści histuryę niedoszłego małżeństwa tego 
dygn tarza. Byia ihwiia, w której dla przyspie­
szenia awansu radzono radcy Malawskiemu, aby 
się Ożenił Udało mu się na szczęście uniknąć 
te; ostateczrości bez uszczerbku dla swej kary°- 
ry Ten krótki epizod stworzył fabułę powieści, 
sznicowaną dosyć szablonowo j oanclnie. Ale 
z tła tego opowiadania wyłania się koniec po­
wieści i cała galerya postaci urzędniczych do­
skonale podpatrzonych „in flagranti" w war­
sztacie zwanym urzędem skarbowym, gdzie fun 
keyonuje osławiona „śruba podatkowa", godna 
uwiecznienia, jako jeden z czynników regulują­
cych życie społ°czeństwa galicyjskiego. Podję­
cie tej kwestyi bolesnej i żywotnej zarazem, 
aktualnej i zajmującej, jest niewątpliwie zasłu­
gą autora, który utylitaryzm społeczny wywie­
sił, jako godło na sztandarze swojej działalno­
ści powieściopi3arskiej. Wiad. Prohesch.

A n t o n i  P i o t z > o % s k i .

mimesis;
Opowiadanie z lat krwawych.

o

33 pokończenie.)
Czuli nieszczęśliwi chłopcy, że trafił’ ile — 

ale nie b jło wyboru, straszne zmęczenie nie 
pozwalało szukać schronienia gdzieindziej —  
po prostu walili się z nóg.

— A  co, Japowicz, chyba pokaz pieniądze, 
bo ja już dalej nm pojadę

—  A no trzeba pokazać.
Joński wydobył imperyała złotego i przysu­

nął do oświetlonej łojówką szpary.
Pieniądz błysnął w świetle łojówki, jak pla­

ma krwista.
—  No tak, to co inszego —  mruknął karcz­

marz, uchylając drzwi —  niech panowie będą 
łaskawe —  u rnuio tu stajom same porządne 
„polaki" —  dlaczegóżby nie.

Japowicz i Joński weszli
Karczmarz zaryglował drzwi za nimi i wpro­

wadził ich do izby na prawo. Izba była wielka 
z podłogą, ubitą z gliny. Stęchły smród wródki 
i podłego tytoniu wisiał w wlgotuem powie­
trzu zapadłej w gliniasty grunt izby.

Karczmarz przyleoił łojówkę do ściany i przy­
glądając się z podełba przybyłym, spytał-

—  Panowie pewno wódki?
— Dawajcie wódki i co do jedzenia —  od­

rzekł Joński, siadając obok Japowicza na ławie 
przy brudnym stole.

—  A  herbaty nie możnaby dostać —  spytał 
Japowicz.

—  Proszę panów teraz już późno, ogień zga­
szony, może jutro rano, a teraz wćdki i bułki 
są krakowskie —  proponował karczmarz i po 
stawił na stole kieliszek, flaszkę wódki i parę 
czerstwych bulek położył.

— A. czy panowie mają paśporta, bo to tera 
objeszczyki to zara „paśport. paśport", a jak 
państwo jakie nie mają pasportu, to zaraz kar­
czmarz odpowieda,

—  Paszportów nie mamy ale!... —  tu Joński 
wyjął półiiuperyała i podając karczmarzowi 
rzekł:

— To dla was, za nocleg wódkę, abyśmy 
się tylko do świtania zdrzemnęli, to pójdziemy 
dalej

Karczmarz chwycił pćhmperyała, schował do 
kieszeni i mruczał, patrząc z podełba."

To tam jakoś z tom paśportem, to wzglę­
dem objeszezyków, że ja niby,; to nie, to one 
psickrwie.
• * • • • » » • • • • • • •

Japowiczowi i Jońskiemu po wypiciu wódki 
zaczęło się przed oczyma dwoić, żuli bezsilnemi 
szczękami twarde Pułki...

—  Chodźmy spać —  panie karczmarz, gdzie 
to my?...

— „Tu w tej izbie proszę rasri panów, 
odizekł karczmarz. (Jdlepił świeczkę i wprowa­
dził powstańców do małej izby, gdzie były dwie 
brudne prycze. Okno izby z potłuczonemi szy­
bami," zamknięte było zewnątrz okiennicą. Kar­
czmarz przylepił śvvi°czkę do framugi okna 
i wyohudząc mruknął.

—  „Dobranoc panom".
Powstańcy powalili się na brudne prycze, jak 

kłody, i wkrótce zasnęli snem kamiennym.

Pomimo strasznego zmęczenia, przyzwyczaje­
nie do ciągłych alarmów i ostrożności zdzialalo. 
że Joński, na szmer otwierającycn się drzwi 
zerwał się w ciemności i krzyknął.

—  Kto tu!
Japowicz zerwał się również, obydwa machi­

nalnie siągnęli po ukryte za pazuchą rewolwery, 
ale już było za późno. W  izbie było kilku żoł­
nierzy, którzy popizeiizali karczmarza świecą­
cego im łojówką.

Zanim zdążyli wystrzelić, już obydwa padli, 
brocząc krwią, na brudne prycze.

Żołnierze tłukli, kłuli, z taką n-w ęiną zacię­
tością, że mózg Jońskiego bryzgał na ścianę.

Po krótkiej chwili dwa bezkształtne, oblane 
krwią trupy ?wieszały się jak krwawe łachmany, 
a krew wsiąkała w brudną podłogę i łachmany.

Mordercy obszukali ofiary, zabrali pieniądze, 
rewolwery i Japowiczowi zerwali ze szyi zloty 
medalik, potem trupy wwwlekli za karczmę, po­
między zeschnięte badyle ostu, pokrzyw i kupy 
śmieci.

Za chwilę zabójcy dzielili się pioniadzm' za­
mordowanych.

Karczmarz oburzony, że mu za mało dali 
żołnierze w podziale, warczał:

— Psiakrew, człowiek się napracuje i co za 
to? do choroby ciężkiej z taką robotą.

Eh, ty gołąbkn — bądź koutenh, że dalim — 
a to mogli i ciebie zakłuć, jak ktbana i co —

szcza zuapznemi rezerwami M dlę tego źródła 
nawet sułtan Mulej Ilafid vysłał im na pomoc 
1500 jeźdźców i kilkaset pisthoty.

Inna korespodeneya „Matita" podaje o wiele 
sensacyjuiejsze pugłoski. Otóż marabutowie prze­
biegają kraj i nawołują wszystkich do świętej 
wojny przeciwko chrześcijanom Wielce popu 
larny kaid Hadżi Cmar Ketalsi lównie wzyw_. 
do podjęcia świętej wojny, v y wając zręczne, 
propagandy. Hadzi Omar Metali głosi, że Hi­
szpanie odnosili dotąd zw-yt ęstwa dlatego, po 
nieważ pomagali im Fiancuz i kierowali ich 
ruchami, obecnie Francuzi powrócili do domu, 
a Hiszpanie, pozostawszy &ami, będą ponosić 
klęski. Ten rodzaj propagandy działa najsku­
teczniej na ciemne masy, które mogą zerwau 
się rzeczywiście do świętij wujay wbrew za 
miarom sułtana, a wtedy powstać mogłaby w 
Maroku wielka pożoga wcienna. Sułtan Mulej 
Hafid nie godzi się na ś ofą wojnę, wie bo­
wiem, ze w takim razie iai ar^wa europejskie 
wystąpiłyby solidarnie pn &ciwko niemu, co mo­
głoby dla Maroka stać si ę końcem uiezalużnuścb

Rząd francuski poświecą naturalnie baczną 
uwagę tym wszystkim wj.adkom, jako strona 
bezpośrednio interesowana Po zawarciu w lu­
tym b. r. ugody z Niemcami co do Maroka, 
odzyskała Francja zupełuo wolną rękę i przy­
stąpiła do uporządkowani i swoich stosunków 
z rządem marokańskim Sułtan Malej Ilafid 
wysłał do Paryża posłów, którzy z rządem fran­
cuskim zawarli umowę co do zaciągnięcia po 
zyczki. Stwierdzono, ze długi, zaciągnięte przez 
Maroko od czasu pożyczki francuskiej w r. 1904, 
wynoszą razem 80 milionów franków, prócz tego 
saarb marokański ma Francy i wypłacić 70 mi­
lionów tjtułem odszkodowana wojennego, tu 
dzież pokrycia strat, które od r. 1904 ponieśli 
w Maroku obywatele francuscy.

Sułtan ma otrzymać pożyczkę w sumie 150 
milionów, której amortyzacja i oprocentowanie 
będą zapewnione temi dochodami z ceł porto­
wych, które nie zostały jeszcze zajęte jake 
gwarancja poprzedniej pożyczki francuskiej. 
Suma 80 milionów zostanie dostarczona przez 
państwowy Bank marokański będący instytucją 
międzynarodową, resztę w kwocie 70 milionów 
daje rząd francuski pod warunkiem, że annui- 
tety będą corocznie wstawiane do budżetu ma­
rokańskiego. •' \v°dle wiubmuści z Taugeru 
sułtan podpisał już tę ugodę i Francja mogłaby 
zrealizować swoje plany runow e.' Niestety 
przedłużająca się akcya wojenna Hiszpanii prze- 

.w Kabylom z Eiiiu wpłynęła ujemnie na bieg 
francuskich interesów finansowych, a jeżeli za- 
wikłarra w Maroku przybiorą jeszcze większe 
zamiary, Francja byłaby zmuszona do wojsko­
wych zarządzeń wobec sułtana, co naturalnie 
mogłoby unicestwić ugodę co do pożyczki. Fran­
cuzi meję w swoich rękach część wybrzeża ma­
rokańskiego od Casablanki aż do Rabata, prócz 
togo zaś na wschodzie, nad granicą algiersko- 
marobań-ką, zajęli znaczne przestrzeuie koło 
Ddżdy na północy i koło Colomb-Beehar na 
południe jako zastaw dla niewypłaconego dotąd 
odszkodowania.

Wobec groźnej sytuacji w Maroku przybył 
do Paryża francuski ambasador w Madrycie, 
Revoil, wezwany przez gabinet francuski. Retoil 
miał konferenuye z prezydentem gabinetu Brian* 
dera i ministrem spraw zagranicznych Pichonem. 
Postanowiono podobno wysłać oddziały nad gra­
nicę algiersko-marokańską, ażeby ewentualna 
pożoga wojenna nie przeniosła się do Algieru. 
W sprawie tej zapadnie rozstrzygająca uchwała 
na najbliższej radzie gabinetowej, tak cu do 
akcyi wobec Maroka, jakoteż co do wskazówek 
dla Reyoila. Mimochodem zaznaczyć należy, że 
prasa niemiecka ogłasza najbardziej niepokojące 
wiadomości o Maroku, jak gdyby chciała wjrrc 
łać międzynarod.owe zawikłania. Dzienniki hisz­
pańskie donoszą, że okręty niemieckie przywożą 
do Maroka broń i amunicyę, a niedawno wysa­
dziły na ląd nawet kilka dział. Gabinet berliń­
ski pragnie oezywiśrie zamieszek w Maroku,

byłby z tobą „szabasz". Zrozumiał ty, świńskie 
ryło, co, a ?... a teraz dawaj wódki i stul mordę.

Oddział powstańców przeszedł granicę pod 
Radziwiłłowem Na czele kosynierów szedł Fra­
nek Junosza. Oddział miał zająć miasto, broni­
ła go „żmwaiiina feometi4a“ .

Pierwsze strzały padły z poza płotów i bu­
dynków — Franek ugodzony kulą, runął twa­
rzą na ziemię, a gorąca ego krew wsiąkała 
szybko w zeschłą ziemię. Oddział się coinął za 
granicę, a trup Franka pozostał samotny.

W  klasztornym kościele Karmelitanek bosych 
w Krakowie na Wesołej —  klęczała zakonnica. 
Noc ponurym mrokiem obejniuwała nawy kościo­
ła, tylko dwie gromnice w wielkich drewnia­
nych świecznikach rzucały ruchome światło.

Zakonuiea z podniesionemi rękami, klęczała 
w eksatycznym sKamienieniu, z oczami utkwio- 
nemi w wizeruuek Chrystusa rozpiętego na krzy­
żu, który nabierał w migotliwym blasku gro 
mmc wwrazu tragicznego, nadnaturalnego bólu 

Zakonnica modliła się szeptem, który w stra­
szliwej ciszy naw wydawał się nadludzką ja­
kąś a głuchą skargą. Organ oddawał niektóre 
tony skargi, nabierały one jakichś pomnych i 
cichych ech, jakby cichych stękań konania. 

Woskowej białości ręce były naznaczone sty- 
gmatami ran.

Chwilami szept zakonnicy stawał się głośniej 
szy, a wtedy puste i ciemne głębie naw odpo­
wiada1/  echem zmięszanych głosów tłumu nie­
widzialnego.

„Zmiłuj się naa nami"...

W gromadzie zesłańców do katorgi, szła przez 
Moskwę Karolina Szczypiorówna w aresztan- 
ckim. szarym szynelu. Gawiedź uliczna rzucała 
n« idących zrnarzłemi grudami błota, z wrza­
skiem i urąganiem. Blada, wynędzniała twarz 
Karolci, obryzgana błotem i poraniona patrzała 
w stronę dzikiego tłumu, ze spokojem tak wiel­
kim i śmiałym, jak twarze męczenników chrze­
ścijańskich w cyrku rzymskim. Nie doszła do 
miejsca kazni. Za policzek, wymierzony oficero­
wi, który ją chciai zniesławić, została zasieczona 
na śmierć rózgami.

J l ,
. hygiemcznfc i chirurgiczne. Taniej niż 

Wyroby Mumc Wata Dr Brunsa
PrzeŚ3lbrad’ ? i pieluazk: gumowe wszęrizie

dla chorych. . . .  1 poleca
SMad apt. „Sanitas11

I R A K Ó W ,  ' " 1 .  D ł u g u  N p .  1 8 ,

W szelkie przybory toaletowe, trzebienie,- Wysyłki na pro- 
Szczoiid do włosów, zębów sukien i t. d. wincyę odwrotną 

P a s y  i  d t e ^ a u ic z . i  do nacierania pocztą 2-wa razy 
ciała. Pióropusze, Trzepaczki i Rogóżki. dziennie.
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k róreby  znowu pochłonęły uwagę F ra a cy i, od ­
wracając ja  od innych spraw, jeżeli jednakże 
Francya, H iszpan ia  i A n g lia  pójdą solidarnie, 
eprawa marokańska zostań.e szybko załatwiona.

K r o n i k a .
K r a k ó w ,  9 października.

Par
rormv“

Grunwaldzki Do administracji „N  Re-
,Clothing bouse" w 

Sokolnlckl 1firmy
Krakowie
W iśniew-

nadesłali:
10  kor,, pracownicy 
8kf 4  kor

Wystawa pamiątkowa po Juliuszu Słowackim
zapowiada się nadzwyczaj wspaniale. Dzięki uprzej­
mości koratoryl zakładu Ossolińskich komRet uzy­
skał wspaniałe zbiory „Ossolineum*1, po które udaje 
się <Jo Lwowa jeaen z członkow komitetu, celem 
przewiezienia ich do Krakowa. PrOcz licznych tblo- 
rów będących na miejscu, które znajdą się na w y­
stawie, również bardzo wiele oBÓb prywatny ch zgło- 
•iło współudział w wjBtawie. W ystawa zajm ledwu 
Bale w Towarzystwie przyjaoioł Bztuk pięknych, 
które będą utrzymane w stylu współczesnym nie­
śmiertelnemu Juliuszowi. Otwarcie wystawy nastą- 

I w dniu 17 b. jn., o godzinie pół ao 12 w pet 
telem wszechstronnego uzupełnienia wystawy, L - 

)aitet zwraca się z powtórnym apelem d , społe­
czeństwa, aby, o ile kto posiada jakiekolwiek pa­
miątki po Ju1 uszu, lub do epoki oJnosząoe sle, 
jecnciat niezwłocznie ze wzglądu na termin oi s ar­
ia , na tę jedyną wyrtawę pamiątkową, nadesłać na 
jjoszt i odDOwiedzialnośó komitetu, pod adresem ko 
lltetu  do sekretaryatu Towarzystwa przyjactej mruk 
lęknych  (Kraków, plac Szczepański 1. 4). Wezyst- 
Se pisma polskie proszone są o przedrukowanie 
'SniejBzego komunikatu.

Konce-t ku czci Juliusza Słowackiego. Stara­
niem komitetu jubileuszowego odbędzie się w  nle- 

lelę dnia 17 b. m., o godzinie 4  copołuanlu, w 
,11 starego Teatru nroozysty koncert, na który 

się produkcje muzyczno kompozytorów poł- 
lcb, osnute na tematach poezyi Słowackiego, 
ogram tego niezwykle zajmującego koncertu obej- 

ie drieła: Moniuszki, żeleńskiego, Minchalmera, 
arłowlcza, Opieńskiogo Ja ko wykonawcy wezmą 

'dział: pani Carnioli, pani Cjop-Umłaufowa, chór 
tkademioki, oraz orkiestra p. Czyżowskiego, wzrno- 

niona kilkunaBtn zaangażowanymi Htnyślnlo na ten 
ijel muzykami. Bogaty program konoertn urozmai- 
tony będzie ponadto wypowiedzeniem przecudnego 
Uyalogu Słowackiego .P oeta  1 natchnienie**. Strofy 
„Poety ** wypowie p. Mlonal Tarasiewicz, „Natchm 
Ł. * pani Irena Solska. B ilety na koncert ten 
Iprzedaje księgarnia S. A. Krzyżanowskiego.

Muzyka kościelna, w  niedzielę podczas Misy
tw. o godzinie 12 w kośoiel* Maryi okiu, śpiewać 
będą uczniowie dyr, "W. Barabasz® p. Anna z Urbań­
czyków Goduiowa (mezzo-sopran), Pr. Kowal (te- 
koi) i S. Romanowski (baryton).
1 Z Akademii h an dlow ej. W AKaaemii nsndlo- 
Wbj wpisała wczoraj (8 b. m.) dyrekoya p i ę ć l . t- 
i i e g o  ucznia. W naszych aiosunkach krajowych 
jest to wypadek wprost niebywały. aDy d« szkoły 
Ław o don ej, Kształcącej w jeanym kierunku prak­
tycznym wpisało się a ł fi00  osób, Pakt ten iw lad- 
oZy najwymc wnlej o rozbudzającym sle W kraju 
ooraz bardziej kierunku praktycznym, oraz o uzna­
niu, jakie Akademia sobie zdobyła. Dla porówna­
nia zaznaczamy, że od czasu Istnienia szkoły han­
dlowej w Krakowie, t, j. od r. 1682  daJza się 
pod względem frekwenoyl trzy okresy odróżnić, 
Okres pierwszy od r, 1882 do 1896, t. j. do otwar­
cia wyższej szkoły handlowej, wykasuje liczbę uoa- 
nlów od 6 0 — 10 0 ; okreB drugi od 1896 do 1906, 
t, j. do przeniesienia do nowego budynku Ak-de- 
jnll wykazuj* uczniów od 1 2 0 — 1 6 6 ; trzeci okres 
Od r. s. 1907  cieszy się coraz większą, stale wzra­
stającą frekwencyą. I tak liczy zakład w r. i9 0 o /7  
jazem  uczniów 245, w r. s. 1 9 0 7 /8  razem uczniów 
875, w r s. 1 9 0 8 /9  razem uczulów 892, wreszcie 
W bieżącym roku 1909-10 uczniów 600, a miano­
wicie w samej Akademii 173, w dwnklasowej szkole 
©ęBkiej 51, w dwuklatowej szkole żeńskiej 98, 
ty uzupełniającej szkole 77, na kursie abituryen- 
tów €3, na karsio wieczornym 38 osób.

Z S ok o la . Górnośląski sokoli o*ręg V I urbądaa 
w niedzielę 10 b. m gremialną wycieozkę pieską 
po Krakt wa, jadąc koleją do Krzeszowio, e.amtąd 
gaś pieszo do Krakowa. Ponieważ wycieczki takio 
są też zadaniem naszego Sokoła, który ten dział 
Ćwiczeń, t  j. marszów ćwiczebnych coraz oosztr- 
niej w -uwia, a w tym wypadku nadarza się takie 
miła sposobność spotkania sle z bratniemi druży­
nami, wydział Sokoła krakowskiego wzywa tak 

członków umundurowanych, jak i innych do noż­
nego udziału w wycieczce, która wyruszy naprze 
clw  Górnoślązakom w niedzielę przed południem, 
iźbiórka punktualnie o go-lz, 10 przed południem 
przed gmachem Sokoła. Na powrotnej orodzo ocze­
kiw ać będzie drużyny orkiestra sokola.

Z teatru miejskiego w  poniedziałek dnia 11 
b. m. teatr miejski daje dwa przedstawienia: wie­
czorem „Z  tamtego brzegu" Saltena, po południa 
ia ś  o godz, 8 „Kordyana" Słowackiego. Przedsta­
wienie of arowała dyrekeya bezpłatnie komitetowi 
jubileuszowemu, jako widowisko dla niezamożnych 
uczniów szkół średnich miasta Krakowa.

Z teatru ludowego. W spaniały dramat Biac ■ 
znany publiczności krakowskiej, „^ ietro  aruso 
jaki wczoraj wystawiono w teatrze ludowym, na 
leży do tych sztuk z poważnego repertuaru te re­
ckiego, która doskonale nadaje się zarówno dla pu- 
blic-nuści o wykwintnym smaku, jak dla szerokich sfer 
ludności, zapełniającej zwy kle teatry ludowe. Silna, 
wyrazista charakterystyka osOb, jędrny dyalog, spo­
łeczny podkład, to wszystko jest przyczyną, źe 
dramat ten zawBze silno robi wrażenie. W ymaga 
on jeanak pewnej, zdecydowanej gry artystów, sub 
telnego cieniowania m chów  i słów. W czorajsze 
przedstawienie w teatrze ludowym prieBzło oczeki­
wania. Główną rolę Pietra, objął p. Rygler, Zna­
komity ten artysta w lał w nią tyle serdecznej 
prawdy, tyle rzeczywistego życia, że wprost pory- 
Wał czy to skargą na własną małość, czy wybu­
chem bolu. Była to w repertuarze dyrektora Ry- 
glera jedna z tych kreacyj, których się nie zapo 
mii a. Rolę córki Pietra odegrała młoda, niedawno 
zaangażowana artystka, p. Orleńska. Gra je j po­
twierdziła nadzieje, jakie w  niej pokładano po de­
biucie. D z'sla j już na pewne twierdzić można że 
ta młoda artystka będzie dla personelu dramatycz­
nego sceny ludowej bardzo pożytecznym nabytkiem. 
Roia Margarety, wystudyowana doskonale, śwlad 
czyła o tem najlepiej. Margareta pani Onfańskle; 
była bardzo miłą, bardzo wrażliwą 1 życia pełną 
dziewczyną, ujmującą już zewnętrzrym wyglądem 
1 naazwyczaj w j raziatą grą twarzy. J. Jerzy Ry 
gier odegrał bardzo dobrze Łrablego Fabrloh. Grę 
całej tej trójki artjBtów nagrodzono burzą oklasków, 
pani Orleańskiej wręczono Dukint. Następnie ode

grano wśród wybuchów wesołości ftudytoryum. za­
wsze chętnie widziany na scenie „Jarmark mał­
żeński".

D yrekcja  komunikuje nam ^ P op y ch a d b ", wvbor- 
na komedya J, Szntklewleza będzie odegraną jutro 
wieczór; po południu: operetka „Posłaniec nr 6 6 6 6 “ - 

Orkiestra symfoniczna w Krakowie. Kapel­
mistrz Czyżowski, zachęcony uznaniem, z jakiem 
krytyka fachowa i publiczność przyjęły jego kon­
certy symfoniczne nbiegłego sezonu konoertowego. 
zamierza w bieżącym sezonie wykonać szereg now­
szych dziel symfonicznych, dotąd w Krakowie n a ­
granych W  tym celu ork'estrę zwą znacznie po­
większył (liuzy ona w obecnym składzie 40 człon­
ków stałych), zaaugażowa' kilku muzyków, grają­
cych na instrumentach, nieużywanych dotąd u nas, 
jak: basklarnety, rożki angielskie i Inne. Pierwszy 
raz użyte one będą przy wykonaniu poematu sym­
fonicznego „L ilia  Weneda** Opieńsklego ' podezi s 
koncertu ku czci Słowackiego 17 b. m.

Zarówno w tym konoerole, jak następnych sym­
fonicznych, kwa. tet smyozkowy - orkiestry będzie 
wzmocniony najwybitnlejszemi siłami muzyozntmt 
(profesorowie muzyki i kilku amatorów), którzy ła 
skawym współudziałem w orkies.rze pragną poprzeć 
usiłowania p. Czyżowskiego, zdążające do utrzyma 
ula stale takiej o”k!ertry, z którą można kultywo­
wać muzykę symfoniczną, n nas dotąd zupełnie za­
niedbaną.

W  program najbliższego konoertu symfonicznego 
wejdą dzieła OzajKowsKlego, Dworzaka 1 Balnt- 
Safensa.

Młnlst©r skarbu Biliński przybędzie do Krako 
wa w niedzielę, a w  ponledztak l i  b. m. o godz.
10 przafi południem przyjmować będzie naczelni­
ków władz I udzielać audyenoyj w gmachu staro­
stwa krakowskiego. Zgłoszenia do audyenoyi przyj­
mować będzie starostwo krakowskie w nledz'elę od 
godz. 10 Jo 12 w południe 1 w ponledziałok od 
9 do 10 przed południem.

Konkurż na posadę nauozyoiola budownictwa 
w IK  klasie jaugl w szkole przemysłowej w Kra- 
■owte rojp fia ła  krajowa Rada szkolna. Podania do 
80 listopada do dyrekcji szkoły.

Z Czytelni Im. J. Kilińskiego, w  poniedziałek
11 b. w lokalu przy ulicy Szpitalnej 1. 18, 
wygłosi p. T. B. odczyt na temat: „O  Tadeuszu 
Kościuszce* (w rocznicę bitwy maciejowiokiej). Po­
czątek e gouzinie 8 wieczór. W stęp bezpłatny.

Stew !i,P.nćytlatów noiaryalnych (w  Krako­
w ie) prosi .as «, zaznaczenie, że walne zgromadze­
nie członków odbędzie s<ę w niedzielę 17 b. m. o 
god zide  4 po południu.

, « 0  ^  Ą & fi f  O h  M a

kraju.

£rma Kolbęna óddała wykonanie tych robót przed­
siębiorcom krajowym

■ icgdaj wybuchł w Domu Naroduym, przy ulicy 
Kościuszki, pożar, w lokalu, w  którym się mieści 
dom eny mocor elektryczny. Pożar dzięki rychłej 
lnterwenoyi straży pożarnej, udało się zdławić pra- 
w ’ o w zarodka

Urząd telegraficzny. Dyr. poczt ogłasza: Z  dniem 
12 b. r. otwartą zostanie przy urzędzie pocztowym 
w Po.iikwte (powiat Brody) sta«ya telegraficzna 
z ograniczoną służbą dsleniią.

Polacy w najwyższej Radzie zdrowia Jak z
W iednia donoszą, dzięki interwencyi mlnirtra dla 
Galicyi dra Dulęby, łlość członków polskich w In­
stytucji tej z o s t a n i e  o d w ó c h  p o w i ę k s z o ­
na. Spodzlbwaó się należy, że xak minister, jak 1 
Koło polsklo nie zaniechają starań, ażoDj liczba 
polskich członków najwyższej Rady zdrowia odpo­
wiadała zarówno interesom naszego kraju, jak po­
wadze i znaozenia polskiej nauki leka-skiej. Rów­
nież należałoby postarać -ię  o to, aby prócz Ibka 
rzy, zftimuj^oyeh stanowirka rządowe, powoływani 
byli także Iekarzo wolnopraktyknjący.

Trzęsienie ziemi. Wczoral o g. 11 rano od­
czuto w Lublanle krótkie, ale silne wstrząśnlenie 
ziem1, po ktorem rychło nastąpiło drugie, jeszcze 
silniejsze wstrząśuienie. W  bardzo wielu pomieszka- 
nlach zatrzymały się zegary 1 spadły obrazy ze 
ścian. Jmdnośó w popłochu wyległr na obszerniej­
sze place. Równocześnie w południowej Styryi, tu­
dzież w Grson odczuto trzęsienie ziemi- W  zakła­
dzie fizycznym w Gracu zostały uszkodzone przy­
rządy seismograflozne. W  Cylel zostały uszkodzone 
niektóre kominy I -laohy. Najsilniojsze wstrząśnie- 
nie, trwająoe 15 sekund, było w Zagi zebiu. Spedło 
dużo gzymsów, a nawet mury zostały sllńje uszko­
dzone. Trzęsienie objęło nawet Tryest. W  Zagrze­
biu z przerażenia umarła pewna starsza kobieta.

Ucieczka śp!ewaka. śpiewak nadwornej opery 
w  Dreźnie, Burian, wyjecha* nagle do P r .g i, skąd 
wystał do swojego dyrektora telegram z don.esle- 
niem, że muBlat opnści^ Drezno a powodu ni .'bez­
pieczeństwa życia. Opowiadają, że Burian n-wiązal 
stosunek miłosny z -»*oną -lewnego agenta handlo­
wego, któ.-y jednakie zasi rzegł "l? P1 zeciwko tomu 
tak energicznie, że śpiewak uznał za stosowne 
udec.

Ńr 464. 9

D ils le jt iy  nu.ner „JŁ R eform y* zaw ora
stronic. Na piąte) 
„Z b  r o  d n i  & r z “ .

zamieszczamy nowelę, p.
10

t.

Nowy SaOZ, 9 jaździem lka. (Czytelnia kobiet. —  
Pzwamysł domowy. —  Ruch włościański).

Czytelni* kobiet urządza wo własnym lokalu 
uroczysty wieczorek Słowackiego w niedzielę 10 
b, m. W  program wieczoru wchodzi przemówienie 
p. Chodacklej, deklamacya p. KobSowskKj, śpiew 
p. Ciesielskiej, występ p. Kiokiego.

S-aranlem tej ozytelnl Istnieje od roku szkółka 
•ayda y. t. „Przem ysł dom owy". Gromadzą aię tam 
z, pomiędzy biednych najbiedniejsze dalewcżątka, 
które pod faohowem k'erown!otwem p-ebierają nau­
kę Bzycia białej bielizny 1 Laftu. W ydział ogłasza 
uroczyste otwarcie tej szkółki 1 prosi o poparcie 
w ten sporób, aby do tej szkółki oddawano szycie.

Zar ąd powiatowy Kółek rolniczych przeprowa­
dził we środę 5 b. m. na w alnea zgromadzeniu w 
Dąbi ów ,'e żanaoyę nionasków w tamtejpzem Kółku.
Z powodów poufnych sawieszono w urzędowaniu 
byłego przewodniczącego Kółka w Dąbrówce. K ie­
rownictwo oddano W ręce mlejuoowego nanczyolela 
p. Komana. Sklep Kółka roinfezego wykaznje za d 
lata obrotn około stu tysięcy koron. W  Llbranto- 
wej odbyło się zebranie rolnicze, na którem oma­
wiano kweatye gospodarcze i czytalnune. W łościa­
nie uchwalili sobie zakapno większej ilości kalen>- 
darzy.

Jar03ław, 6 października. (Q kasę towarową. —  
Józef ZejdowBki). Kupinctwo jarosławskle wniosło 
petycyę zaopa.tr: cną okuło 150 podpisami kapców 
do dyrekoyl kola! państw, we Lwowie, w sprawie 
utworzenia drugiej kasy towarowej przy magazy­
nie kolejowym w J.-roiławiu. Obeesle stósunkl są 
nie do zniesienia ścisk wielki powoduje wprost nie­
bezpieczne wypadki. Zwrócić takie należy uwagę 
na miejsce ładowania wrgonów, które znajduje się 
w olbrzym'ej odleg'oścl od dworca, po przeciwnej 
stronie magazynu. Drogę tę można skrócić p/zez 
utworzenie mostu ponad torem kolejowym

Dnia 2 b. m odbył się w sali Sokoła wieczór 
humorystyoane-zftlyryozny Jozela Sadow skiego, któ­
rego przyjmowano serdoiunie.

LańCUt, 7 października. (Karz w Albigowej). 
Dnia 1 listopada rozpoczyna się kurs sześciomie­
sięczny w powiatowej szkole gospodyń wiejskich 
w Albigowej, w której dziewczęta, córki gosooda- 
rzy, kształcić s!ę będą we wszystkich gałęziach 
gospodarstwa domowego. Podania należy wnosić do 
20 października ao wydziału powlałAH gu w Dań- 
anele.

Warnnki: rozpoozęty 16 rok życia 1 ukończenie 
szkoły ludowej,

P ożar. Ze Stanisławowa piszą nam W e wtorek 
b. m. wybuchł o godzinie pół do 1 w południe 

pożar w oddalonej o dziesięć kilometrów o j  Stani­
sławowa wsi J a m n i e  y. —  Paaivrs| ogul * padto 
22 g o s p o d a r s t w .  Pr*yvHyną puźara było p o d ­
p a l e n i e .

P rzem yśl, 8  października. (?DTawy miejskie. —  
Przewody elektryczne. —  Ogień.)

Ostatnie posiedzenie Rady miejskiej zamieniło się 
zaraz na wstępie, jeszcze przed przystąpień!* m do 
p.,rządku dziennego, na m anifestację za sejmową 
refotmą wyborczą. W piawdaio m»gły walssek wnie­
siony w tej sprawie przez dra Meatera nie uzyskał 
zrazu poUzeonego poparcia, ale więcej posłuenu 
znalazł dr Tarnawski, który podjął pierwszy wnio­
sek, uzupełniając go niesmacznym dodatkiem. Ten 
też wniosek dra Tarnawskiego został jednomyślnie 
uchwaRny. Zawiera on apel do dra Dolińskiego, 
jako posła sejmowego, aby na połnem pogładzenia 
Sejmu zajął odpowiednie, dla reformy wyborczej, a 
bezwarunkowo przychylne stanowisko.

Z wielkiej liczby spraw, objętych porządkiem 
dziennym tego posłodzenia, godzi się wymienić osta­
teczne załatwienie budowy chłodni miejskiej, szkoły 
realnej 1 cały szereg spraw droDnleiszych. 8prawa 
chłodni spowoaowała nader burzliwą, chwilami n v  
mięiuą dyskusję, w której uczestniczyli radni Bern 
Btein, dr Sz&lay i Inni. Bardzo ważną dla miasta 
jest załatwiona na tem posiedzeniu sprawa szkoły 
reamej. Odnośny wnloBek uosynlł już dr Doliński 
w Selmie, wykonując w ten sposób uchwałę pełnej 
Rady miejskiej.

Zaopatrzenie miasta w nowe przewody światła 
elektrycznego postępuje raźno naprzód. Potrzebne 
roboty ziemne są już piawle na ukończenia. Praska

Oblężenie Portu Artura w ODrazaoh. W Ohro-
mofotoskople, przy ality Floryausklej 1. 4  wysta­
wioną została interesująca serya obrazów z wojuy 
rosyjsko-japońskiej, a w szczególności sceny z oblę­
żenia Portu Artura.

W o filii „Steroglob**, przy uh Szewskiej 15, są 
do oglądania „Nasze T atry".

Mianowaniu. Lwuwcki tąd krajowy wyw*y zamianował 
ketncelLtę w ttożoiato a Borucha KKmera ofleyałem 
kanoclrryjaym.

2 kslc i ifc.iu. W nledaiolę 10 pażdzRre”-^ : 'Wiucen- 
tfĉ '0 Kaafuuka 1 Franciezita wpooicd: aok 11 pażizier 
n.ka: Łirmlna b. w. i Zent-jdy; we wtorek la  paździer­
nika: Muksymiliai a b. tu. i ^uitacnego.

Wschód biohoa 10 października a !. nJn. 56; za­
chód O godz. i  m. S6: uiugufM dnia l l  t,’ c - Kln 08 min.

Z krakowskleco obMrw«topyu«i. D 8 października 
ternnmelz doi tedł od 4 . i l  ś do 13‘0 C., — satoiueżr 
opadeł.

Ołtie. 3 pażdzierr ikr * xod»inl. 7 lhao stan -oin roolr.i 
idaT b h l  tormonietru <>110 C.; wiatr wschodnio-pól-
noono wschodni.

K btieriudr T ta tru  >Tiii)iSki6go iw K rakow ie.
tt soaotę- ^Godj dyola** dt. Preybj.--wa.it >go.
Vi n!adzie'ę po połndalo: „Pan Geldhab"; wioozór: 

„Gody życia".
\V ponledz'»łek: „Z  tamtego brzegu".
W»  wtorek Gcdy życia".
We środę: . Judyta .

- W* o-wartek: „śiaby punieńśde".
W piątek: „Neo listopadowa".
W  sobotę1 Uroczyste przedstawieni ku czci Słowa­

ckiego: .Złota czaszka".
W niedzielę po południu: „Kośoiuszito pod Racławica­

mi." , wieczór: „Mazepa",
R epertu ar  teatru  Im liw egG .

W  sobotę-- Ca aro lSię( nad Nilu".
W  niodzlelę po po? 1 „Posłaniec 8(566"; wieczór: „Po- 

pyohadło".
iV poniedziałek: „Czaiodziej z rad Nilu".
We wtorek: „Mazepa" (przedstawieni bezpłatne).

Dział ekonomiczny.
X  Nowa kole], D/rekeye kolei państw, ogła­

sza: Z dni«m 29 września oddaną została do pu­
blicznego użytku dalsza cześć nowo wybudowanej 
kolei lokalnej Lwdw-Podhajce, a mianowicie szlak 
W  o ł k ó w - P 0 d h a j c e. W j nikle stąd zmiany w 
rozkładzie jazdy na całym sjiaku Lwów-Podhajoe 
zawarte są w drugim dodatku do kieszonkowego i 
ściennego rozkłada j^ ó y  warhnega od 1 maja b r.

X  K j i s  kaiiP i-.en la  a g e n tó w  handlo­
w ych  WO L w ow ie, urządzony przoz Towarzystwo 

L « o w  Ka Pomoc przemysłowa", rozpocznie się we 
^  sobotę 16  b. m. o godzinie 7 wie-<ór. W pisy 

Biuro lwowskiej Pomocy przemy słowej 
Si y37  Chorąższczyzn, L. 29 I. p od 7 - 9  wie- 
czorem.' Jeszcz- ty^<> kIlka ml^ 80 woIa^cl1 J8St do 

Kr^ów, 8 paźazierm Płacono za 
100 kilogr.: Pszenica biała — d , . , „zerwona
i żółta — —  do węgio-vw —  — do , żyto
krajowe - 1-  do węgierskie lo — , ję-
cziu^ń nakrapy —‘- -d o  — btowamy — do — ; 
-b pp8i» — do owies 1 ojłatą akcyzową — 
do — ; proso — uo — ; ja-L  — do ; ta- 
tmka —' do — ; kuaorydza - du ; grosh 

do — fasola —'' — ~ t y k a  — ao
rzepak, zimowy — io koniozyna na-

sionr.a eserwoua0-—•— so ~~ t ao —*—5
u0 —•— ; esparsottd —1— <ł0 —1— ; so-

sTauT eOŁGWIW* . „„Dnirno rU 11.OA ___:

Eiotfika lwowska.
L w ó w *  9 października.

Z obchodu Słowackiego wo Lwowie. Pora­
nek uroczysty, który się odbędzie 31 b. m. w tea­
trze miejskim, wypełnią przemówienia reprezen­
tanta komitetu, towarzystwa pisarzów polskioh i 
młodzieży akademickiej; w częsol muzycznej w y­
konane zostaną „A uhelll" Różyckiego i „Hugo * 
Jai eckiego.

Postulaty asystediow podatkowych. Dula 7 
b. m. na audyenoyj u ministra skarbu dr B iliń ­
skiego we Lwowie zjaw iła się deputacya asysten­
tów podatkowych, prowadzona przez srkretarza To­
warzystwa as. pod. Reicha, który w dobitnem prze­
mówieniu przedstawił słuBzne życzenia i postulaty 
urzędników podatkowych, prosząc o uwzględnienie 
pefycyl, domagającej się posunięcia asystentów po­
datkowy ob po 10 latach ogólnej służby do X  rangi. 
Minister skarbu przyjął d3putacyę przychylnie i 
przyrzekł wstawić w roku 1910  odpowiednią kwo­
tę do budżetu, celem posunięcia asystentów podat­
kowych w roku 1911 do X  rangi ęnie po 10, lecz 
tjo 11 latach służby). Co do Innych, podniesionych 
przez p, Reicha postulatów, zażadał minister przed­
łożenia pisemnej petycyi.

Ciekawy wyrok pratO w y. Senat apelacyjny 
sąiu  krajowego karnego we Lwowie, rozpatrywał 
7 bm. następującą sprawę:

Listem poleconym z 6 lipca b. r., wystosowanym 
do redakcyl „W ieku N ow ogo", zażądał Maurycy 
Majblum sprostowania w „W ieku Nowym " w dniu 
17 czerwca 1909. Gdy sprostowania nie umieszczo­
no, zaskarżył M. Majblum p. Józefa Krzysztofo wi­
eża, odpowiedzialnego redaktora „W ieku N ow ego", 
o przestępstwo z § 21 ust. pras., a po przeprowa­
dzonej rozprawie, mimo obrony oskarżonego, że ów 
list do niego ule był wystosowany, tylko do re­
dakcyl, wydał sąd powiatowy we Lwowie wyrok, 
którym uznał oskarżonego winnym zarzuconego mu 
przestępstwa, zasądził go ua grzywnę 40 koron, 
ewentualnie 4  dni aresztu i ponoszenie kosztów 
postępowania karnego, a zarazem polecił oskarżo­
nemu bezzwłoczne umieszczenie sprostowania pod 
rygorem zawieszenia dziennika. 0 1  tego wyroku od­
wołał się oskarżony redaktor, umieściwszy pod na­
ciskiem uolawy prasowej o aro sprostowanie, i to 
odwołanie było przedmiotem rozprawy apelacyjnej 

Obrońca oskarżonego redaktora, adwokat dr Po­
lański, dopatrując się nieważności wyroku, z po­
wodu mylnego zastosowania nstawy, wywodził, że 
za czyny, popełnione drukiem, odpowiada w pierw­
szej linii czasopismo, a nie redakeya, z którą n- 
stawa prasowa wcale się nie liczy, fctćrą wprost 
Ignoruje, a zs czasopismo odpowiada tylko odpo­
wiedzialny redaktor. Przeto obywatel państwa, ozu- 
jąc się treścią czasopisma dotkniętym, winien żą­
dać zadośćuczynienia wprost od osoby odpowiedzial­
nego redaktora, żądania takie, wystosowana do re­
dakcyl, nie ma żadnego skutku prawnogc 1 odpo­
wiedzialnego ledaktora obciążać nie może.

Senat apelacyjny m ydał wyrok, którym 2 powo­
dów, przez obronę naprowadzony oh, wyrok sądu 
powiatowego we Lwowie, jako nieważny, zniósł, p. 
Józefa Krzyształowicza od oskarżenia uwolnił I za­
sądził p. M ajb lum a-na koszta postępowania kar­
nego.

K endydacl na d yrek tora  „Dnlstra**. Jak s*ę
„Ruski Selauyn** dowiaduje 2 wiarygodnego źródła, 
o posadę dyrektora „D nistra", opróżnioną przez 
śmierć I. p. dra Kołaczkowskiego, ubiegają się: do­
tychczasowy zastępca dyrektora dr "Włodzimierz 
Oćnrymowicz, dr Hołabowicz, adwokat t  Tarnopo­
la i p. Bazyli Ryeuwiokl, urzędnik krakowskiego 
Towarzystwa ubezpieczeń, który był dawniej geirre- 
•arzem „D nistra". Najwięcej szans jednak otrzy­
mania dyrabtury posiada dr Ochrymowlcz,

ZJ&za ukraińskich  radyk ałów . Tegoroczny zjazd 
ukraińskiej radykalnej partyi, odbędzie się we L w o­
wie w dniach 7 1 8  listopada.

R epertu ar teu łru  lw ow sk ieg o .
W niedzielę po południu: „Kordyan"; wieczór: „Jla-

n ew y jesienne",
W poniedziałek: „Za cenę łez".
We wtorek: „Manewry jesienno".
We środę: „Małżeństwo aktorki".
We czwartek: „Nietoperz".

i, t a 75° Traba*
Z mleisklsl o r a ln a !  ‘ areęwtoy ua bVi >  w Krakowie 

u- w  « J.*j»iern. - * dzisiejszy targ spędzono by
S S Ł * « C * X * " t
S K ?S J5»'«sr t

dla
zny

wagi 
kr* wy

Płacono sa Jeder v.et; at m»- 
bobuje od 581-— do ri9-—, woły 

J 4T— óo 58*—, jałownik odtryosny żywe]
50*— db 71’—, Kro ■ i  . J0 —•— ńlerogaoizna
— do — , w e*V  blt6j wagi: ńferogaciznę o i
tnezną od 0—i ~ r  rapiotvch na oko płacono za 
146 — do 1701-  -. £ * * * / „  _  woły s p^zy od

od 9 0 -  fo 2J4_  1 aóóiL /liłń w ld  od 
krowy od J O  -  ^  { kozysztukę: buna i e

2U61— ćo 56 *0
801— do 154*—, cielęta od 30 ■ 
od 16*— do 23* —

zi‘ W Ł S " »  M ,  -“ “ W
wą kom u.noyę Ł81 satuit, ńa k j lv dtt rogatego 
kraju 188. na eksport za Lrąju ^  wa
94 na eksport za granicę kraju nlerog ^  j 

t m j  po ylsze ob**-ono bo* opłah akcyzowej.

iiGujaracya roku szkuinoto to unl- 
ossiyteile JatldlofisHIin.

Dzisiaj przed południem odbyło się uroczysto otwai ]. 
oia nowego roku szkolnego 1909 -10  w uniwersyte­
cie Jagiellońskim Uroczystość roupcezęła się w ko­
ściele akademickim iw . Anny, gdzie nabożeństwo 
odprawił ksiądz dr Caputa a chór akademicki od ­
śpiewał odDOwlednie pieśni. Po nabożendtwle senat 
akademicki w uroczystych strojach, w otoczeniu pe­
delów nloBąeych berła, ndał się w pochodził do 
gmachu uniwersytetu do anll, gdzie odbyła się wła­
ściwa uroczystość.

Na podium zajęli miejsca: nowy rektor prof. dr 
Ł a z a r s k i ,  prorektor prof. dr F I e r 1 c h, człon- 
aowie senatu uniwersyteckiego, wszyscy w togacn 

z insygniami swego urzędu; obok Btanąli pedele. 
Pierwsze miejsce zajęli zaproszeni goście, reprezen­
tanci władz autonomicznych i rządowych, oraz mło­
dzież akademicka obc-jga płci, różnych wydziałów.
Z reprezentantów władz przybzli; I. wiceprezydent 
miasta dr H. S z a r a k i ; ,  posłowie do parlamentu: 
dr I. F e t e l e n z  i prof Tad S i k o r s k i ,  komen­
dant korpusu generał S t e l n s b e r g ,  prezydent 
wyższego sądu krajowego dr H a n g  n e r ,  w hepre- 
zyden Jarosław S t e b e l s k i ,  dyrektor kolei pań­
stwowej H  & r o s z k i e w I c z, naczelnik dyrekcyi 
skarba dr Stanisław S z l a c h t o w s k i ,  naczelnik 
starostwa górniczego E.lm. B i e l  1 wielu innych

Po raz pierwszy podczas inauguracji uniwersy­
tetu nie był obecny przedstawiciel H  ścicła ksiądz 
kardynał Puzyna lub ks. biskup Nowak i dyrektor 
policyi dr Flattau.

Sprawozdanie' prorektora.
Pierwszy zabrał glos prorektor prof. dr Fr. Fie- 

rlch, który na wstępie Bwego sprawoza iui» * dzia­
łalności W szechnicy za rok szk?'n.r 110 8 /9  po­
święcił dłuższo żałobne wspomnienie zmarłym >ro- 
fosorom i urzędnikom Uniwersytetu, a to ś. _>. ii a- 
rolowi Estreicherowi, lamowi Bełolkowskiemu, 
Leonowi Mańkows iema, Edwardowi Mostowskiemu 
oraz Bolesławowi Antonlswiozowi.

Następnie przeszedł mówca do kroniki Uniwer­
sytetu

Z początkiem roku nbiegłego brała W szechnica 
Jagiellońska ndział w dwóch jubileuszach: 50-let- 
nlego kapłaństwa papieża 1 69-letnlego panowania 
cesarza, oraz w  trzeoh uroczystościach jubileuszo­
wych uniwersytetów obcych, a to w Lotanium, 
w Genewie i Lipsku. Dalej wspomniał prorektor 
o ustąpieniu z katedr profesorów: dra Stanisława 
T  a 1 n o w s k e g  o, ks. S p I * u, ks. K n a p i ń s k i e -

g o  I dra Z e k r z e w B k l e g o ,  podnosząc ich za-< 
sługi dla rozwoju W szechnicy. Ustępujący profeso­
rowie będą dalej wykładać, jako honorowi dokto­
rzy naszego uniwersytetu. Co do rozwoju zakładów 
naukowych uniwersytetu mówca podniósł starania 
rzą^u w tym kierunku. I tak ministerstwo przy­
mało kredyt 56 .246 K. na buluwę trzeciego pię­

tra v Collegium m :nus. Na pokrycie wszystkich 
wyć <n zw 'ązanych z prowadzeniem gospodar­
stwa w M>< lulkach, (jako farmy wzorowej przy 
studyum rolniczem) przyznało ministerstwo dotaeyę 
roczną 50.00C R. Nowy bndj nek studyum rolni­
czego przy ulicy Ż a łle j jest ju i  pod dachem, a 
budynek zostanie oddany do użytku nauki w roku 
1910. Co do ruchu i życia mfodzmży na uniwer­
sytecie Jagiellońskim podniósł proiektor następują­
ce szczegóły.

W  półroczu zlmowem było zapisanych 2831 , a 
w półroczu letuiem 2747 słuchaczów, słuchaczek i 
hospitantek; z tego było w półroczu zimowem 770,
0 w półroczu letniem 702 cbcych poddanych. —  
W  szczególności na wydziale teolog cznym było 
zapisanych w półroczu zimowem 95, a w letniem 
85 zwyczajnych I nadzwyczajnych słuchaczy; na 
prawniczym w zimowem półroczu zwyczajnych 1 
nadzwyczajnych 1047, a w letniem 1101. Na w y­
dziale lekarskim w półroczu zimowem (z ho«pitant- 
kami) 461, w letniem 465  słuchaczów i słucha­
czek. Na wydziale filozoficznym w zimowem pół­
roczu 1228, w letniem 1096 ; n » samem studyum 
roln czem było w półroczu zimowem 165, W 
letniem 154.

Piom ocyi odbyło się w ubiegłym roku 184, 
z tego prawniczych 70, medycznych 33, a filozo- 
ficznyuh 31. J*dna promocya odbyła się sub auspi- 
ciis imperatorls, a to p. Bronisław* Malinowskiego 
na doktora filozofii.

Ruch asocjacyjny młodzieży akademickiej w  ro­
ku ubiegłym wzmógł się. Do istniejących dawniej 
25 Towarzystw przybyły 3 nowe: „Towarzys-wo 
akademickie", „Zw iązek snortowy" I „K oło akale- 
mi ’kie*‘ .

Na końcu swogo przemówienia prorektor zw ró­
cił Bię z serleczLemi słowy do młodzieży uniwer­
syteckiej, oraz do nowego rektora, któremu wrę­
czył godła władzy rektorskiej, berło i pierścień. 
Przemówienie swoje do rektora zakończył prorektor 
starożytną formn?ą; „R ogo te igitur Domlne Ma- 
gniflce, ut accipias denlgoe et sceutra reglminis et. 
caienam dign tatis aunulamque sposialem. Quod 
seu-ner bonnm, faus.uir fd U , fortnuatamąue sit"

Przemówienie rektora.

Z Kole* zabrał głos rektor dr Łazarski. 
Podziękowawszy kolegom za zaszczytny wybór

1 powitawszy przybył) ch gości i młodzież akademi­
cką clepłenil 1 Berdecznemi słowy tak dalej mówił 
czcigodny Rector magnlficns —  o zadaniach 1 ce 
lach uniwersytetu.

Wiadomo powszechne, że w kraju naszym w osta­
tnim dziesiątku lat dążenie do oświaty, do nauki 
u lado, naszego, szczególniej rozbndzonem zostało. 
Pracują na tem polu poważne powołane władze mia­
sta, towarzystwa, niemniej I pełne zapału jedno­
stki.

Ta praca oświatowa zatacza coraz to większe 
kreerl —  powstają szybko liczne, jak  nigdy przed­
tem Bztoly ludowe —  miejskie, fachowe; Każda 
z nich, to nowa pochodnia oświaty. Lud pragnie 
światła 1 nauki, bo Doznaje coraz częściej, cor&z 
więcej, że wiedza 1 nauka to potęga i siła, że 0- 
śwlata, to bron najskuteczniejsza do walki ekono­
micznej i narodowej. Z  rozrostem szkól ludowych, 
wydziałowych wszelakiego rodzaju i nazwiska bo- 
uiocznem się staje rozrost szkół średnich. Te zaś 
w największej części bez uniwersytetu, jako naj­
wyższej fnstytucyl naukowe) ani powfltawaó, ani 
rozwijaćby się nie mogły

W  szeregu urządzeń oświatowych i naukowych 
uniwersytet jest, ze taz powiem, najwyższą instan­
cją , jest on jakoby gwiazdą, skupiającą i jozdają - 
cą światło wiedzy 1 nauki.

W  miarę wzrostu liczby szkół I kształcących się 
osób, odpowiednio i uniwersytet rozrastać się może.

T o też corocznie wychodzi liczny zastęp wycho- 
wańców tej naszej Almae Matrls w świat oaleki, 
a przez nich rozszerza i rozsiewa się nauka Poświa­
ta w najdalsze zakątki tej ziemi, gdziekolwiek ję ­
zyk polski rozbrzmiewa.

Nie o b a w i a j m y  s i ę  n a d m . a r u  u c z o - -  
n y c h ,  t  z. „ h y p e r p r o d u k c y i  u n i w e r s y ­
t e c k i e j "  ooj  prawdziwie wykształconycn u .nas 
w kraju eawsre jeszcze wielki brak 1 to w 1 SZ­
OJDO zawodach. A  jeśli z rozrostem l z rozpowsze­
chnieniom prawdziwej oświaty do każdego zawodu 
1 dziafu piacy znaczniejszych wy u a srać Bię będzie 
blndyćw 1 przygotowań uraz kwalifikacji, to stan 
taki z pewnością nie zaszkodzi narodowi, owszem, 
bo im więcej pracowników lepiej przygotowanyob, 
*om proca lepszt ł wydatniejsza, korzystniejsza.

Jeżeli więc w naszym kraju nad głowami naro­
du powiewa wysoko rozwinięty sztandar nauki, 
wiedzy i ośv,iatj —  jeżeli ta oświata już nie ty l­
ko zagląda pod strzechy wieśniacze i robotnicze, 
lecz coroŁ częściej tam Bię rozga&zcza, to obowiąz­
kiem jest każdego obywatela, zwłaszcza każdego 
obywatela uniwersytetu, aby całą siłą gorącem ser­
cem młodzieńcz; m zapałem popierał i pielęgnował 
tę n«szą instytuijłę naukową, Która jaK ja t  wsuo- 
łem łączy i skupia —  & równocześnie rozaaje 

roc ewa naukę i oświatę na szersze rzesze na­
szego narodu.

Rów nie ważnym —  & bodaj czy nie donioślej- 
sz) m jest wpływ i znaczenie naszego uniwersytetu, 
jako najcelniejszego ognissa nauki polskiej aa kre­
sach, g którego czerpie naukę młodzież n&Bza ze 
wszystkich stron dawnej Rzeczypospolitej, jako sre
sowej skarnnley nauki i wiedzy, pod względem na­
rodowym niezaprzeczonej, nlezakwestyonowanej, a 
dla kraju i rodakow naszych ze wszystkich stron 
dawnej Poiskl przrstępnej. Jeżeli kieuyko wiei w 
ubiegłych wiekach —  to w obec ijm  ~ ł*h i;a cza­
sie zadanie i znaczenie naszej Ala.aa matris jts t  
ważne 1 doniosłe. "Wszakże na wielkich przestrze­
niach I w ludnych i poważnych miastach dawnej Rze­
czypospolitej, gdzie bez jstannle płonęły ognie oświa­
ty 1 nauki, dzisiaj wszelka Iskra światła zdeptauą 
i zagaszoną zoBtała. Tam ogarnia ciamnoźć 1 hodo­
wana c!emuota wielkie rzesze naszego narodn 1 
tam moce gorsze, niż złość i ciemnota, karmią w 
szkołach rodaków naszych jadem i trucizną; tam 
z wielaic wyżyn uderzają gromy w braci naszych, 
któro wzruszają posady i trzęsą fundamentami od­
wiecznej ziemi naszej. T a  groza położenia wywo- 
łj wała nieraz w naszym kraju, w którym mamy 
zabezpieczony swobodny I spokojny rozwój i mo­
żność pracy w każdym kierunku —  okrzyki roz­
paczy 1 zwątpienia.

Jednak to wszystko niechaj W as, młodzi przv 
jaciele, ani nie trwoży, ani nie straszy, gul ni* 
napawa zwątpieniem wr pracy 1 naace. Siła i mo« 
bezprawia niechaj potęguje wasze i naszego naro-

Film (9 K rtU eH
HyncK S M .  Unio a-b. i.

K w t t a ł  a k r y l u *  1  I S O  m f f l o n ć w  k o i  i n .
Fundusze rezerwowe? 39 milionów koron.
Podatek rentowy oplata bank ?< wl .. • innduszów. 
------------ Przy iiiiuje wkładki w rachunku bieżącym i ua,

4 \  K s i u M l  'jfflidkawe
w Jęfcssa  b w o t y  w y m a c a  b o a  w y B O w ia a zsa ia .
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dr siły odporu. Nie budźcie nienawiści w sobie, 
albowiem nanlra i prawJzlwa oświata zbliża i  je ­
dna społeczeństwa; nie budźcie nioaaw :śol I w In­
nych, ale stójcie z powagą przy sztandarze tej na- 
azej almae Matris, kdóry zawsze dąży 1 powiewa 
w stronę prawdziwej sprawiedliwości i uczciwej 
oświaty. B roił^e z siła 1 stanowczością tego na­
szej najw yższej szkoły sztandaru, a w największych 
przeciwnościach lo3ii nie traćcie nadziei. Ten ty l­
ko ginie, kto traci ufncść . we własne siły i siły 
narodn; kto ifa i w ierzy, . ten nie zginie, choćby 
wszelkie burze całą siłą przeciw nam szalały, bo 
zawsze pamiętać należy, źe za wolą Bożą z ręki 
Dawidćw paJały moce Goliatów. Rozhukane fale 
skierowanego przeciw narodowi naszemu cyw ilizo­
wanego barbarzyństwa niewątpliwie się złamią, gdy 
im diogę zagrodzi moc i siła ducha naszego naro­
du, oświatą sllntgo, jednością potężnego, do języka 
ojczystego przywiązanego i miłością krajn zagrza­
nego. Mocą aucba naszego, to potęga oświaty, a 
wyrazem tej oświaty, to liczne nasze szkoły z naj 
wyższą szkołą, naszym prastarym Jagiellońskim 
uniwersytetem na czele, spełniającym na kiesach 
kraju, dzięki naszym swebodooi narodowy m, zadania 
najwyższej naukowej dla rodaków naszych insty- 
tncyj.

Bezpośrednio po przemowie wygtoslł nowy rektor 
prof. dr Ł azanki, odczyt „O napojach alkoholo­
w ych".

Uroczystość zakończyła się przed godziną 12 w 
południe.

3 ,  d a b p y  d l s k a ,  K r z y s z t o f  e r y  
^ L z > E .k ó i& ,  Wynajmuje i gprsa&aja pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pian.na, harmo­
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwulziedtomiesięozne. Instrumenty używane od 
Cen najniższych.

Z Sejmu krajmse.
Telegramy „N. Reformy** t  d. 9 października.)

Lwów, 8 października.
Wnioski nagie.

Na dzisiojazem posiedzeniu pos. A d a m  zgło­
sił następujący w n i o s e k  n a g ł y  Zważywszy, 
*e w ostatnich czass ch mnożą się wypadki, w 
których władze skarbowe w Galicyi niesłusznie 
pozbawiały stowarzyszeni* zarobkowe i gospo 
darcze tug podatkowych, przewidzianych usta­
wą z t, 1S96; zważywszy, że praktyka ta mo­
ta wejść w system i zagrozić w takim razie 
nie tylko rozwojowi tych stowarzyszeń, aie tak­
ie zachwiać podstawami ich bytu, Sejm uchwa 
li: Wzywa s,ę rząd, aby w ramach określonej 
Ustawy wydał właściwym organom skarbowym 
Wskazówki, mające na celu sprawiedliwe prze­
strzeganie ustawy, a zarazem powstrzyma, w 
konkretnych wypadkach kroki egzekucyjne aż 
do "ozstrzygnięcia sprawy.

Pos. i S k Wa r k o  zgłasza wniosek nagły w 
sprawie rusitbh napisów na budynkach publi­
cznych w Galicyi wschodniej.

Dalsze obrady.
r  Następnie głoszono szereg wniosków zwy­
kłych i ipterpelacyj. Z  Dorządkn dziennego po- 
leł S c h e z e l  zgłosił wniosek w sprawie otwar- 
irfn krajowego biura parcelacyjnego. Na wnio- 

losła L e w i c k i e g o — uchwalono wniosek 
wyższy odesłać do komisyi bankowej. Rów­

nież drugi wniosek posła Schezla w sprawie 
zmiany p/atutu Banku krajowego (oddział par- 
ceiacyi) uchwalono odesłać do komisyi banko­
wej.

Następnie poseł A d a m  złożył sprawozdaje 
komisji w sprawie projektu ustawy co do or­
ganizacji statystyki han ci la zewnątrz Galicji. 
Zabrał gfos poseł Lewicki.

Posiedzenie trwa dalej.

Z koiij.ti/; bankowej.

W  uzupełnieniu dzisiejszego porannego nasze­
go sprawozdania z obrad komifayi bankowej— 
donoszą nair. jeszcze ze Lwuwa:

Komisja bankowa przeprowadziła dysknsyę 
1 sprawozdaniem o „banku krajowym•, która 

.stewił poseł H u p k a .  W dyskusji formal- 
~t„ postanowiono referat rozdzielić n* sprawo­
wanie właściwe o działalności Banku na spra­
wozdanie o udzieleniu gwarancy' kraju za wkład­
ki oszczędności Banku óo 40 mil., wreszcie na 
sprawozdanie o powiększenie emisji komunalnej 
z 50 mi', ao i 00 milionów koron.

Wczorai przeprowadzono szczegółowa i wy­
czerpującą dyskusyę nad sprawozdaniami dwóch 
o^atnich kategoryj. W  dyskusji zabierali głos 
rp-: M i 1 e w s k i. Z g ó r s k i, S t e f c z y k, M o y- 
s a i Al a r y e w s k i 

Jednogłośnie uchwalono tak wniusek o gwa­
rancji ■'a ulłaćlki oszczędności, jak i o powię­
kszenie emisji komunalnej.

Dłuższą iyskcsyę wywołała rezolucja posła 
S t e f e z y k a ,  k t ’yy żądał, aby odnośnie do 
zwiększonych wKiadek oszczędnościowych nżr- 
to ich ■' większej, Diż dotychczas m ierze, ńa 
poparcie kredytu włościańskiego.

Poseł M a r y e w s k i ,  uznając potrzebę roz­
szerzenia kredytu hipotecznego na małą wła­
sność i wóc '■> ułatwienie kredytu dla włościan, 
itważał za .{właściwe, aby rezolucję' p. Stef- 
czyka •*«, łzono ze sprawozdaniem o gwarancyi 
kraju B.^oiucya taka musiałaby wj wołać inne 
takie zadania, dążące do ułatwienia kredytu.

i$ń wniosi k posła Loewensteina uchwalono 
odn>el.\'ć załatwienie "rezolucji p. Stefezyka do 
uchwai łąVcasprawozdania o Banku krajowym

misya od zamiaru utworzenia katastru dla ży 
dów o d s t ą p i ł a  i przyłączyła ż y d ó w  do 
g r u p y  N i e m c ó w ,  zastrzegając im jedntkże 
s t a ł a  l i c z b ę  m a n d a t ó w .  Inne narodowo­
ści wybierać będą na podstawie k a t a s t r u  
n a r o d o w e g o .

Wediug_ k u r y j  S e j m  składać się będzie: 
z 2 wirylistów, 13 posłów z wielkiej własności, 
7 posłów z miast, 24 z gmin wiejskich i 17 z 
k nry i powszechnej.

Przewodniczący komisyi, przedkładając pro­
jekt ten, prosił mai szalka o rychłe zwołanie 
Sejmu, który też, jak słychać, celem uchwale­
nia tej reformy ma się zebrać dnia 15 paździer­
nika.

3 K .sr ,c ie n ie  &e<mu n z e sh le g ^ .
Praga. Marszałek krajowy otrzymał zawia­

dom icie urzędowe, ie Sejm czeski został 
z dniem dzisiejszym odroczony.

ALcya posłów Blosnłot&lch.
Wiedeń. Dziś udaje się deputaeya z w i ą z k u  

p o s ł ó w  n i e m i e c k i c h  do bar. Bieneitha. 
celem przedłożenia mu uchwał powziętych na 
ostatniej naradzie. Deputacya wypracowała też 
p r o j ek t u s t a w y ,  mającej zabezpieczyć pra­
wa języka niemiecku go nietylko w Dolnej Au- 
stryi, ale także we wszystkich krajach o lud­
ności przewt.żni3 niemieckiej.

Popołudniu odbędzie się wspólna narada Niem­
ców pod przewodnictwem L u  eg  era.

Posłowie ze zwiazicu niemieoko-r anodowego 
oświadczają, że wczorajsza deklaracja namie­
stnika Kieimansegga w Sejinio dolno austrya- 
ckim nie zadowoliła się.

Hr E5rbor mąiom przysslcócl.
Praga Pod tytułem: Dr Koerber mężem 

przyszłości, ogłasza „Prager Tageblntt* arty­
kuł, w którym wywodzi, że prawdopodobnem 
jest r y c h ł e  p o w o ł a n i e  d r a K o e r b e r a  
do s t e r u  r z ą d ó w .  W  kołach, znających do­
brze usposobienia i zapatrywania sfer dworskich, 
twierdzą, ze w sferach tych panuje .przekona­
nie, iż tylko dr Koerber zdoła usunąć obecne 
tradności polityczno i utworzyć nowy gabinet 
parlamentarny. Spodziewać się więc należy r y ­
c h ł e g o  u s t ą p i e n i a  bar.  B i e n e r t h a i  
p o w r o t u  d r a  K o e r b e r a  do w ł a d z y .

Afjraryusza n ,e mJeacf wcOeo importu 
zL.cra*

Praga. Niemieckie stronnictwo a g r a r n e  
postanowiło wezwać rząd, ażeby w razie, zt, 
zwolenia na import większej ilości mięsa z państw 
bałkańskich, o b o s t r z y ł  znacznie p r z e p i s y  
k o n i r o i n o - s a n i i a r n e  nad tern mięsem, 
dalej, ażeby dał agraryuszom austryackiin od 
powiedni ekwiwalent w budżecie.

Gzeoł a Brok aasiro-wogląraid.
Praga. Dzienniki czeskie donoszą, że C z e s i  

czynią przygotowania do a k c j i  n a r o d e  
w e j  ua bliskiem iuż zebraniu a k c y o n a r y u  
s z ó w  B a n k u  a us t r  o - w ę g l e r s k i c g o . — 
Według ich informacyj pojawi się na tem ze­
braniu 34 nowych akcyonaryuszów czeskich, 
którzy domagać się będą wyboru przynajmnń J 
j e d n e g o  c z ł o n k a  c z e s k i e g o  do R a d y  
g e n e r a l n e j  B a n k u .

S p r a w a  'T ą u . m a M a  w  T r y b s a a lo
jrtiaic ŝtrdoj/lnyia.

Wiedeń. Dziś przed Trybunałem administra­
cyjnym odbędzie się rozprawa z powodu zma­
lenia nieważności wniesionego przeez Wahmon- 
da przeciw z a k a z o w i  wydanemu w roku u- 
Diegłym przez ministerstwo oświaty co do od­
bywania ćwiczeń seminaiyjnyeh przez niego na 
uniwersytecie w Insbrnkn.

Cakrowstey cs&scy dla ©ś.;luig.
Praga. Były minisei P r a s z e k  ofiarował 

3000 koron z dochodu za buraki cukrowe na 
c z e s k ą  M a c i e r z  s z k o l n ą .  Praszek wzy­
wa równocześnie agraryuszów czeskich, ażeby 
wobec wyższych obsenia cen za buraki cukro­
we i pomyślnego stanu przemysłu cukrowego 
w tym roku pewien . procent z osiągniętych z 
tego źródła zysków przeznaczyli na Macierz 
szkolną.
Goicie polssy w Sejmie druu

M ó w * ł ( . M | ' 4 Ł
................  ' i iiril»in i ,i Ml—Mi.i r m il- .Ti.i.r ■ -

liiMzss i lwami
oiiadomolfi „ t a j  Baleriny

z dnia 9 października.

Eeiorma wyberosa na Bn&r.wznłd.
Czerniowcs. Komi&ya nieustająca dla reformy 

wyborczej do S e j m u  b u k o w i ń s k i e g o  u- 
kcuczyła wczoraj swoje obrady i chw aliła pro- 

^fs.-kt n o w e j  o r d y u a c y i  w y b o r c z e j .  —  
V,T edłng tego projektu, Sejm bukowiński ma się 
i^adać z 03 członków i to według narodowa- 
* względnie wyznania: z 23 R u m u n ó w ,  17 

s i » óW, 3 P o l a k ó w ,  9 Ż y d ó w  i 8
N ' « ł ;  Cl (i W .

Aobec onoru î ząuu sentralnego przeciwko 
osobnemu k a t a s t r o w i  t 3 d o w s k i e m u  ko

Budapeszt. Na dzisiejszem posiedzeniu S e j ­
mu węgierskiego, poseł niezawisłej lewicy N a- 
g y  nowiedział: rNasi b r a c i a  p o i a c y  (okrzy­
ki El jen) przybyli do Aradu, aby uczcić pamięć 
bohaterów naszych walk narodowych, \yitamj 
serdecznie naszyoh polskich braci, któizy już 
dawniej brali wiełk udział w walkach o ,ol- 
ność narodu węgierskiego. (Okrzyki Eijen).

W  czasie posiedzenia Sejmu d e l e g a c j a  
P o l a k ó w  przysłuchiwała się obradom z ga- 
leryi. W kuluarach Sejmu Polaków powitał pre­
zydent- Izby Ju s t h .  Imieniem Polaków prze­
mawiał p. Ż n a m i r o w s k i  ze Lwowa. -

F 726frf!o3 id  ir^gfersIdO r
Budapeszt. Wczoraj wieczorem odbyły się po­

siedzenia i narady k l u b ó w  p a r t y j  u y c h  
Jak słychać cesarz postanowił w ostatniej chwi­
li jeszcze raz spróbować utworzenia m i n i s t e r ­
s t w a  p a r l a m e n t a r n e g o ,  złożonego wyłą- 
c-zn’e z członków stronmetw dualistycznych. —  
Jako warunek stawia jednak cesarz, aby stron­
nictwa te o d s t ą p i e ł y o d  ż ą d a ń  w o j ­
s k o w y c h  i aby Wckerle skreślił ze swego 
programu żądane udzielenia koncesyj wcisko­
wych w obecnej cnwiii. Gdyby tani gabinet 
miał przyjść do skutku, to cesarz życzy »obie. 
aby gabinet ten rozpisał n o w e  w y o o r y  
spodziewa się, ie wybory te przyniosą większość 
dla talu śto gabinetu. najbliższych dniach 
mają być tedy powołani do cesarza hr. Andrs- 
asy i hr Stefan i.sza i inne osobistości poli­
tyczne. . .

W każdym razie spodziewają się, że decy*JR 
musi zapaść w przyszłym tygodniu.

Budapeszt. ^UuJ. Hirlap** donesi, źe moźi:" 
wem jest z a m i a n o w a n i e  g a D i n e t u  Lr. 
A r  d r a s s y ’ego .  Według innej wersyi, J»a 
także Franciszek Kossuth otrzymać powołanie 
do cesarza.

Podróże Łzjulerza aienIeokió>yo.
Karlsruhe. Donoszą s B e r l i n a ,  ie  kanclera 

Beihmann-Holweg podróż jaką miał odbyć w 
połowie listopada b. r. do Włocb, odroczył'pra­
wdopodobnie do Wielkiejnocy.

#  {sEdm oeln?
Peier«burj. K*ąa rosyjski zarządzi wkrótce 

wycofanie lal&iych Jeszcze oddziałów wojsk 
z nad granicy tachodnlej. 1 tak oprócz korpusu 
piątego ma być tasze korpus oSmnasty w j  co- 
' . , ny  r K r ó l e s t w a  f p r z o n i e s i o n y  na 
Kaukaz, w z g l ę d n i s  w g ł ą b  c a r a t u .

PodtoŁ cara.
Rzym. ^Tnbuna" dowiaduje się. za według 

wiarygodnych informaejj, cer wkrótce wyjedzle 
do Włoch i to przez K i J ó w, W7 a r s z a w u i 
M o n a c h i u m  W  podróży tej to warzy szyć bę­
dzie carowi minister spraw zagranicznych 
Iz  w o ls  ki. '

Bepnhllka wiel&csttbhf^p.
Belgrad. Rząd zarządził konfiskatę odezwy 

m ł o d z i e ż y  r e p l l k a ń s k i e j ,  w której wśród 
obelg na cesarza Franciszka Jozefa i króla 
Piotra powiedziano, że jedynem zDawiemem dla 
narodu serbskiego moż« być tylko utworzenie 
vr elkoserbsKie) repuDlikl, ktoraby obejmowała 
Serbię, Czarnogórę, Bośnie i Hercegowinę.

Rawo zbrojenia sarbakle.
Boigrad. „Dniewnur** donosi, te rząd posta­

nowił w tym roku wstawić do budżetu więk­
szą sumę na i z b r o j o n i e a r m i i  i to ze 
względu na nowe zbrojenia Austro-Węgier.

MorJorstwa u Sorbit.
Belgrad. Dzienniki stwierdzają, że w miesią 

cu sierpniu u a m o r d o w a n o  w S e r b i i  61 
osób .  źe w y k o n a n o  n a d t o  32 n a p a d y  
m o r d e r c z e ,  któro się nie ęowiodły i popeł­
niono 9 z a b ó j s t w .  Dzienniki obliczają, że w 
Serbii ginie rocznie z ręki morderczej 650 osób, 
podczas gdy w ostatniej wojnie serbsko-bułgar- 
skiej poległo tylko 6U0 ludzi.

Effcwa pożyciŁg. ttułgsrsaa.
Sofła. "Według wiadomość, z P a r y ż a ,  ukła­

dy, mające na cela zaciągrięcie tam n o w e j  
p o ż y c z k i  b u ł g & r L k i e j  w k w o c i e  tuo 
m i l i o n ó w ,  rychło już pomyślnie zakończone 
zostaną. Francusk® grupa bankowa ofiarowała 
Bułgaryi tę pożyczkę po 4 ‘/» procent bez ża­
dnych nadzwyczajni ch gwaraneyj. -

Dzienniki uważają to Zu, pierwszy sukces, 
który zawdzięczać należy proklamowaniu n i e- 
z a w i n ł o ś c i  B u ł g a r y i .

M'>ar« tP*ę«łtółila ziumi,
Fzyru. Z R e g g f ®  ó i  C a l a b r i a  telegrafują 

że okolicę tamtejszą nawiedziło wczoraj mów 
s i l n i e j s z e  t r z ę s i e n i e  z i emi .

F j i u r  I w to p ie n iu  o ltr ą fa .
Tryest nPiccoio‘  donosi i  Poli. Wczoraj 

wieczór powstał pożar na pokładzie okrętu, 
który p-zybył ' -.orno. Z powodów wybu­
chów na pokładzis okrętu, załoga okręt mu­
siała opuścić. Okręt sałoniono,

Kraków, 9 października.
Zjaid górników. B îriuj rospo^z ł̂y aię w Dą­

browie Górnicsej (Król. Polskie) obrady 2jazdu 
kttdej ^elegjwyl górników polskich. W ijeidzio 
bierze odział bardzo wielo uczestników z Galicyi. 
Obradom przewodnicz/ inżynier p, St. Ką t k i j -  
w i c z .  «as»ępną przewodniczącego ooranz zos‘ af 
pjaet Jan Ea r s ń i k i .  Na porządku dziennym 
obrad Jeat między inaemi »nraw i wydonia kafen- 
óartu gćrni :zego, aprawa zjazdu i wystawy górni­
czej w r. 1910, reforma salin galicyjskich i u ć. 
Uczestnikom zjazdu ?©auano brosauraę p. Ł „Pol­
aka izi ola górnicza w Dąbrowie* (Śląsk austr.),
* której dowiadujemy a1®, ie na nowy rok szkolny 
1909— 10, pierwzzy Wedle definitywnych postano­
wień statutu, wpłyuyto 65 zgłoszeń kandydatów 
na kurz przygotowawozj Z tego trzech zostało 
przyjętych wprost a* podstawie statntn (ukonczone 
4 kiasy zrkót śronnloh), S podania *aś odrzucone 
dia braku iwaUfikaoyi. Pozostałym 50 kandydatom 
polecono przystąpić do egzaminu wstępnego. Zgło- 
Iło się 44, z których 40 zdało, 4 *aś nie zdało 

egzaminu. Wooeo jonwały komitetu Lzkolnego ogra- 
nloiają*ego liczbą uczniów do 30. wybrano 27 naj­
lepszych Jtardydatów, którzy dopełnili liczbę trzech 
wprost przyjętych, 18 aai masiano odmówić przy­
jęcia, zastrzegają# la  pjęrwsa sństwo na rok przy­
szły. 2 przyjętych pochodzi 14 ze Śląska austrya- 
ekiogo, 9 ■ Królestw: Polanego, 7 z Galicji.
Większość posiada zasiłki kopalń.

Zasiłki 1 ztypennya udnielone nczniom prze. 
Wydział krajowy galicyjski, i kopalnie wyniosły 
w r. 1&08— & K S355 1 więcej.

Oa ćo wykształcenia, 11 uczniów ma inno 
etndya oprocz szkoły Indowej. Jeden z uczniów ma 
27 lat, reszta między 18 a 25.

Pełny budżet szkoły wynosić będzie około 
K 18.000, budżet internatn ok. E.000—10 000 K. 
Od bieżącego roku szkolnego oprócz kierownika, 
będzie przyjętym drugi stały nauczyciel.

Zamaoh samobójczy. Dziś o godzinie wnół do
10 przed południem w domu pod L 16 na plocu 
Matejki targnęła się na swoje życie 26-letnia He 
lenu S., która poprzecinała sobie żyły w stuwacn. 
Desperatce, kiórej stan zdrowia jest bardzo groźny, 
pierwszej pomocy ndzieliło pogotowie ratunkowe.

Hlsszczęśliwy wypadek. Dziś przed południem 
18-letuia robotnica Zofia W. w jednej z krakow­
skich drukarń, skutkiem wypaikn przy maszynie 
drokartktej doznała zmlażdżen'a prawej ręki. Nie­
szczęśliwej pierwszej pomocy i ..eliło pogotowie 
ratunkowe.

2 Sali sądowej. 0 ’>w moi, o zbrodnię usIło­
wanego morderstwa, stanął dzisiaj przed sądna 
przj uięgłych w Krakowie, 34 lat liczący murarz, 
.odem a Góry Slewbrsklej (pow. Będzin w Kró­
lestwie Polakiem), Józef Stachowleckl.

Podeądn/ jest to człowiek, który nwaza, że wszel- 
sle nieporoanmienia » towarzyszami najlepiej ta- 
ł*twiać za pomocą rewolweru, so podług aktu o- 
■ .mżenia przedstawia się jak następuje:

nia 2 maja e. r w uorte zebrało się u Ja- 
•euic ej grono roootnlkćw, a mianowicie: Jó­

zef Tlorkiewlcz Józef Żarlewiea, Franciszek Mań­
ka, Kaiinicra ozak i Tomass Kossowski, a żo 
to był Ćsióń nt dzielny, wyszli wszyscy na łąkę 
przed dom, tem bardziej, 4* jeden z uczestników 
zabawy grał OS hurmoni*. Nie bjto jednak hor 
monit między gośćmi, gdyż robotnik Józef Stach o- 
wleckl nienawidził Kossowrkiego i jogo ojczyma 
Jana Stradomskiego. Więc gdy zabawa w najlep- 
jzs trwała na łąco, Staohowiecki przyskoczył do 
Kossowskiego 1 palnął do niego kilka raty z re­

ma Sobotą, $ Października 1909- - ■» . ... śt

woiweru oa  bliską metę ze słowami: „m ułeś ty 
mnie zabić wt.oraj, ja cię dzisiaj zabiję 1* K os­
sowski otrzymał trzy knle, cawarty strzał chybił. 
J >dna z kul ueodsiła Kossowsk'egó w twarz, dru 
ga w kark, a srzeaii w  okolicę kręgosłupa, a ra­
ny t», omal że śmiertelne, spowodowały długą chu 
robę Kossowskiego i niezdolność do pracy. ‘

Siaohowiecki aresztowany tłomac^ył się, ie  nie 
miał zamiaru zabić Kossowskiego, lecz pragnął go 
tylko nastraszyć, tem bardziej,-żo  Kossowski miał 
się przeoiw piemu odgrażać. Tak samo tłumaczył 
się Stachowiecki na dzisiejszej rozprawie, której 
przewodniczył s t  radca sądu Grodyński. Oskarże­
nie wnosił prokurator dr Ujejski, kroalł adw. dr 
Warenhaupt.

Z powoda wezwania licznych fwladków rozpra­
wa przeciągnęła się do popołudnia. W yrok poaamy 
w jutrzejszym rannym numerze.

Wielkie OtlUStWC. Brzed kilku miesiącami za­
wiązała się w Chrzanowie spółka tamtejszych kap­
ców, którzy wraz z kilku kupcami z Królestwa 
Tulskiego, sprowadzali z W iednia I W arsndort 
(w Czecnach) towary bławatne na handel sortowy. 
Spółka ta jednak była oszukańczą, gdyż sprowa­
dzała tewaiy pud różneml sflngowaneml nazwiska­
mi, nie płacao, prócz małej zaliczki, nalezytoscl 
fabrykantom. Ostatecznie poszkodowani fabrykanci 
zwrócili się z zażaleniom do władz, »  onegdaj na 
polecenie krajowego sądu karnego w Krakowie, 
żandarmerya uwięziła w Chrzanowie uwóch kup- 
oów; 7 kupców zbiegło do Królestwa Polskiego. 
Strata, jaką ponieśli fabrykanoi niemieccy wskutek 
tego oszustwa, ma być bardzo wielka. Siedztwo w 
toj sprawie prowadzi sąd w Chrzanowie.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c n a ł  K o n u p i d a k L

N A b E S Ł A F E .
Artykuły w bym dziale nie poohudaą od 

redakcji).

naturalna, w Anstro-W ęgrzech i Niemczech 
z wód najobf. szczawa. Wyborny, dyetety- 
C7Liy napój stołowy. Zapylać uiQ .elruza 
domowego co do wartości szczawy bilińokiej. 

tó2as*UEZS£i1;
1821 41 104

n a tu ra ln a

alkfirozna

w Saśiupuaesi otwLrty cny rok.
Kąpiele powletrane, zwykło, gazowe, etc. Gimna­

styka, mlęsienie, najnowsze przyrządy zangerowskie, 
eto. Kuchnia wykwit-na i zdrowa. Oddzielny stół 
jarski. Coatrąlne ogrzowmnie, świaGo eioktryczne, 
wodociąg, kanalizacja, desinfakoya. Omia od 8 K 
wzwyż z calem utrzymaniem 63

ZSń&KA LOKALI*! ZMIANA LOKALU!

T 7 S T ¥ C iO T

i i g  i M A m  L Ł d r A * ? 1  A

został przeniesiony na ulicą Grodzką L. 43.
2 2 84

K*.ip]cie I! docziówk1 artystyczne w/aawnictwa,

w Krakowie. Reprodukcje obrazów polskich ma­
larzy, po 14 halerzy — Wyrób Dolski krajowy.

Kto p otrzeb u je  obu w ia , n iech a] s ię  przek ona

W b J C i E t u i a i  I

w krakowie, ul. Sławkowska 24.
(w  domu X X . Emerytów) 

odznaczony najwyższą nagrodą na wjot&wie w P a ­
ryżu 1908  r., wykonuje I ma na składzie"

Gjłłiwis ssąskie, uauskie I diteolące
z najlepszego m teryału, )i69

według fasouow francuskich I angielskich.

Specyalista chorób skórnych i wenerycznych

Sr Basc&ttopł
wrócił i ordynuje, od b do 11 i od 2 do 5

K t 2t f I- PLĘTBJ.
5037 10 10

Z AK ŁAD  DENTYSTYCZNY

Bra T. TYS^ECKSEO©
RYrśEK 24 (naprzeciw odwachu).

Wyjmowanie ząlów, plombowanie, zęby sztu­
czno w kauczuku i złocie, zęby na sztyftach, 
mostki i korony złote. 5755 ?

P^ńzpąkowanie.
Wszystkim, którzy w tak cieżkiej dla nas 

chwili pospieszyli nam ze słowami ulgi i pocie-« 
'•by, jak również tym, którzy drogiemu Mężowi 
i Ojcu, ś. p. Janowi Mroczkowskiemu, oddali 
ostatnią usługę, na tem miejscu składamy ser­
deczne podziękowanie.

Żona w^az z dciećral,

" I f f i i  i  Pan lyllo iytii teiisi,
# że próbowałeś Pan wszystkiego i nia mu 

nie pomogło. Czyż nżywał Pan może F a ja  
P 9  prawdziwych Sodeńskich mineralnych pa­
stylek? Nie, gdyż w takim razie nie byłDy 
pan tak niemiłosiernie przeziębiony. Ja po­
trzebuję jednak inoich ludzi w interesie i

0 niemożlivvem jest, aby każdy pozostawał 
w domu, ażeby wypocić swój katar. Kap 
Pan sobie Faya prawdziwych Sodońskich 

B IB  mineralnych pastylek, a pozbędzie się Pan 
kataru —  nie spos trzeże się Pan nawet, 

,5S »  w jaki sposób 'a robotę może Pan także za-

0 łat wiać, Padeiso kosztuje tylko P 2 5  kor.; 
taniej i wygodniej nie może się Pan prze­

o r  cież pozbyć kataru. Dostać można we wszyst- 
g ą p  kich sklepach z tego za Kresu. Falsyfikaty 

wszelkiego rodzaju należy jednak stanów* 
Bwm czo odrzucać. 631

Jeneraine zastępstwo na Anstro-W ęgry.
W. Th. Gnntzert, Wiedeń, IV/1 Grosse Neugasse 17.

L ® k t i y 3  t t m ó w

u drble w SAkoZn, ne erjunałic*i uraz 
prywatnycii, ndzleła^

JOzef I Amalia CSIfKoy.
Rynek 34 (Pałac Spiski). 6410  2-2

Radca cesarski
Dr Mieczysław Nartowsisi
mieszka obecnie plac Szczepański L 2 Tel. 
L. 2016 - YIII. ordynuje w thoiobach nerwo­
wych i wewn. od godz. 8— 9 i od 3— 4 po poł. 

8417 4 16

Zakład fryzyersgi Jozefa Nowaka przeniesiony 
do Hotelu Saskl6gn, poleca się nadal P. T*. 

■ - -i Publiczności. 6480

W yszło wyozerpnjąee dzieło knehamkie fachowe p. t.
(i

przez A. T e  s i a r  a ,  kuchmistrza f p. JE . Nam 
hi. t. P o t o c k i e g o .  Książka ta —  po ceni* 
bajecznej! —  bo przeszło 8 5 0  p r z e p i s ó w  jasne 
napisanych, a doborowych, kosztować będzie 7  kO- 
ron, wobec czego l  przepis nie kosztuje nt.wefc 

halorzal Za nadesłaniem. 7 K  —  pod adr. A. 
Teslar, Kraków, Mlchaiowsklogo 13 —  odsyła się 

książkę odwrotną pocztą. 6470 4  i

Henryk
powrócił 6476 2 3

1 n rdyn n | e S z e w s k a  12.

W yciąg  z kBięgl ateBtów Zakładu „Laktui* 
Podwale 5 :

„Poświadczam , ie  od dłuższego czasu przycnodzę 
na drugie śniadanie do Zakładu „L ak tol1* na por- 
cyę kwaśnego mleka, które jest bardzo smaczne 1 
Lardzo dobrze wpływa na moja zdrowie i usposo­
bienie*.

5848 Cr Pioir Hubal Dobrzański.

WIKTOR CZAPLICKI, JuilllS?,
Kpak('j, Subldsnice L

Największy wyaór pierścionków zareczyno vyoh
5906 4 12

A d w o k a t  6761 5 10

Pr. Stanisław angor
tłumacz sądowy dla języka angielskiego 

otworzył kancelaryę we Lwowie u- *y ulioy 
Akademickiej i. 12. (TeL 1375).

B r  i i r i a r  Z o p o t h

powrócił
i ordyn u je  iak dawniej przy R yn k u  klepar- 

skin 1. 5. 654P 1 3

Alfa. Hr Teunor Ki^liiM
otworzył kancelaryę adwokacką w Tarncw'i9 

przy ul. Bernardyńskiej I. 23.
6552 1 3

Zakład wodoleczniczy i sanatoryum spec. chs- 
rób nerwowych

M M ,  tŃ ii I M  11
5827 13 20

Zmiuua lokalu.

Leona I Ann? StwKich
znany od lat dwudziestu kilka

peińyontf ala ii: mdmlasych
ulam ycS i 1 f^ a ch o i& ia n iycb

przeniesiony został na ulicę ŚW. Gertrudy nr. 24 
do domu XX. Misjonarzy.

Zgłoszenia przyjmuje clę od dnia 1 października
5901 8-8

Flmrsa
Wiedeń, 9 paflziomika. ęGiełda jładi owa.)
M*vfel 117 Ł3. Renta majowa 95 — , Rents koronowa 

fręgieroKa 91 80. tkoye austr. takę je d .  6611—. kkcy* 
węg. -,akl. kred. 7b6‘ —. ś 1 Angljbe ro 80«'50. A'tuyo 
Unionbanku 1577 50. AkcyeBa KTerainu 539 25. Akoy f  dn. 
dert mci. 489-50. Akcys kolei państwowyon 719 95. Łom* 
I ardy 123 60. t.kcy» fabryki broni 697'—, Akoys tyto- 
aiowe —0 —. Alpiny 725'—. Riina- daranyl 378 lk -  
oye praskiego l’uw. żelaznego 2844*— , Ibosy toreoklO 
9,'0-75. *ubls 255’ —. 

ipe iob'.al( słabe.
Berlin, 9 października, (liiołda poraana.)
«kuy« Tedytowe >07 75. Tow iyakoatowe 1U3*—.
Uposobienie: słabe.

Giełda zboiowu.
Budapeszt, 9 pażdzlera. Pjzenicn aa paźniernłk 14 30 

da 14'31; pkzenlca na swleclen od 14'14 do '14'16; iy io 
na ja id z:emik frTO da 'r71, iyto ne kwhoień 9-09 
ao 8-10; owisnna pa»uziernlk od 7-68 do 7'69; owlęi 
ra iwieoitA 7'72 dc 7-73; kukurydza na maj 6 9 4 do 
8'95; rzepak na sierpień — dc .

TR W A LS ZE 00 WIEOEMSKICtJ
. -4 " ^ *  k r a k o w s k i  k ra w c ó w

w  M i i l u  k a t o l i c k f c h  k z a ^ j ó i K ;
V  Kruków, I'k)ryafi8ka 7 tużprzy Rynku. Lwów, pl. Hąllcki 7 gdzioCentralnujlawiarn.
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Zbrodniarz.
— Wszak prawda, że nie wyglądam ua mor­

dercę?
— Co? Pan mordercą? Ależ Don Eliaszu — 

J\C u.--cm, dolewając mu piwa— to wprost śmie- 
_  n fe pytanie.

r  Don Eliasz, to prawdziwy poczciwota, naicicr- 
P*pliwszy i najuprzejmiejszy ze wszystkich nrzęd- 
a  mków telegrafu. Gdyby mu naczelnik kazał 

wytizepac swe spodnie, uczyniłby to bez słowa 
.totestu. _ .

— A jednak' —  jednak... bywają w życiu 
okoliczności, przychodzą chwile, gdy i najspo­
kojniejszy człowiek...

— Mów pan, słucham, —  zawołałem z cie­
kawością.

Było to zimą r. 1878. W dykas.eryi naszej 
wprowadzono różne retormy, skutkiem czego 
zostałem bez mieisca ! wyniosłem się do 0., 
gdzie mieszkała zamężna moja córka. Dobrze 
mi tam było; nie pracowałem u ca Je, jadłem, 
spacerowałem i spałem. Czasem, z nndów prze­
pisywałem zięciowi, który był urzędnikiem ma- 
nicypalnvm, jego elaboraty. Wieczerzaliśmy 
wcześnie, o ósme1’, poczem usypiałem wnuczki ^ 
która podówczas miała trzeci roczek, a dziś 
urosła na hożą, szwarną panienkę, jakie i panu 
pewnie się podobają (spuściłem skromnie oczy 
i nap Jem się piwa) —  a później często sze­
dłem na gawędkę do pani Nive.;., wdowy, która 
samotnie mieszkała przy niicy de la Perseguida. 
Mieszkata ona w starem, wielkiem swem domo­
stwie piętrowem z ciemną sienią i kan lennymi 
schodami. Bywał tam też częsrym gościem Don 
Gerardo Piąuero, były urzędnik celny na Por- 
tonko. Biedak zmarł dwa lata temu. On przy 
chodził przed gadziną dziewiątą, ja zaś nigdy 
przed wpół do dziesiątej, odchodził natomiast 
punktualnie o wpół do dziesiątej, jodczas gdy 
ja zostawałem zwykle do jedenastej, a nawet 
dłużej. — - - —

Pewnej nocy odszedłem o zwykłej porze. Do­
dać muszę, źe Dona Mece? jest bardzo oszczęd­
na, liczy się z każdą drobnostką, choć ma 
dość na dostatnie nawet życie. Nie oświeca 
więc. schodów i ciemnej sieni, i gdy Don Ge­
rard odchodził, albo ja, służąca oświetlała zejście 
lampą kuchenną z góry Gdy który z nas otwo­
rzył drzwi do sieni, ona zamjkała natychmiast 
drzwri od schodów i w ten sposób gość znajdo­
wał się w zupełnej ciemności. Otóż skoro tylko 
znalazłem sie w tej ciemni, uczułem, że ktoś

uderzył mnie po głowie i wbił mi cylindei aż 
na nos. Przerażony tym napadem upadłem w tył, 
a równocześnie zdawało mi się. ze słyszę śmiech. 
Opamiętawszy się nieco, wyzwoliłem twarz z cy­
lindra, i jak mogłem najgroźniej zawołałem: _

— Kto tu jest?
Nikt nie odpowiedział. Przez głowę przebie­

gły mi z szaloną szybkością różne myśli: rabu­
sie, czy żartownisie, chcący się zabawić mym 
strachem. Wreszcie widząc, dzięki światłu uli­
cznej latarni, że przy drzwiach nikogo niema, 
zdecydowałem się wyjść. Ledwie doszedłem do 
połowy dużej sieni, gdy ktoś uderzył mnie w kark, 
a grupa, sześciu, jak mi się zdawało ludzi, za­
stąpiła, mi drogę.

— Na pomoc! —  zawołałem zdławionym gło­
sem i cofałem się ku ścianie, podczas gdy rów­
nocześnie owi ludzie zaczęli przedemi.ą podska­
kiwać i dziwacznie wymachiwać rękami. Omdle­
wałem ze strachu!

—  Łotrze! dokąd idziesz tak późno? — za­
pytał jeden z n ieł.

— fdzie okradać. wakiegoś nieboszczyka. To 
jest doktór —  rzekł drugi.

— Acłj! więc to jacyś pijani — pomyśla­
łem -  i nabrawszy odwagi, krzyknąłem głośno:

— Z diogi, łajdaki! Niech się żaden me zbli­
ża do mnie, bo go na miejscu zabiję.

.Równocześnie podniosłem żelazną laskę, któ­
rą darował mi mechanik arsenału, a któią wie­
czorem zawsze nosiłem.

Ludzie ci jednak zdawali się nie zwracać 
uwagi na moją groźbę i dalej dokoła mnie ska­
kali i machali rękami. Oswojone z ciemnością 
oko, przy slabom świetle ulicznej latarni, dojrza­
ło, że ustawicznie popychają jednego, widocznie 
najsilniejszego, albo najodważniejszego ku mnie, 
sami zaś kryją się poza nim.

— Ruszajcie! —  krzyknąłem ponownie i wy­
winąłem laską młynka.

—  Poddaj się psie! —  wołali, nie ustając 
w przeraźliwym tańcu.

Nie było wątpliwości; ci ludzie byli pijani 
du nieprzytomności. Wobec tego, zwłaszcza, iż 
ni° widziałem w ich ręku żadnej brom, uspo­
koiłem się nieco i opuściwszy laskę, przemówi­
łem, jak można najpoważniej i najłagodniej:

—  Panowie! dość już będzie tych żartów. 
Pozwólcie mi więc wyjść.

—  Poddaj się psie! Idziesz pić krew trupów? 
Idziesz uciąć komu nogę, oderznąć ucho, wykłóć 
oko, czy obciąć nos?

Takiemi pytaniami i okrzykami odpowiedzia­
no na moją propozycyę, a równocześnie napast­
nicy posunęli się ku mnie. Jeden z nich, nie

ten, który był na przodzie, ale któryś z tyłu, 
wsadził pod ramię pierwszego ramię, chwycił 
mnie za nos i zdusił tak silnie, że krzyknąłem 
z bólu. Odskoczyłem w tył ku ścianie i pod­
niósłszy laskę, uderzyłem nią pierwszego w sze­
regu z całej si}y. Padł ciężko na ziemię, n:e 
wydawszy nawet okrzyku, a reszta uciekła w tej 
chwali.

Zostałem sam, ażeby się przekonać, czy ude­
rzony wyda jaki jęk, lub się poruszy. Długa 
chwalą —  aic! Ach okropność! więc go zabi­
łem! Zamordowałem człowieka. —  Laska była 
istotnie potężna, a ja całe życie ćwiczyłem się 
w gimnastyce... Cios musiał być straszny. Trzę­
sącą dłonią dobyłem pudełko z zapałkami i za­
świeciłem.

Nie potrafię panu opowiedzieć, co się ze mną 
działo. Na ziemi, twarzą ku górze zwróconą, leżał 
trup. Na jego obliczu śmierć wypisała swój 
stiaszliwy paszport. Nie było wątpliwości naj­
mniejszej. Zapałka wypadła mi z dłoni, a ja 
znalazłem się znów w ciemności. Widziałem tyl­
ko mgnienie oka -  ale twarz ta utkwiła mi 
na zawsze w pamięci Zapamiętałem tez naj- 
niuiejszy szczegół wyglądu.

Był to mężczyzna tęgi, z czarnym, nieco 
bezładnym zarostem, o wygiętym silnie nosie. 
Miał niebieską bluzę, spodnie w kratki i sznu­
rowane buciki. Na głowie miał czarną czapkę 
i wyglądał na robotnika z arsenału.

To, co przemyślałem wówczas w kilku minu­
tach, musiałbym dnie całe opowiadać. Przyszłość 
jasno mi się przedstawiała: wiadomość o nagłej 
śmierci tego człowieka. lutem błyskawicy obie­
gnie całe miasto, polieya przyjdzie, by mnie 
aresztować —  zięć będzie zrujnowany, córka 
będzie omdlewać, wnuczka płakać. Późuiej od­
dadzą mnie do więzienia, a śledztwo toczyć się 
będzie tygodniami, a może i miesiącami. Jakim- 
że sposobem potrafię udowodnić, że działałem 
w koniecznej obronie własnej? Publiczny oskar­
życiel nazwie mnie murdercą, obrońcy będą pod­
nosić moje nieskalane dotychczasowe życie, a try­
bunał wyda wyrok skazujący. Jednem sko­
kiem znalazłem się przy drzwiach i uciekłem 
aż na róg ulicy. ' ® spostrzegłem się, że nie 
mam kapelusza, więc powróciłem, by go zabrać. 
Z (niesłychaną trwogą wszedłem do ciemnej, 
szerokiej sieni, zapaliłem zapałkę i bokiem spoj­
rzałem na swą ofiarę, w nadziei, że da jakiś 
znak życia. Napróżno. Trup leżał na tem sa­
mom miejscu, a źołla jak wosk twarz świadczy­
ła, że zmarł skutkiem porażenia mózgu. Pochwy­
ciłem kapelusz, wepchnąłem weń dłoń, wyrów 
nałem jak mogłem, fałdy i wsadziwszy na gło­

wę —  uciekłem. Po chwili jednak począłem 
zwalniać chodu; popęd samozachowawczy ode­
zwał się na dobre. Począłem się zastanawiać, 
iak mam uniknąć podejrzeń i poszukiwań po- 
licyi. Sunąłem się ostrożnie obok muru po pu­
stej drodze, na rogu skręciłem, przeszedłem kil­
ka ulic i zmierzałem ku domowi. Zacząłem się 
już uskokajać, gdy wtem w ulicy d’AltevilIe 
przystąpił do mnie nagle strażnik bezpieczeń­
stwa :

—  Don Eliaszu —  powiedz mi pan łaska­
wie...

Reszty nie słyszałem. Odskoczyłem, jakby 
ukąszony przez żmiię i nie spojrzawszy na nie­
go, popędziłem dalej ulicami miasta na chybi 
trafi. Wybiegłem aż poza miasto i padłem zmę­
czony i zdyszany na ziemię. Zacząłem rozwa­
żać. Zdaje się, zrobiłem głupio. Ten strażnik 
znał mnie widocznie i może chciał o co zapytać. 
Może miał jaki interes do zięcia. Moje zacho- 
wanie się musiało go zadziwić. Myśli pewnie, 
żem zwaryował, ale jutro, gdy się sprawa cała 
rozgłosi, gdy się dowie o morderstwie, poweźmie 
podejizeme i uwiadomi władze.

Mój pot zmienił się nagle w skorupę lodu.
Odpocząwszy nieco, powlokłem się do domu. 

We drzwiach przyszła mi szczęśliwa myśl do 
głowy.

Wsunąłem się cichutko do pokoju, ukryłem 
żelazną łaskę, a wziąszy kij bambusowy, wy­
szedłem znów na ulicę. Mimo wszelkich o ot ró­
żności, zdradziłem się jednak skrzypnięciem 
drzwi i nagle spotkałem się oko w oko z córką. 
Powiedziałem jej, że mam się widzieć z jednym 
z moich przyjaciół w kasynie, pożegnałem ją i 
wyszedłem powolnym krokiem. W kasynie w sa­
li bilardowej było jeszcze kilku spóźnionych 
gości. Przysiadłem się do nich, siliłem się na 
dowcipy, plotłem piąte przez dziesiąte, a lase­
czką manewrowałem tak, by się jej wszyscy 
doskonale mogli przypatrzeć.

Gdy wreszcie wszyscy wyszliśmy7, a ja odłą­
czyłem się od znajomych, było mi jakoś raźniej 
i spokojniej na duszy. Ale gdy znów ujrzałem 
się sam w pokoju, powrócił strach i obawa. 
Zacząłem się zastanawiać znowu i nabrałem 
przekonania, że ta moja sztuczka może jedynie 
pogorszyć moją sytuacyę, jeżeli podejrzenie prze­
ciwko mnie się zwróci. Nie mogłem usnąć. Sie­
działem na łóżku i oparłszy głowę na dłoniach, 
myślałem o hańbiącej przyszłości. Grozę mego 
położenia powiększała absolutna cisza nocna. 
Co chwila zdawało mi się, że słyszę pukanie 
do bramy, a następnie kroki polieyantów na 
schodach. Wreszcie już o świcie zasnąłem, a

raczej opanowała mnie senna zmora, z której 
wyrwał innie dopiero głos córki:

—  Ojczulku! już dziesiąta godzina, a ty je-1 
szcze w łóżku. Ale jak ty wyglądasz! Musiałeś 
chyba źle spać.

—  Przeciwnie, spałem wybornie — rzekłem 
zuchowato.

Nie dowierzałem nawet własnej córce, spo­
glądałem na nia podejrzliwie i rzekłem z jak 
największą obojętnością:

— Są już gazety?
— Gazety? Naturalnie, od trzech godzin
— Przynieś mi je, proszę.
Przyniosła. Czekałem aż odeszła, wymietmvszy 

kilka obojętnych słów. Trzęsącą dłonią otworzy­
łem dziennik, szukając wzmianki o zbrodni, ale 
niczego nie mogłem przeczytać, tak mi się w o- 
czach dwo:ło. Wreszcie oko moje padło na na­
główek, zamieszczony tłustym drukiem: ,,Mor 
derstwo przy ulicy...“ - -

Gazeta wypadła mi z ręlci Podniosłem ją je­
dnak nerwowo i przeczytałem jeszcze raz napis. 
Bi zmiął on inaczej: „Morderstwo policyi11, a do­
tyczył jakiejś drobnej sprawy targowej. Zaczą­
łem nerwowo szukać dalej, .wreszcie na końcu 
kromki miejscowej znalazłem notatkę następu­
jąca:

„Dziwny wypadek. Dozorcy w głównym szpi­
talu mają zwyczaj używać do drobnych posług 
tych chorych umysłowo, którzy zachowują się 
spokojnie. Do takich posług należy przenoszenie 
zmarłych ze szpitala do kostnicy. Wczoraj wie­
czorem kilku chorych, którym polecono przenieść 
trupa, uciekło przez otwartą bramę parku, za­
bierając ze sobą zwłoki. Dyrektor zakładu, do­
wiedziawszy się o tem, posłał dozorców, celem 
pochwycenia ich — jednakże bez skutku. O go­
dzinie pierwszej w nocy powrócili dobrowolnie 
do szpitala, jednak bez trupa. Zwłoki znaleziono 
jednak w ogromnych sieniach domu pani Nieves 
Menender, przy ulicy de la Perseguiida. Spo­
dziewamy się, że dyrekeya poczyni zarządzenie 
ażeby uniemożliwić podobne wypadki14.

Upuściłem gazetę, opanowany nagłym śmie­
chem, który zmienił się później w długą, ciężką 
słabość nerwową.

— Więc pan zamordowałeś trupa?
— Niezawodnie, odparł z widoczną zgroza 

Don Eliasz

kryskie modele KaPELUSZD S B C A . BLUZKI1 HaLK1, koronki’
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wstążki, welony, żaboty, BOA, 
SZALE, materyały j edw abne.
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Kraków. Grodzka I. 26 w domu p. Suskiego.
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sezra Wtncj i ż s rn
N ow ości na kostyum y H om espouns, niateryały angielskie i sukienka dekatyzow ane w prze­
różnych  modnych kolorach, m ateryały wełniane i jedw abne na suknie w izytowe, w elwety 
angielskie, na suknie i kostyum y, plusze, aksamity i selslcieny na żakiety. R ów nież bluzki 
gotow e tiulowe, koronkow e i jedw abne, gotow e halki jedw abno i sukienne. Na składzie 
wielki w ybór dyw anów , chodników , firanek, portyer, kap pluszow ych, tiulow ych i sukiennych.

Ceny nader umiarkowane.
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OBROŃCA PATENTOWY, INŻYNIER 

B IL  R A  P A T E N T O W E
PETEESBUfiG-Woznicsienakii Prospekt Nr. 20. 

BEPJiN-Postuaiuerstr. Nr. 3.

4791 U  26

Balne d!& m
Jak w latach poprzedmch, przygotowuję 
w terminie 2 do 3 miesięcy do egzami­
nu z rachunkowości państwowej i bu- 
chateryi kupieckiej, oraz korespondencji. 
Na żądanie także buchalterya amery­
kańska. K. K ochm ańsk i, c. k. rewi­
dent skarbu, pl. M afeik i 1. 3, II p. 
(od goaziny 2 do 4). 6439 a 3

li 1*040  1870.1
do ulokowania w całości lub częściach 
na łrnotece realności w Krakowie. Zgło­
szenia pod J. M. poste restante K ra­
k ów , za okaz kw itu inser. 6498 a a

P a n  J e ń k i
od lat 10 do 14, uczęszczające do za­
kładów naukowych, znajdą umieszczenie 
i troskliwą opieuę u inteligentnej ro­
dziny izr. Język niemiecki, francuski i 
angielski. Fortepian na miejscu. Bliższa 
wiadomość: Rynek gł. 3 7, U p. 6456 2 5

■ BROŃ MYŚLIWSKĄ
wybornie 

ostrzelaną, w 
najlepszej ja­
kości, poleca 
c. i k. utdw. 

dostawca
Hann* Konrad, B n u ,  Nr 32 0  (C zechy).
Dubeltówk* Lancastra ze stalowemi jutami, 
antom, łożjk iem , z odskakującym wstecz zam 
ki im 55 K 62 K, 75 K i wyżej. Dubeltówka 
uez kurków, sama. się naciągająca, nowy mo- 
del, potrójne zamknięcie Greenera zamek z 
heitąecznikiem 112 K. Bardzo wielki wybór 

myń' lv »kirij i rewolwerów znajduje się
rv k a rd em u ^ n  d\ta.1°g '1 * 30°° odbit« -  k tj‘ 
oplat- nia "ysy ł" się za darmo,6794 3 8

Zakład tfentystyezny
leczy i prostuje zęby krzywo rosnące, według 

metody amerykańskiej.
Leczy zęby chore elektrolizą, wykonuje korony i mostki złote 

stałe i do zdjęcia. 6233 6 21

l a 6®  Ł S y r o p a
K r a k ó w *  i » -  W W .  Ś w i ę t y c h  1 0 .  (naprzeciw Magistratu).

Lecznica dentystyczna
dSa mniej zamożnych.

Leczy zęby chore i wykonuje plomby wszelkiego rodzaju i zęby 
sztuczne na kauczuku i złocie,

Otwarta od 9 do 12 i od 3 do 6 popołudniu.

O k n a ,  i i z m
posadzkę dębowa, piece kaflowe, z willi, 
można nabyć po cenie przystępnej, u p. 
Leona Schonfelda, skład drzewa, przy 
ulicy Grzegórzeckiej. Ni telefouu 937

6467 3 3 
• ••  • • •  • • •  ®

w ła d a ć  jeżykiem międzynarodowym

ESPERANTO
w ciągu 2  do 3  miesięcy

wyucza dyplomowany przez twórcę języka, e- 
sprerantysts z Warszawy Opłata za uały kurs 
30 koron. Długa 21, III p front, Medrkiewicz. 

6434 2 2

Mocarnie parowa
wypużyc.za na dnie i godziny, Franci­
szek klbm, Skład maszyn rolniczych w 
Podgórzu, ul. Wolska 1. 1. 65i8 -2 3

Ory ginai&e ?"st@rylsański&
iirzćM tzeiiia b iu r o w e  5947 8 10

jak: murka żaluzyowe i płaskie, szaiki uanuty, 
szafy na akta. fotele ruchome itd. w wielkim 
wyborze, po niskich cenach, także na s p ł a t y  

m i e s i ę c z n e  poleca
Skład ameryk. urządzeń biurowych
K raków , P ałac Spiski, I piętro. g

1 9 i m
j *

# 8

nowe i używane

wózki resorowe s:;
najnow szego fasonu o jeanem  Iud dwóch

•• •• 
.4 »•

siedzeniach — poleca

m i 1119
nagrodzona na wystawach srebrnemi 
medalami, ul. tłrzegórzeclia 31 w 

Krakowie, naprzeciw kliniki. 
Przyjmuje do odnawiania i grutownego 
reperowania powozy, wózki, po cenach 
niskich. Ctnniki na żadame dermo i o- 

płatnie 6419 2 12

FILIA  C. K. UPRZYW . GALIC. AKCYJNEGO

B a n k u  H i p o t e c z n e g o
W KRAKOW IE  

Wchód z Rynku głównego L. 21
biura parterowe, telefon Nr 361:

Kantor Wymiany sprzed?je i kupuje papiery wartośerowe, monety za­
graniczne. w yda.e listy kredy .owe i czeki na za jranicę, wypłaca kuDony i wy­
losowane efekty bez potrącenia prowizjo ubezpiecza papiery loso ,'ane przeciw

stracie przy losowaniu.
Oddział depozytowy i Schowki depozytowe (Safe-De-

posits) w opancerzonych kasach ugniotrwałyuh.
Oddział wekslowy.

Oddział wkładek gotówkowych w rachunku bieżą-sym i  na
książeczki rauhunku bieżącego, w ydaje na żądanie ODrocent. asygnacye kasowe. 

Oddział towarowy. Składy zboiow e Filii przy ulicy Zacisze. OBonny
magezyn tranzytowy. Osobny tor kolejow y.

Wchód z ulicy Brackiej -  parter

Oddział zastawniczy i Kasa Zaliczkowa pożyci » pe­
rek;. z a l i c z k i  na z a n t a w  papierów wartościowych i p r z e d m i o t ó w  

c e n n y ch  (ze z ł o t a ,  s r e b r a ,  b i z u t e  -yi  i t  d).
I. piętro -  telefon Nr 7

Dyrekeya udziela inform acja w sprawie kredytóv budowlanych i pożycze’: bin, 
Koresponuencya — Buchalterya. ^

FJHa Banka Hinotccznego w Krakowie wykonywa wszystkie zlecenia 
w zakres czynności bank.erskiej wchodzące szybko, za opłatą mierną, 
Na listowne zlecenia iub zapytania udziela odpowiedzi zwrotną poczta.

P o m o c n ik  p iw n ic^ e g o
(kiper) z kilkuletnią praktyką, szcze­
gólnie przy winach flaszkowych, znaj­
dzie stałą posadę z dobrą płacą. Refle­
ktuje się tylko na dobrą siłę. Oferty 
z odpisami świadectw pod I. &. 444. 
do biura ogłoszeń M. Bracka we Lwo­
wie, ul. Szajnochy. 64G« 2 3

b*Ij m a co P4sa* Przed rolcwBn
■j Mr l l l ul l o  list poste restante Kra­
ków, ma na poczcie list poste restante 
R udnik  nad Sanem . 6429 2 2

Z i p . i 8 M  | g k a g u l

Apcja Tswaiz. Wzajup ta ira i
Niewiarowski i Splawiński

przeniosła biura swoje z pl. Szczepańskiego 1. 9 
do domu p Wolnego 6432 2 3

n  sfc.c Szczepański 1.2. =
T o n i e ,  r z e ś k i e

P I E R Z E !
5 kg. świeżo dartych K 9 60, 
lepszych 12 K, b’ ałych, mię- 
kich jak puch dartych, 18 K, 

24 K; białych jak śnieg, miękich iak puch, 
dartych 30 K, 36 K. Wysyłka opłacona za 
zaliczką. Wymiana i przyjęcie napowrót za 

zwrotem opłaty pocztowej.
Benedikl Sachsel, Lobes Nr 274, ee Pilsen, 

(Bbhmen). 5879 4 6

I n  t / m
opłacony otrzymuje każdy mój' główny katalog 
z przeszło 3000 odbitek przedmiotów uźytko* 
...ych j na podarki wszelkiego rodzaju, który 
na żądanie wysyłam natychmist. C. i k. nadw. 
d o s t a w c a H arns K on raa , uriixNr 3 :0  (Czechy). 

5804 5 13

We wtorek
między godz. 8—9 wieczór zgubiono z t o t y  
zegarek *tamskl z łańcuszkiem, na
dradze ze Sokoła ul. Wolską, Straszewskiego, 
aż do rogu Karmelickiej. Łaskawy znalazca 
zechce się zgłosić na ul. Czarnieckiego 1. 137, 
II p., drzwi na prawo. 6472 3 3

wysyła, nocząwszy od 15 października, 
ładne jabłka jesienne i Zimo­
n ie  w koszykach 5 kilowych za -3 ko­
rony. 6447 2 5

Prtktyteat
z ukończoną IV kl. gimnazjalną lub 
realną, oraz P anna, władająca popra­
wnie językiem polskim i niemieckim, 
potrzebni do biura większego przedsię­
biorstwa handlowego. Zgłoszenia pod: 
C , 3 7 0  poste rest. K r a k ó w .  6477 2 3

Pokil koutilerckl
z całem utrzymaniem, do wynajęcia każd? 
czasu. Karmelicka 8. II p. 6463 2 i

Poszukuje się do biura fabrycznego

S a i o i i M s I n s g G
f t r r e s p o n d e t ó a
polsko-niemieckiego, biegłego taryhsty, 
z gruntowną znajomością óuchalteryi 
podwójnej i fabrycznej, kakulacyi ko­
sztów produKcyi i prowadieu.a staty­
styki. Reflektanci winni wykazać się 
zajmowaniem takiego sanowi: ka od 
dłuższego czasu. Zgłoszeni tylko listowne 
własnoręczne w 2-ch jęykach z odpi­
sami świadectw i z fotognfią należy prze­
słać pod K, HPl 5 0 3 0 Jo Admmistracyi 
„Nowej Reformy11. 6496 2 3

=  ftiein? iu;iszegu m ydła toaletow ego j a k:
• • - •  i m  t T a « n n w s i

Rozmaite zapachy, Wydelikaca cerę, citfoili od liszai, szorstkości 1 pękami* : Ory, 
r>rvszf*,ze_ oraz wszelkie nieczystości ciała. Po krótkim użyciup'i yszcze, oraz wszelkie nieczysto® 
nabycia w wyłącznym składzie abrycznym

Nisczy pięgi, 
widoczne są najlepsze rzaltaty. Do



N r. 464

SŁYNNA W SWIECSE WÓDKA

M I M C f i

K ip m y  F T i A T E L L l  B R A N C A ,  K U L A M
jedynych i wvłacznych posiadaczy tajemnicy przyrządzania 1006 36 km,

JTiST N A JS K U TE C ZN IE JS ZĄ  W  ŚW EECIE W & D K Ą  ŻO ŁĄ D K O W Ą
Niezbędna w każdej rodzinie! Do nabycia we wszystkich handlach towarów delikatesowych i korzennych, tak w Krakowie 

jak i na prowincyi; generalny zastępca na Galicję i Bukowinę: Władysław Kunze, agencja handlowa, Kraków.

S k ła d  la m ii i n a fty  
J . E r k e r 9 Szew ska S
poleca iampy wiszące, stojące i kimde- 

towc, świeżo nadeszłe.
Naftę niezapalną, żarową, salonową i ce- 
saiską, na żądanie z dostawą du domu. 
Oliwę i spirytus denaturowany do pale­
nia I \mi ki przed obrazy w największym 
wyborze. N" cmentaiz lampki we forem­
kach i w szklankach kolorowych własne­
go wyrobu. Wszelkie przyhory do prania.

Mydła toaletowe i perfnmerya. - 
Dziękując za dotychczasowe zaufanie, 
polecał. się nadal łaskawym wzglądom 
P. T. Publiczności. Z pi,walaniem 
55«fi 7 0 J .  E r k e r .

ZMIANA LOKALU.

Pracownia lapicersKO-Dekoraryjna i magazyn meiili 
WINCENTEGO GRAFFA

u  Krakowie, przy ul. karmelickie) 1. 9.
podejmuje się urządzeń pojedynczych pokoi i 
kompletnych mieszkań, tapetowania tychże, za­
kładania firanek, stor, przerabiania mebli, oraz 
wszelkich innych robót w zakres tego zawodu 

wchodzących. 5373 13 0

Trurała Dfi7VCtanruQ osi’*§nie ka^ y , nabywszy
llnUilJ eyijUBULJIS maszynę pończoszniczą 
w Biurze .-Syrena" Zwierzyniec ul. Mickie­
wicza 19. Uczy się darmo. Odkrytką proszę 
żądać informacji, 5534 11 20

2 pokoje frontowe
nmeblowane, I p., z widoidem na Park Kra­
kowski, żarn z do wynajęcia, ul Piotra Micha­
łowskiego 14a, mieszaanie Nr 10, razem lub 
oddzielnie, z obiadami mb calem utrzymaniem. 

6480 2 3

Słyrne w świście wady mineralno ze zdrojdw

W C H Y
Wiasność rządu francuskiego.

Żar: *3 należy zapytać się oraynującycn leka­
rzy z którego z tizech zdrojów C ó le s t in s ,  

( i i  a n d e - ( ik 'l l l e ,  H ó p > ta i pić należy. 
Dostać można we wszystkich hanu.a.h wód" mi­
neralnych i w aptekach. — Na kapsli I etykiech 
znajduje się nerwa odneśn. zdroju. 2895 8 9

Jan k m
i i

p k a g a , m a d a  s t r a n a , t r ź i ś t e ,
poleca przez cały rok po następujących 
cenach franco do każdej stacyi: kawy 
zielono wvbornego smaku: Karakas 
5 kg. 13 K, Now. Granada 5 kg. 14 K, 
Kostaryka 5 kg. 15 K, Ceylon plautac. 
5 kg. 16 K, Jlokka 5 kg. 1650 K. — 
Palone kawy: 1 kg K 27o, K 290, 
K 310, K 3-30, K 3-50, K 3 80, K 3’90, 

K 4’10. 5343 7 10

L iirtiislii tejisw ay aM  u im li
i m

ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
iOr*e bardzo piękne, od zamożnych osób pocho­
dzące landa, pułkryto jedno i dwuKouua kuczer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryclety, 
browno 1 t. d. Kupuje taż całe urzączenia 
rozebranych pojazdO za gutówKp lut przyjmuje 
w komis Ka. ol Fisoher Wiedeń, U. Prateratraoe 
7o, Hotei Nurdbahn. Tul. 20107. 111 124 0

L  A M B O N
4209 e TAP.R0GHE ...
i  Rratowslia 3 ( a s m  ul. p e r

poleca gramofony marki 
,fAniolek“ , wielki wybór 
płjt najnowszych zdjęć, 
maszyny do szycia, ro­
wery 1 części składowe, 
francuskie „Pathelony‘‘ 
po renach faorycznycn.
Reperacje wykODuje się 

szybko i dokładnie.

„ Z 5
(prawnie chroniony) 

n iezrów n a n a  o liw a  d o  p o ja Ł »w «  ® o k  
ro w y ch , r o w e r ó w  m o to ro w y ch  1 lo d z i 
m o to ro w y ch . Można dostać w kuadej ilepszw 
stajnicy (garage) samochodów. Wyłącz11! fabry­
kanci H. ftioebiu-i bt Tils, B azyiea (Szw, . 
(jarya), ókład i sprzedaż w Krakowie: A. W eiss- 
maan, skład -owerów i motorów. 2278 53 80

l  miliom rozdwfri sie ratznle.

Piękna twarz jest biletem polecającym do wszystkich męzszcz :n który matka natura 
dała na drogę swym ulubienicom. Niestety, tylko bardzo mała ilość może się cieszyć tą 
zaletą. Rumianą skórę i piękną cerę może sobie dzisiaj jednaL — dzięki postępom ko­

smetyki — nadać Każda pani sama przez użycie odpowiednich środków.
Takim środkiem jest

CfoBcSf mydło o zapachu słaba
wyraDiane e wyciągu cennych kwiatów leśnych i łąkowych odmładza i upięnsza skórę. 
Włosy po użyciu Grolicha mydła o zapachu siana stają się gęstemi, bnjnemi. Wyświadcza 
naato mydło Grolicha o zapachu świeżego siana, jako mydło dla dzieci nieocenione nsłngi. 
Cena kawałka starczącego na kilka miesięcy, 60 halerzy. Dostać można w sklepach, 
diogueryach i składach perfum. Skład główny w Krakowie apteka Wiktora Reoyka. 2393 3 4

Zakład Hupna i sprzedaży
Maryi Teiesznlchiej w M a t  mg linii i-b, i  iw. jh  z, i p.

poleca 1284 34 0

Meble stylowe, nswe 1 antyczne.

B m i a n a .  l o h a l u ,

M A G A Z Y N  R Ó l  M . W Ł O G A R S K I E J
6227 3 5przeniesiony zo sta ł

z Rynku 1. 7 na uFieę Floryańską 1. 25.
Na sezon zimowy poleca kapelusze w dużym wyborze.

Ponieważ od dłuższego czasu ni eetimienni kuj?£v znowu zamiast naszego 
prawdziwego ‘ ' »

A  v e n a r  u s  C a r b o l i n ' ^ n m
i znanego od 30 lat środka do konserwowania d^e wa)

zalecali i sprzedawali liche naślaaownictwa, jajko A v e t ia r i i i&  C a ć D o l i*  
n e i i m ,  pizeto wszj sikim naszym Szan. Odbiorcom zwracamy uwagę na to, 
że nasz oryginalny wyrób w głównycn miastach teraz mają następując firmy, 
w Czerniowcach: Schmidt i Fontiu, w Krakowie: Reim i Ska, we Lwowie: 
Alojzy Hubner, w Przemyślu: Jan Marfynowicz, w Rzeszowie: J  Schaitter i Ska 
w Tarnowie: Wład. Brach 3816 10 12

7 7  0 * j k 3 £ Z ‘ 2
naprsdw rmenfarza kpa-

f!CSW Sli'!fe30
poleca się Szanowrej P. T Publiczności naj­
stosowniejsze drzewka i kwiaty do obsau^onia 
grobów, jak również przyjmuje się na abona 
ment greby do dekorowania po przystępnej ce­
nie. L .  U k t a i l k l ,  Zarząd ogrodów Olsza- 
Dwńr. nst nnr.7.ta Kraków* 6087 S TO

i w razie potrzeby przedmiotów użytkowych i na 
podarki okolicznościowe wszelkiego rodzaju przej- 
rzeć mó, główny katalog z 30U0 odbitek, któ­
ry na żądanie wysyła się za darmo, opłLCony, 
a oszczędzi się przy zamówieniu wiele pienię­
dzy. C. i k. nadworny dostawca Kanna K on­
rad , Briix Nr 339 (Czechy) 5813 5 ld

c o  fco lia iflffl-F n ljrlli u . f lu en a riu s , i m  U. 0.
Główne biuro: W iedeń  IIL, 2, Bechardgasse Nr 14.

Oferta dotycząca po- 
cztowych kart z wto­
kami bardzo korzystna 
dla Kunców, Zawsze 
nowości w kartach ai ■ 
tystycznycb, pięknu- 
ściach kobiet, seryac h 
scen miłosnycfl. dzieci, 
kwiatów, kraj* brązów, 
kart na Boże Narodze­
nie, Nowy Rok, iel- 
kanoc, Zielone Świą­
tki, urodziny i ’ mie - 
niny w bardzo pię­
knem. artystyezneir. 
wykonaniu.

10 sztuk sort. opła- 
tnie — -50 K, 25 sztuk 

_urt. opłatnie p — K, 50 sztnk sort. opłatuie 
170 K, 100 jśł.nk sort. opłatuie 320 K, 200 
sztnk sort. 5 '-, 500 sztuk sort. 13-— K. 
1000 sztuk sort 25 K 5798 2 6

Piękności i Ijiośoi mych kart nie prześci­
gnęła dotąd ia»ia inna nrma. Wysyła po 
otrzymaniu należy ,ści, a wyżej 2 1 z° zaliczką 
c. k. nadwoi ’ y dostwc i  HAN'N’ S  KON IU* 1*1 
Dom wysyłkowy, B«x Nr 324 (Czechy).
Katalog główny 13.000 odbitek na żądanie 
— ' — 1 t  z darmo, opłacony

rai

Takie dla powstający oh j akia ów rzecz bardzo się nada­
jąca. Nadzwyczajny obrót i zysk przez oszczędzenie cla-

W  W ia d o m o śc i % te g o  d z ia łu  n ie  są  w arun k iem ,

Cło i inne wydatki dla koniaku francuskiego wy nu zą stosownie do nov ej 
anstryacko-węgierskiej taryfy płowej, obowiązującej ud 1 marca 1906 roku 
około S koron, dla rumu około 21/, korony od litra.

Ażeby ten powszechnie ulubiony artykuł bpużywczy, w Aust.ro- Węgrzech 
milionowy obrót osięgający, nie był tak niezmiernie obriążony, namierza jeden 
z najstarszych, najznaczniejszych i najznamienitszych tego rodzi ju domów 
Francyi, mający własną winnicę i własne destylarnie, urządzić pod korzy- 
Bi,.emi warunkami ty lk o  Intel; gentnyn., en erg iczn y m , kapita ł po ­
s ia d a ją cy m  mętrzy zn om  w  , e  i rnych o k rę g a c  ' na austi-.-w ęg. 
O bszarze u low ym

fiiiabie fabryki koniakn •ancuskie- 
go w  pnląszciila z w yriben rumu.

Do urządzenia i pouczenia doda się technika bezpłatnie. Potrzebny ka­
pitał 20 do 30.000 korun, którym można osięgnąć odpowiednio wysoki zysk 
roczny. Bliższe szczegóły po podania jak najlepszych poleceń. Zgłoszenia 
pod „Fast r is ik o fr e i 78175“  przyjmie ekspedycja ugłoszeń M. D uaes 
NUChf., W ien, 1., Wollzeile 9. 6446 3 3

Zawiadomię nie.
Mam zaszczyt, zawiadomić Szan* P. T. Publiczność, 

iż istmejącą od lat 20-tu>

re s ta u ra c ys  i k a w ia rn ię  przeniosłem
z lokalu przy ul. LuLjcz 1 naprzeciw ko, do domu 
własnego przy ul. Paw iej 1. 2 (róg  B asztow ej).

Lokal urządzony jest z komfortem i odpowiala 
wszelkim wymogom hygieny.

Dziękując za dotychczasowe poparcie, polecam się 
nadal łaskawym względom Szan. P. T, Publiczności

5472 11 22 B. ItoseMistock.

Dowodnie urzędówn,e zebrane 
A d f B f i l f  wszelkich stano . i krajów 
n S M  i0 przesycania ofert z porę­
czeni* m porta w Iu tcrnai. A a ressen -B u rea u  

o s t  to s e n z w e lg  und SdHne- Wl en I., 
Sonnenfelsg, 21. Telefun 16d81, B udapesf- V., 
Nader utcza 20. — Prospekty franco. 236 2ć 25

f ó y i i y  m m :
tegoroczne, jasne, drobne, 1 kg. K 4’50, 
większe 1 kg. 3 K 75 h, przy odbiorze 
5 kg. opłatnie, wysyła za zaliczką To- 
iua&z Chaloupka, Svćtec u Bilmy 
(Czechy). 5720 9 10

W * *
&

$

P a n o w i e  i  P a r n e  £
Kto chce ratow ać m łodość i piękność a zachować 
zdrow ie, niechaj żąda ilustrowanego prospektu darm o

na przyrząd

„ F a l o - W i b r a t o r 11
u wyłącznego zastępcy T- ArmatySćlj

optyka i mechanika 5893 12 o

= ^ ~ =  Kraków, Plac ZHaryacki 1. 3.

r,*.»nną.
■ .. B, a .aj -

ie za darmo!
i do  tego jeszcze opłaconą, w 
mknietuj kopercie otrzym a każdy, 
kto się zw róci do nas, a ponosim y 
tę ofiarę tylko dlatego, ażebym cier­
piącej ludzkości zw rócić uwagę na 
błogie działanie elektrycznego sp o­
sobu leczenia.

W ielu chorych  nie wie jeszcze, 
że przeciw  ogólnemu osłabieniu nerwo­
wemu, reumatyzmowi, dolegliwościom ne 
wralgicznym, nerwowym zboczeniom w tra­
wieniu, bezsenności, botowi głowy, osła­
bieniom wszelkiego rodzaju i wielu cho­

robom kobiecym, stały galwaniczny słaby prąa 
można zastosować z najlepszym  skutkiem.

Książka, k tórą  każdemu

za darmo, opłacona
w ysyłam y w zamkniętej kopercie, nie nekła 
dając żadnego zobowiązania, nie jest cennikiem, 
lecz rozpraw ą naukową, napisaną językiem  
popularnym , łatwym  do zrozum ienia, dlatego 
przystępną dla każdego. 6513

E l f c k t k - o  -  U a e r a i ć d Ł £ £ l i c  G r a t s i a ł i & n
W iedeń. I., S ch w a n g asse  Nr 1, M ezzanm , Abt. 38.

MFtpoii sia k s ią ż k ę  z a  d a^k iio :
Do 9/R) 1909.

1 leklro-Thcrapeutisehe Oi*dIiration 
W ie n ,  I . ,  S c h w a n g a s s e  I w  1, M e z z a n m , A b t . 3 8 .

> roszę przypłać mi dziełko: „Eine Abhandlung iiber modemu 
lektro-Theranie11 za darmo opłatnie w zamkniętej kopercie.

U/yłucziiŁ zasimtwa ausłr.: Daimier, Mercedes, Gregoire,

A U T O  GARAG E
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością.

P ie r w s z y  fa c h o w y  w a r s z t a t  r e p a r a c y jn y .
Wozy osobowe, ciężarowe, omnibusy, łodzie 
motor., części zapasowe, pneumatyki motory.

Biuro: ul. Retoryka 1. 5. —  Telefon Nr 107. — Telegram „Ac 
Warsztat: ul. Smoleńska 1. 31. 2980 a  o

G R A N D  P R IN  C IE P L IC E  1 9 0 0 !

f l j j g J  i P R O S Z E K  M Y D L A N Y
Szanow na Pani 

:?% V JL  iwii^iarf-riwn^^jFiiiTfnl Gospodyni!

• Bez skazy lśniąco biała bielizna jest słuszni, oduawna
r ‘Twoią d ą ir io s c ią , T w o ją  ra d o ś c ią , 

T w o ją  d um ą.

nie zawiera żadnych szkodliwych składmkuW. Zawiera 
bardzn wielką ilo. 5 tłuszczu. Pieni się łatwo i porzącime.

in n e  m y d ło  i so d a  0 4 .™ »s  i t p e łn łe .
Nic niszczy nadto ani rak ani t [jzny- do 

kości i taniości przewyzsza wsze 'e najlepsze 
w żwlecie środki do prania.

- Szanowna Pani GosnotWnH Prósz* się po­
spieszyć i nic zanibchać próby proszkiem MINKA. 
rdlNKA proszku (odznaczonego złotym medalem!

1 mężna dostać po cenie tylko 35 halerzy za
7 , kg. p czkę, 20 halerzy u  1ji kg, paczkę. Żądaj przeto u swego kupca wyraźnie
proszkn MIRKA (korony wszelkich środków do prania). — Dostać można wszędzie.

W  razie potrzeby podaję adresy: 6176 2 3

Mtnka-Sftifenpalverwerke, Wiedeń XIV., Pfelffergasse 3.
MINKA do nabycia tylko w oryginalnych paczkach. Inaczej wcale nie przyjmować.

!! Baczność eykEIści!!
Dla reklamy celem rozpowszechnienia firmy 

mej w (ialicyi dostarczam

za 9G L na- 
wjti *  
iBwstjrsii

z opłaconą przesyłką do każdej stacyi kolejo­
wej. Pierwszorzędny wyrób z 3-let. gwLr. piśm. 
Używanł rowery meskie i damskie pc K 40, 
50, 60, 70. Świuże płaszcze wyrobu rContiuen- 
tal“ lub ,Reithuffer“ po 5, 6. 7 K. Wszelkie 
dodatki i części skład iwe po cenach hurtowych. 
K ep eracye , em a liow a n ie  i  m in o w a n e  
we własnych warstatach sumiennie i tmio. 
Wysyłka za zaliczką. Na rowery zadatek 20 K. 
Sprzedaż na raty wyki rczona! M aszyn y  d o  
•życia .^Bingera Od 40 K począwszy Me­
chanicy i dsprzedawcy żądajcie oferty! Skład 
t .brycz.1T firmy polskiej A. Wl łSSDei g, W ie­
deń W; 2, Unt. Donanutr. 23/B. Spncj a lny  
k a ta lo g  d a rm o . 2o:,7 28 o

Zamsze jest niepiękną i przykrą

otyłość.
Anglista B rea k ia s . T e „  w ych u d zą

niezmierne, jest zdrjwa i ma smak przy­
jemny. Jedynie prawdziwą w opakowania 
łykowem wysyła 

□ n a o n u i ]  uthuke w  W eis 112,
(jóma Anstrya.

Pączku 3 K. Wielka paczki K 5.50. 
Na próbę K 1'50. Porto osobno. W  każdej 
aptece. Baczność na znak ochronny.

4472 8 O

Wyborne i oelnie strzelające

śrutówki, strzeli y
wszelkich systemów, 
ich części, główne o- 
sady ze stali;Krup­
pa \t>pecyalnej),Wi- 
nener-Escelsiora i 
Bbhlera (armatniej) 
poleca i wszelkie na­

prawy uskutecznia sprawnie, po cenach naj­
przystępniejszych, w najkrótszym czasie G u ­
s t a w  T le n } ’, ; usznika z w Mor. Ostrawie.— 
Własny osobliwy wyrób strzelb bezknrkowych 
podług angl. wzorów, w najlepszej jakości z 
praktycznym przyrządem do wyrzucania łudd. 
Cennik za darmu, opłacuny. 5889 7 10

Niezrównane®
przeciw gruczołom, skrofułom, niedokrwistości, 
ang. chorobie, chorobom gardła i płuc, kaszlo­
wi, w cela wzmocnienia Słabowitych, powoli 

się rozwijających dzieci, jest leczenie

Lahusena tranem 
Jodowo-ielai^stym
mającym nazwę „ioaeiia11.

Najl 9szy, najskuteczniejszy, najulub.eńszy tran. 
Catwo go zażywać i znieść. fJena 3 50 i 7 K. 
Żądać wyraźnie przetwórń ,,Iodella“  i nie przyj- 
niuwa 1 naśiadowań. Wyłącznt frbrrkant: Ante- 
karz W IL H E L M  L A ItL S E N  u  i t r e iu i e .
świeżego zawsze możra dostać w każdej aptece 

w Krakowie. Brodach i Lwowie.
5995 3 14

_ 7̂  rtl .-i eirwe-tjj v w

J . F R IO I łIC K  i S p .
krajouie i;rŁedsieliiorsł wo dla nrzem ysłu sleM rołecłinicznego i technicznego

Praiiów, &Iac Maî ihl 1. 1.
Dostarcza i urządza turbiny systemu „Franciss" i ,,Pelton‘‘ z precyzyjną regu­
lacją obrotów, wykonuje kompletne urządzenie eleker. oświetlenia, motory prą­
dem stałym i zmiennym, oraz telofony, domowe telegrafy, nźme elektryczne 
i wszelkie inne roboty każdej wielkości w zakres elpktrotechn. i maszynowy 
wchodzące wykonuje fachowo, sumieunie, dając pełną gwarancję, po cenach

przyste.pnych.
Dostarcza kompletnych garniturów parowych kotłów i maszyn, transmisyj, 

motorów benzynow/cn, a to albo nowycn lub też używanych
Skład wszelkich materyałów elektrotechn. i technicznych, żyrandoiów, 

żarówek, lamp łukowych, akumulatorów i odnośnych części.
Specjalny oddział dla reperacji i regulacyi lamp łukowych.
Najlepsze referencje z doły  eh cza wykonanych robót.

U W A G A : Zastępstwo elektr. ikc. Towarzystwa (dawniej K o l b e n  i  S p . )  
ł  p a n a    fity’ v s o c z a n y .  (Fabrj-ka elektrotechn Fabryka turbin
i siali? ^  -  2« 240

S. Benisch

Najlepsze czeskie źródło nabycia.
T anlepitrze

na p o śc ie i!
1 kg. szarych, 
dobrych dar­
tych 2 T- le­
pszych 2 K 40 
h., na pół bia 
łych 2 K  80 h , 

białych 4 K. białych, puszystych 5 K 10 h. 
1 kj b. dobry"h. białych jak śnieg dar­
tych 6 K 4§ h. 0 K, 1 kg. puchu sza­
rego 6 K, 7 K, I iałego, wybornego 10 K. 
najlepszego puch”  z niersi 12 K. Przy 

odbiorze 5 kg. opłatnie.
Gotowa pościel 

z gęsiego, czerwonego, niebieskiego, bia­
łego lub żółtego nankinga, pierzyna 180 cm 
długa, 116 szeroka, wraz z ^poduszkami, 
po 80 cm. długimi, 58 cm. szerokim5, 
ze świeżych, szarych b. trwały ;h pu­
szystych pierzy 16 K. z a łpuohu 20 A, 
z puchu 34 K, osobne Perzyny po 10 K, 
12 f, 14 K 13 K, poduszk1 3 K, 3 K 
bo h 4 K.. Wysyłka za z“ liczką wyżej 
12 K opłatnie, Wymiana łub zwrot opła- 
tnie^dozwolony. Ze niestosowno zwrot 
pieni jdzy S . B ^ n ls c l i  w  D c s / . e m -  
c a c si  (D t  s r  u -n it z )  N p . 8 0 3 .  Las 

'Zeski.ć ennik obszern,T za danno opłacony.
4757 6 50

A l ^ T R Y A R m  P 4 Z E M Y E I *

L I N O L E U M  I C E R A T
K r a b ó w .  T S y n e k  l O .  —  T e l e f o n  S i o .

OSO<Dr—i
o
Oh

Korkowe Dywany, Chodniki i Dywaniki. Ce­
ratowe Serwety, Fartuchy, Torby na kupno. 
Ceraty dla tapicerów, introligatorów I sió- 
dlarzy. K o k o s o w e  chodniki i rogóźkl.

Tapety Linkrusta.

Torby i teczki szkolne Płachty nieprzemakal­
ne Pasta do odświeżania Linoleum i Posadzek. 
ARTYKULY GUMOWE iakoto: chirurgiczne,

Poduszki DOdrózne, Wanny, Gąbki, Przeście­
radła, Czepki kąpielowe, Zabawki, Piłki nożne 
i tennisowe, Schiauchy. Kalosze rosyjskie i 
angielskie. Orygin. angiel. płaszcze gumowe.
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ODiaay domowe po 1 koronie
wyda ię w mieszkaniu lub na ulicę, wia 
domość w Gł. Agencji dzienników i o- 
głoszeń, Sławkowska 2, 6526 i  3

B i l a r d
w dobrym siramu. za cenę niską do srrze- 
dania. Wiadomość w hotelu Yictoria. 

65a8 1 U

KETOM BERLITZA
Języka francuskiego udz.ela R o g e r  
d e  _ . ,B g i [ f c r t ,  były prof. szkol 
B e r l l t z a  z dyplomem Uniwersytetu 
paryskiego. U l. S ł a w k o w s k a  1 .

6431 3 3

H o  P a n a  W .  Ł .
który przed trzema tygodniami wyjechał 
z ibbacy i, proszę o podanie swego adresu. 
Listy były spóźnione. „Adolfina" poste 
restante Kraków. 653? i 8

F a r b y  o l e j n e
do nżycia gotow e, szybko schnące, do scho­

dów, okien, podłóg i drzwi.

Lakiery i glazura ao podłóg (Rrpjowa). 
Masa francuska I woskou/a (krajów). 

P ifr lF *  M  db zajjiiacz&aia podług.

rosyjsftis i ai ‘eL ykańsks.o.
F a r b y  d o  larbowaEia m a t e ^ y j .

M a l K  p ia io  m
znający język: niemiecki, poszukuje ja­
kiegokolwiek zaiecia w godzinach w;e- 
czomj ch. Adres złożony w Gł. Agencyi 
dzienników i ogłoszeń, Sławkowska 2.

8524 1 3

M a t k i
którym zależy na pewnej a dobrej przy­
szłości córek niech się zgłoszą do pani 
M. M.f Kraków, Zwierzyniecka 8, II p. 
drzwi 5. - - 6537 i  2

f . B T O K / . T Y
M U Z Y E Z K i
najlepszej marki, mało 
używane, w tych dmach 
w drodze lirytacyi lub 
z wolnej ręki zaraz, uikźe 
na raty sprzedane zostaną

Ptiflcznahala llcyincyf* 
na ::::::::: kynek 16.

6546 1 3

Płachty
nieprzemakalne.

Płaszcze
gumowe.

Fatiingera
suchary 

dla psów. 
POŻYWIENIE 

dla ryb 
i drobiu.

L a k i e r y ,  kremy, pasty, npretury i smaiowidłp do odświeżania bu­
ciku w. Lakier ni kalosze. . 6300 2 O

K o r a  k w P a ja ,  l i o i - z r u  m j d l a n y  i inne przetworj chemiczne 
do prania ”  " "

P o le ca ją

R E IM i
Spółka
KRAKÓW 

Rynek 37 
LiuiaA B

r j

W y ł ą c z n a  s p r z e d a ł  n a  i i r a k ó u  1 o k o l i c e

H A R B C f J M E l  J M - A Y E N A R H J S .

bitwy Rnijowe
mineralne i kaukazkie, 
lecerska: rzepakowa, 
do maszyn i automob.

Smarowidłu
na osie

krajowe i belgijskie.

TrnnrybIc£o:hór.
Smorowidło

na kopyta końskie.

S z c z o t k i  do froterow. 
Szczotki do zamiatania. 
Aparaty do zamiatania. 
Szczotki doczyszcz.sukien. 
Szczotki do czyszcz. mebli. 
Szczotki do czyszcz. obuw. 
Szczotki do szorowania. 
Szczotki do czyszczenia flaszek i s z t e k .  
Aparaty do froterowania.

Szczotki i a p a r a t y  do 
czyszczenia dywanów 

Szczotki do czyszczenia 
szkieł I lamp. 

Piórkowce do zmiat. kurzu. 
Łopatki do śmiecia.
Łopatki i szczott do okrcdi&w. 
Mioszki do samowarów. 
Sznury do rolet, i bielizny

M y d ł a  n o  s l o J e l ,  l a t a r k i  r ę c z n e  i s t a j e n n e ,  ś r o d ­
k i  d o  i r u c l a  m y s z y  I s z c z u r ó w :  C t -b u la  m o r s k a ,  

F U C M Ś O L , * t r u c iz n a  M ic h n ik a .

Aiiyhbiy buij(7S^"e: Viayno nyifj auFr”rts\ ceitGnf 
krajowy I Opolski, gips zwykły i alabastrowy.

T w w w w w ! W W W W ł f W W ł W

b ę ~  a r a m n i B Y  s v b e t b o b t  = =

f . h  F P .  O f i c e r ó w  
i JedaerosznycEi OcfcoinllróuF

poleca

z a k ł a d  m m m m m ;!
f. m o m m A

Braków, ulica Floryaste&a h 45, I. piętro —  -  -
w najlepszym gatunku a taniej, niż wszędzie. 6006 3 3 

********

obejmujący około 350 morgów najlepszej 
gleby, położony w zachodniej Galicji, 
tuż przy stacji kolejowej, jest pod ko- 
rzystnemi warunkami do wydzierżawienia.

Zgłoszenia pod „D z ie rż a w a 1* poste 
resiante Jasło . 6533 i 5

Związku handlowego Kółek rolniczych
w  2 £ 2 * a .ls .< o !E r i< a

stow. zaiejestr z ograniczoną poręką

odbędzie się we czwartek w dniu ?1 paidzierniKa b. r. o godzini. .i-ej po po- 
udniu w sali Rady powiatowej w Krakowie (ulica P;Jarska L. 1) z następu­

jącym porządkiem dziennym:
1) Odczytania i przyjęcie protokółu.
2) Wnioski Rady nadzorczej w spranie rozszerzenia działalności, 

zmiany statutu i firmy stowarzj szenia.

potrzebny ucz^
do cukierm W . N o w a k a  u  B o -

d a n i .  5435 18 20

m m % y
wybitniejszych artystów krakowskich 
Kupię tylko okazyjnie, Zgłoszenia do 
15 b. m. pod ,,0kazva“ przyjmuje Ad­
ministracja „N. Reformy". 6501 1 3

Szlachetne kanarki
Zatoczki

piękne w głębokim tonie śpiewaki, 
począwszy od 6 m„ 3 sztuid 20 m., 
opiatnie wraz z opak. za zaliczką. 
8 dm próby. Cennik opł. J a n s c i ,  
B a rt .,  i I r , .  6509 1 4

Złoi!) no reiyi S s Ł  “ yi:
ceny Korzystna we ranki, 4 K miesięcznie. Do­
stawa wszędzie. — Zażądać ker ty zamówień, 
X. L ech r^ l, wysyłka zegaró w i kosztowności. 
Brzecław V. (Lundenbnrg V ) Morawy. 6602 R 4

W więfcszem iAtenzywnem 
gospodarstwie rolnetn

wakują dwie posady atTuniitów  p -  
spodarcryciSt z ro^znemi poborami 
840 K, mieszkanie, opał, światło. Po­
sady uzyskać mogą kandydaci z ukoń­
czoną akademii, rolniczą w Dnblanach, 
stuiyum rolniczem w Krakowie, lub 
szkołą czernichowską. Zgłoszenia, _ po­
parte odpisami świadectw, do biura 
dzienników Hopcasa i Salomonowej w 
Krakowie pod 1. A„ S. 6443 2 a

IMisiy cftiopiet
do naaki krawieckiej w zakładzie J. Górki 
w Krakowie, Floryańska 21. 6451 2 4

m: lis i

J O L  N a d s w y c z ą j n ©  W a l a ©  Z e b r a r  >
człc-fikćw6544 1 2

Kraków, 8 października 1909 r.
Prezes Rady nadzorczej: 

Di* AT. C ybulsłei.

Magazyn ubiorów męskich 1

Aisirztla Nahiszewsktefio
6131 5 5 W  KRAKOWIE

ni, <&***. j -5s»? pod Ł. 3, ssprz. fcośeln iasklego
posiada zawsze na składzie wielki wybór

N a ! 3 7 / i 3 ż s * y & Ł  s u k i m  ł ;  k o r t ó w  k ?& \
1  ł ł  k 3 ł d « l  f g & b .

Wszelkie zamówienia wykończa najstara?' aiej i aa 
czas oznaczony, po najprzystępniejszych cenach.

P o M J
z utrzymaniem lub bez, u wdowy po adw ka­
ci j, d ó  w y n a ję c ia  dla uczenicy Iud ucznia 
szkół średunih, inb dla słuchaczki uniwersyt stu 
(ewent. pomoc w nank-uh). Oświetlenie eJektr., 
łazienka w domu. — Ulica Straszewskiego 8. 
Blnmenfeldowa. 6469 2 3

l ICO
ma 300 M. 0. k a p u s t y  w głowach do 
sprzedania loco stacya Zator. 6514 2 8

nogą się czesać i nabywać po 
cenach nader umiarkowanych sta­
rannie wykończone wai kocze, loki, 
grzywki, podkładki, postiże : inne 
tym podobne wyroby z włosów.

650P i  9

zyEJSKi. noryi
Ignacy E lsu fe fer.

r w t p  s p o ż y w c z y  do sprzedania, 
diodom ość w Pralni Narodowej, ulica 

Floryańska 1, 26. ...........   551 2 3

Sauera kanarki szlachetne
R o z g ł o s  w  ś w i e c l e !

NaOpo<fy !
Przeszło 300 n&jwyiszycl 
odznaczeń, złot_ meds1 
Związku, nagrody pr-r 
stwowe, złoty krzyż ho­
norowy itd Gatunek Sei­
fert, o głębokim głosie, 
wyLomu świewaki, stose 
wnie do sprawności, 8 K, 
10 K, l2 K, 16 K, 20 K 
i wyżej, na 14 dn. próbę. 
Wysyłka na me niebes. 
pie .::enstv*o za zaliczką. 
-  Cennik za danno.

Fryderyk S a u e r. ^ rasH tz
(Góry Kruszcowe).

Dowodnia największa, najstarsza i naj­
zasobniejsza hodowla.

NOWOŚCI I 6312 3 3

Nakładem księgarni

S. A. Krzyżanowskiego
w  K r a k a  w ie

Dybowski: Milton i je00 wiek K 2 50
l ernadzikieu :cz: Ggróa ozkolny K  1 —  
Żuławski: „Za cenę łez", ko- 

medya om jłet w 3 aktach K 4 — 
Księgarnia poleca również największą 
wypożyczalnię nut w krają, stale zao­
patrzoną w nowości. Waianki na żą-- 

danie gratis i franko.

Do wynajęcia
piwnica na skład. Wiadomość, ni. Zwie­
rzyniecka 25, u stróża w oficynie, na dole. 

6335 2 6

K u p t i ^
długi hipoteczne. Zgłoszenia pod „M, S.“ 
poste restante Kraków, za okazaniem 
kwitu inseratowego 6482 2 2

bonnes recommandai ions 
cherche piane en t.ile ou 

campagną sous (Louise 50) poste re­
stante Cracovie. - 6536 i  2

O s o b a
w SreJmm wieku, sympatyczna, samo­
dzielna, pragnie poznać człowieka, ró­
wni :ż wieku średuiego, uczciwego, w 
celu matrymonialnym. Zgłoszenia pod 
literami R. S. 100. poste rest. Warszawa.

6534

Saten m i i
WiRforyl Terlicklej a Wiele u

przeniesiony

na Mlice Padska.

6391 1 10

n w l A n i t l k S H 1? . ofiara polltyki pru'U Z l C D I U n H  L  swej, poszukuj* zaję­
cia. Mjżc udzielać lekcy] n-emDckiego, francu- 
skiee-o. łaciny, matematyki. — Kraków, We- 
necya L 2, 13. - 6479 3 3

; L =
D n i a  1 3  i  1 ? ) p a ź d z i e r o l k a  będę obecny w nniw. 
I ł i i l l ś t C  o k k i l l s f .  w Krakowie, aby pacyentom sporządzić 

.  _  654713

sz tu czn e
wprost podług natury. Własny sposób postępowania. Malowa­
niu tęczówki prawdziwemi metalowemi larbami o szklistej 
p ow łoce . Sz ,_c,;ne o cz y  m ożna nosić Także na ociem niałej 
źrenicy. Ł .  M f i l l e r - U r l ,  sztu k m istrz  o c i i iy  z  L ip sk  i

ce zy

UUUKlEJUi
języka francuskiego angielskiego, niemieckiego, 
włoskiego, udziela rutynowana nauczycielka. 
Ul. Czysta 3, IL p., drzwi na lewo. 6453 2 6

Biurko am crykaiitkie
tanio do sprzedania. Ul. Retoryka 10, 
parter w podwórzu. 6486 3 3

Z pergtiecieiii mMuw fo flfe  marki listowe
wstyaUicb części bwlata. - Latda inna.

Nr 1 100 sztuk — •30 K
n 2 200 fl U— n
M 3 300 n 9 — n
w 4 400 n 3-50 n
w fi BOC 71 5-— n
m 6 600 71 9-— r
n 7 1000 71 15-— 31

ii i ,A  K A 2 D R I M A T K I 
kv  « a  B M B Z O  w a M s m

jest środek do czyszczenia głowy „C ap ia11. Kie- 
j f S '  zrównanie skutkujący, przez lekarzy polecony śro- 

Drawnie onron. dek przeciw Wbzelkieg: rodzaju pasożytom głowy Pr«..nle chrou 
u dzieci i u dorosłych. K a ily  wie, jak łaiwo 1 bez swej winy dzieci naj sphludniejszej 
rodziny przychodzą do tych niemiłych gości. Zadu a matka nie powinn w>?c anucha 
2 jstos" yani i śrudk- „C apln1. Już po ]ednorazowem zastosowaniu znika dolegliwe: 
i podłoże włosów wzmacnia się też przez środek „Cipin“ . Cera fl -śzk>' 3 K, J flaszek 
5 K Dyskretna przesyłka po otrzym: niu pieniędzy (także markami listo •) lub za za­
liczką tytko urzez Mnę M . F e . t l i  N a c M ^  W ie d e ń ,  V I - ,  H a .  l a h i U e r s t r .  4 5 .

4  c i ą p i K u n i a  n  l i s t o p a d z i e

har-j [ korzystna yrupa Iksów
dająca

12 [iggiiseii na roK i gJflwne wygraiiB 90.0P0, 40,000, 30.000 Iwr., 30.000, 15.000 iir.
Kupon gry losu k :em. I em
Kujon pry węg. hip. 10: u.
Włoski Ins czerwonego krzyża.
Węgierski los Jo-sziv.

Wszystkie cztery losy sprzedaję za gotówkę podług każdoczesnego kuiSd dziennego lub na
? 1  ratą ru^e^iączną pc 6  I f

a kupujący Kerze wytądinj udci.J we wszystai d. ciągnieniach zaraz p j przesłaniu 1 -aty 
wprost do mnie przekazem, a ja wjsjLam mu podług przepisów ustawy wystawiony dokument 
sprzedaży*

E D U A R D  U R B A N
D o m  b a n k o w y /,  l e m o  (Morawszie), W i e l k i  P la c  2 3 —2 5  (i domu własnym).

P zetclnyoli, stałych odsprzedawoów przyjmuję wsadzie.
Niskie ceny 6388 1 5 Dobra prowizja

Poleca wielki wybór kapeluszy damJućh, dzie­
cięcych i przyborów, uoiera kapelusze damskie. 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia w naj- 
kLótszym czasie Nu zamówienia kenelusze ża­
łobne. Ceny umiarkowane 6425 1 3

Z poważaniem Uiktot ja  Terlecka.

Akuszerka
S T. ma wia bańki, poleca się Szanownej 
publiczności Ul. Szlak 7, II p. miesz. 64.

p o r t r e t  M o w y
artystycznie wykonany z szeroką, 
ozdobną ramą podług wyboru —  
wielk. 60x75 cm. kosztuje w moim 
zakładzie tylko 10 koron.

Zamówienia przyjmuję w zakła­
dzie mb pocztą za nadesł. fotografii.

ZnHłaa a?f. frtegr, materj# 
„jidi35“

Kraków, ul. św. Sebastyana 1. 16._

6357 7 10

EftMlfiPtfMłl 5 dobrym stanie, 2 sza- 
r c r i e w a n  fy, oraz iotel na biegu­
nach, tanio do nabycia. Kan_elicka 8, 
II p., Od godz. 11. 6462 2 3

Krawcowa-
w przyśpieszonym tempie wykonywa su­
knie i kostyumy damskie. EeMów 9. 

6492 2 2

K S a S f f R  z dobrego domu, z u- 
A N IA  kończoną V ki as;, wy­

działową. iaduern pismem, 'umiejąca pisać m  
maszynie, poszukuje posady w K  ak.wic lub 
Podgljzt Zgłoszenia: Podgórze, ul. Kalwaryj- 
ika 70. Nieć. 6464 2 4

K & nienlczke
stylową, rodzaj wilii, w Ja 'lą  sprze- 
uamy. \Vkiad 25.000 K . „P rim a , Kra.
ków  G ołęb ia  16 ■ ^  6469 2 3

P i a n i n o
mało używane, j st do sprzedania u stroiciela 
Stopki, Kraków, Długa 7, ILI p. 6478 3 3

M@Me dt sypiŁiffil
w zupełnie dobrym stanie, nadto lampy do 
trzech pokoi i kuchn1, natychmiast do sprze­
dania. Wiadomość między godz. 2—5 po poł. 

przy nl. Zielonej 11, drzwi 10, na prawo. 
6515 2 3

SWaa u i  mw
wniej. Ftuca sumienna. Zgło ^enm ,,Sors‘‘ pj- 
ste rest. Kraków, za kwitem ins, 6500 2 2

* * J  J ł a j *  u -u  a  i i  u g w i j ,  u o . i v o i - j . j v

20 L na porto. Jeżeli ma być orzesiłka pole­
cona, porte 45 ń. Wyżej 2 K za zaliczką lub 
po otrzymaniu należy lości wesy*a C. i  k na- 
dworry dostawca Ranne U.onnd, N' 221 
(Czecny). Proszę zażądać najnowszego komple­
tu marek 5795 4 10

P A T E N T Y
wyjednywa we wszystkioh państwach 

inżynier S . D Z B A Ń S K I 
przoz c. fc Rząd mianowany i zaprzysiężony rzeczni1* patentowy. 
Wledtń, V il„ I indengasse 2. (Telefon 5602).

81 81 0

P o c i  J. & F. M artell j ę c z y :_.t^  aOgo w g?ofey są  gnystem ł 
dasty lg taga  w in aggu  »  w in  a fcrjgn  C ogE ac w  Sharente.

Generalni zastępcy na lustro Węgry:

H E ^ I k Y K  &  B .  M A Y E R ,  W I E B  A Ń ,  I .
r tr e fle r s tr a s s e  1 4 . T e ir io n  6 1 8 2 . 1876 5 12

Setki resztek 4993 11 0
muteryj jesienrych i zimowych na ubrania męskie i  dla chłopców, tudzież na tu- 
żurkl zimowe ł prll i-ulster, jakie u nas przy ogromnej wysyłce co dzień po­
wstają wysprzedajemy ISS” P® bajecznie niskich cenacn. t“W S  W  swym 
własnym interesie zażądać czemprędzuj próbek resztek od firmy, labryczna wysyłka sukua

SySETI^ EarutJw (Jageradorl) 90, Śląsk ansi?>

dla pry wat jego zakładu elektrycznego, 
obeznany z obsługą motoru benzynowe­
go, dynamomaszyn> i ak.umulatorów, po­
trzebny od 15 października t r

Zgłoszenia wraz odpisami świadec! sf 
pod B. 1309 poste restante O święcim , 
d w o rz e c . _____________ 6506 2 3

Tresowany M g  II.
do spn eJaaia, wit-demość Karmelicka 51. 

6519 2 2

Grzebień do 
barulenin

jjlOSÓH.
Prsez proste czesane barwi siw< lub rude 
włosy na jasne, riemne lub OŁoinei , j łiu 
. t idri! Przez kilka lat dc użytkuj Tysiąca 

w użyciu. Kosztuje 5 K. Wysyła"
J. s c L f i l lc r ,  Wiedeń, IIL, Kriegler- 

gaSSe 6 /7 . 99 12 1S

L !£ O N A  G R A B O W S K IE G O
w Krakowie, PIao Mar/acki L_9 róg Rynku głównego

bogaty wybór okryć damskich i kostiumów, 
bluzek surojnycb i angielskich boa strusich 
i rękawiczek po cenach przystępnych.



« r . 4o4. 3  F O R M A. Sohota 9 Października 1909.

Krupnicza Kr 9, I r*
7 S N B I 3 N  „ M S D t S T E "
Pokoje na cza?? krótszy i dtciiszy. Obiady„ J . , KO£1 1 O tOw domu i na miasto. 5861 12 12

ifiJll li. S. I.13ia  yit;
liii

poleca z pośród swych członków zdol­
nych korepetytorów w miejscu : na wy­
jazd. Specjalność: Lekcye matematyki, 
fizyki i geometryi wykreślnej. Adres: 
ni. św. Anny 1. 12. 6070 5 6

3 a p  n a a £ Z 9 C l 8 l
wyjadzie na prowincyę do zamożr ago domu, da 
kiitu uczniów gimnazjalnych. Adres w iii. 
Agencyi dzienników i ogłoszeń, bo^kow: °ła- 
wkrwska 2 ® "

Kaits fi laim i E t e T S
prom lub pamenkoir u lznla lekcyi doświda- 
czony nauczyciel bardzo łaiwą metodą. Adres 
w 91. Agenćyi dzienników i ogłoszeń. Kraków, 
Sławkowska 2. 6081 3 3

Cesarbko i Króle w.

Dostawca Dworu

A  S E S O M !
Płaszcze, ubrania, uniformy, płaszcze deszczowe i suknie 
damskie wszelkich rodzajów, w całości, wraz z pod 
szewką i watowaniem, farbuje tię, jak nowe lub czyści 
ehem. / dostarcza prasowane zupełnie gotowe do noszenia.

System  FIssss! SPECYALNOśĆ: 0& im ?i&  ^ssy& iko i
Farbiarnia sukien ^dwabnycli i piór strusich we wszystkich kolorach.

Szybka .fro9'sa?j.! Znab u "Jto cykane tls ł EJDMi ceay I

ZUflflU flt FlllSS 11K. Mwa huczna farbionua i tbeolczna prulnia
W łasn a  sk ła d y  fa b ry czn e , w  K r a k o w ie  ty\ k o  p r z y  u l ic y  św . R r z y i a  1. 7 . —  F a b ry k a :  Berno  Zelie  38. T e le fon  576. 

SS3T Proszę uważać na moja firmę z powodu nadużyć. 'TSKj Zamówienia z prowincji jak najszybciej:

r  i - s s - 3 5 a s  s

im  ©?nsjęcia
Pokoje na. czas dłuższy i krótszy, z utrzyma­
niem 1ab bez. Krupnicza iO, II p 6333 4 6

i m  m i i i !  jp n k f
znajdzie stałe miejsce pod koizystnemi 

warunkami. 6278 i o 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Admi- 

nistracya „N. Keformyu pod 6278.

jnsT a «  ̂  Miss Aitken teacher 
of Grammar, Litera­

turę and Conversation. At home 12— 1, 
4— 5 daily ul. Wolska 9, II. 6286-5 7

!l
w Dębnikach, z wolnej ręki do sprzedania z 
powodu wyjazdu. Wiadomość: Furdzik Teodo- 
zya w Cza-uej Wsi 1. 41, u właścicielki 6343 3 6

09 MSłWfilfl
i haftowania maszynowo i ręcznie, aplikowanie, 
oraz ńutas em, sznurkiem i innemi ściegami, 
przyjmu-e Z u k  a a  H a r tó w  l g - r  c e g o  
G r fi i b a i i i u a ,  m e t i o w s k a  6 7  .  6354 2 5

N o w o ś ć ! .H u w o ś ć !  jj

* P A R K E F I X ?  i
x Niebywały dotąd preparat do zapu°zcza- 
- nia podłóg. Nadaje podłodze wspaniały 

połysk. — 1 Dudełko wystarczające do 
zapnBzcr.f-nia dużego pokoju 75 lial.

Po nabycia tylko u firmy

R E I1 S 1  I S K A  K R A K Ó W

i RYNEK 37  . 6360 3 3

t r e i i l  M  l i j n i i
tęgi buchalter i ko responden t,  poszu­
ku je  posady od Nowego Roku. Łaska­
we pisemne zgłoszenia pod M, P. przyj­
muje Gł. Agencja Dzienników i Ogło­
szeń, Kraków, Sławkowska 2. ,6420 4 5

Pokuje dia Panien
uczących się, z całem utrzymaniem przy 
ul. Krupniczej 1. 10, II p. ' 6428 3 6

t  i  m u i  i i

Na|pdpnlariilo|śze
są:

tak zwana „ S S E S E M M A S T M  A <?
(Feiner Herzogowżna Rauchtabalc) paczka 34 halerze

i tak zwana „ T R Z Y N A S T K A ^ *
(Mitielfeiner ttirkisener Rauchtabak) paczka 26 hal.

Te dwie odmiany tytoniu w równych częściach 
zmięszane, dają doskonałą mieszankę. — Bardzo 
smaczną jest w paleniu i nadaje się znakomicie 
do tutek „Itfuris44 oznaczonych literą

Również nadzwyczaj smaczną jest w paleniu t,a mie­
szanka w bibułkach cygaretowych

„ 3 E * ‘0 ^ i L r : o * 3 3 £ : i 3 i s 6
wyrobu fabryki „NORiS“

Elr. W. Bełdowsklegjo w Krakowie*
Cena: „P ob u d k a44 w książeczkach .................. 4 halerze

wr opakowaniu patentowym 6 halerzy
Zwolennikom kręconych papierosów zwracam uwagę 

na bibułki „P O B U D K A 44.'
P r z e s ta ń c ie  p a lie  p r z e z r o c z y s t e  b ib u łk i. 427112 26

n n g f f f f f f y w u

20.000 m e tr ó w  p łó tn a  
n iż e j  k o s i t ó w  w y r e h ii .

Sprzedaję z konkursuw i licytacyj, oraz wysyłam też i prywatnym od­
dzielne paczki za zaliczką.

Polecam, chcąc bezzwłocznie opróinć skład 
150 sztuk płótna rumbnrdzkiego, najlepszej jakości, 1 sztuka 23 m za 13 K 
100 sztuk prześcieradeł lnianych bez szwu, I-a, 1 sztuka 14 m za, 14 K 
85 sztuk adamaszku na poszewki, 118 cm szer. 1 sztuka 23 m za 23 K 
5C sztuk dymki, 116 cm 3zer., wybornej jakości 1 sztuka 23 m za 16 K 
82 sztuk weby batystowej, bardzo dobrej (białej, jak lilia),

1 sztuka 23 m ..........................................................................za 16 K
Towar w ysyłam  bez skazy, wszelkie ryzyko wyłączone, za co ręczę. 

Proszę adresować:

JOgSEF § ® 3j f e ź £ ,  tkalcoyna platen,
Nachod, Cechy c. 140 8133 3 3

a < iirm* * * iłr i i ,,ifiif fccafcłfa ż a m t t a a a M f t t o Ł i  a m i  ftiw- -

t o r s .  Jaiiałl. w JyLin.kacb (poczta w mlsjstii), j
sprzedaje jabłonki trzechletnie (najno-i 
wsze, dobre odmiany) po 80 hal. do 
1 K za drzewko loco Mydlniki lub Kra-1 

ków. Dostawa ud 15 października. 
6402 3 4

itóijiidr Ha raty!
P-oszę natychmiast zażądać korespon­
dentką katalogu wyborowych dzieł pol­
skich, które sprzedajemy na spłaty w 
drobnych ratach miesięcznych. —  Za­
stępstwo księgarni nakładowych, Lwów, 
schuwek pocztowy 72. 6276 5 10

Beczki na kapustę
ze syropu, prawie nowe, z drzewa Lu­
kowego, z sześcioma żelaznem i obręcza­
mi, za sztukę 5 K loko stacya Lwow. 
Przy odbiorze 5 beczek naraz, wysyła­
my opłacone do każdej stacji kolejowej. 
F a b ry k a  c u k r ó w : S r a n d a t ild ie r  i  
S k a , Ł iJŚ w . 62T5 2 8

Wdowiec
zdrów ». tz.zki. starszy, przedsiębiorca budowla­
ny, z braku znajomości ożeni rię se starszą 
panną lub wdową inteligentną. — »W. P. 500 
poste restanti K rak ów , za okazaniem kwitu 
iaseratowego. - 6204 3 3

M a !a  o rk ie s tra  k ie s z o n k o w a .
Pewna ilość osóo może 
utworzyć całą kapelę 
i organaów i bęo.ia 
O rganki ze zn sk o - 
u*ity“  a k ~ i_r . aia> 

mentesn bębna. 
Nr 2271 Okacie mo­
siężne. 10 dziurek, 20 
głosów, t.stry wykła­
dane neriowa macicą, 
la jakość z bębnem 
skórzanym Tażdymo­

że zaraz grać, W  eteganckiem pudełku kor. 
2‘50, I r 2272 TaKiejame o 16 dziurkach, 32 
głosach, tremolo, la jakość i  bębnem skórzanym 

- w elegauckiem pudełku 3 K. A ysyła za za liczą  
lub po otrzymani- należytości c. u .  nadw. dost

m  s o n a  ' s r s i *
s.,oaVo , Brux <ir *06 (Czechy).
30oo " an  ̂ B*ówny kala.og z przesiło
za darmo opłaoonv,a M żądanie każdemu

5772 3 6

AA.

iv  © u s r m s k a c i i ,  p .  T a r n ó w
polec.3 do sadzenia ni? jesień:

Drzewa i krzewy owocowe, jako to: jabłonie, 
grusze, śliwy, czereśnie, wiśnie, morele, brzosk wi­
nie, porzeczki, agresty, maimy -tp., w doboro­
wych gatunkach, hodowane na przepuszczalnej 

glebie, o sjlnym i zdrowym wzroście.
Pmwa. 1 krzewy ozdobne w wielkim wyborze. 
Hoże pisane i krzaczaste w pięknych gatunkach

itd. itd, “ “ 6170 7 10

po bardzo przystępnych cenach. Cennik' dornio i oplntnie.

Nowy ulepszony środek do kurwienia w łosów

„ F 0 4 <
Idealny środek do nieszkodliwego barwienia włosów na blond, ciemno 
i czarno. Pizez władze sanitarne badany i prawnie chroniony. Pudełko 

10 K., 1/2 pudełka 6 K , pudełko na próbę 2'40 K.
H f  l o r  ł  chomik I kosm etyk. W iedeń.1  . C l  I. II  11^2 -Js. K y f  ig i , 9 k f lk v a .o r g a s s t  11 (Iwsauttplaii2).

___________________________________________  5483 4 9

His. [Ói ś  i  Mliii!?
Z powodu płeRnoici i taniość! ‘ owarn. który d z iu a j 
otrzym ałam  \ WAty ^rd\»ił m i taka  niespodziankę.

Dlatego niechaj nikt. kto c.ht-e być dobrze obsłużonym, nie za- 
n:echa zamówić na próN» 6 prześcieradeł najlepszej jakości, 
bielonych, bez szwu 150/200 cm. mających, za K 13-50 Sztuka 
płótna ramburdskiego 74 cm. szer.. 20 m. dłu g iego  10 Kor. 
Sztuka najlepszego szyfonu 82 cm szer., 20 m. długiego 12 K. 
Garnitur składający sie z 2 szt. na łóżko i 1 szt. na stół 
tylko 11 K. Korzystne kupno resztek jak najlepiej sortowa­
nych, 25 m. 20 K. Próbeł resztek me wysyła się. — Próbki 
barchanu, wszelkich płócien i wyrobów bawełnianych za darmo, 

onłacone wysyła tylko tkalnia

D A A C I  K R E J C A R
5590 6 o DOBRUSKA Nr &176 (CZECHY).

m $ tk m  EIIE9STAJHCA
i s ? r z c s a 2  h e b li

Z f t K i t e  k r a t k o w s l i i d i  t f j w n
K raków  -  rón ulicy Fioryańskiei i P ilarsk iej, na 1-szem  piętrzą

poleca
neble różnego rodzaju po bardzo przystępnych cenach. —  Przyjmuje 
również wszelkie zamówienia na umeblowanie pensyunatów, hoteli, 
w||l i t. d. —  Wszelkie obstalunki wykonuje w krotKim czasie canio, 

dokładnie i z gwarencyą.

5220 8 10 Z a r z ą d .

I Fila
K rahów , Hykiek 1 / 6041 9 10

R iosiaJa  lite ra ck a
K 5-20, z przes. K 6 60

b lu s z c z
K 5-50, z przfes. K 7-

D obra  g osp od y n i
K 2‘75, z przea. K  3’25

Garderoba dziecięca
K 1‘20, z przes. K 1‘26

Ml Krytyka
i l  -

T âly Światek

rAcje P ise m k o
K  2-—, z przes, K 2-40

Mucha
K 3-—, z przas. 3-45

Newe Mody
K 3'—, z przes. K. 3'60

Nowości żllustrowane
. . . .  K 4-—

Przyjaciel dzieci
K 3‘25, z przea. K 3-50

Świat
K 6,—

Tygodnik illustrowany
K 6’—, z przes. K 7‘20

Tygodnik mńd i powieści
K 3-25, z przes. K 4-20

z konikiem.
Najłagodniejsze mydło dla skóry jakoteż przeciw piegom.

L_

Dostać molna wsz^diie. 1497 32 43

ERG O
^ t s z c z o d z a  w P°ri5w Lan,n z 16 świecowemi 

y y *  - lampami o zwyczajnych siat­
kach żarowych przy 60 haierzowej cenie prąduw 1000 B dzin 2 4 ix © r o a y.

Mmi lip i ślin H i
do wszelkich napięć i wszelkiej siły światła

Osobliwość;
1000 E K lampy w miejsce światła łukowego.

W o lfr a m  -  L a m p en  -  G e n e r a lt e r ł i  i e t
Wiedeń, I., Kol^wratring 9.

Żądać we wszystkich elektrowniach, handlach 
hartownych i u instalatorów wyraźnie lampy

U ram  „ E r g o “ .  5241 9 30

w l
,. i

P A R O m  FA B R YK A  M A M  I NYD&śEM 
TOALETOWYCH

Stanisława
w Kr^to-Bie 62,6 6 0

poleca wielki wybór mydełek toaletowych bardzo delikatnych i priotłu­
szczonych, wyraDianych maszynowo na sposób francuski oraz mydełka 
glicerynowe, kokosowe, palmowe i migdałowe. Przy zakupnie proszę 

uważać na wyciśniętą firmę na każdem mydełku

. Iza M, II p., p p. Tanliiej.
Do wynajęoia I lub 2 pokoje umeblowane, tamże 
obiady w domu i na śai isto. 6399 6 10

D r M I ł
z bardzo dubremi świa­

dectwami poszuknje 
posady. —  ih  S., Hyżne koło Rze­
szowa. 6393 3 6

M i  m0 ŁSsilM w ii
przyjmę jakiekolwiek zajęcie biurowe za­
raz. Adres: „F. N.“ poste rest. Kraków.

6396 3 3

Teclmftk-Sndomiczsr
z 5-letnią praktyką, poszukuje zajęcia jakj 
energiczny kierownik lub rysnwnik w hiarze. 
Zgłoszenie pod: Technik poste restante Kraków, 
za okazaniem kwitu inseratowego. 6401 3 4

Potrzebni
są zaraz

CUM IERM CZY
subjekt do ekspedycyi sklepowej, wła­

dający językiem niemieckim,' "

P A r a W A
również do ekspedycyi,

K A S ITERKA
z kaucją.

Oferty składać wprost J a n  M i ­
c h a l i k ,  Cukiernia Lwowska, Kraków, 
Floryańska 1. 45. 6426 3 10

'CHiiinflRiD zaraz v» Skawinie,mmmm gdzie wkrótce ma­
ją stanąć dwie fabryki, duży lokal skle­
powy wraz z mieszkaniem oraz konce- 
syą na prowadzenie restauracji i cu­
kierni- Ewentualnie m o g ą  być również 
sprzedane 61/, morga gruntu i dom, w któ­
rym powyższy lokal się mieści Wiado­
mość: Kraków, Retoryka 4, p., na prawo.

6369 4 5

S E  "■&" -V S, 5 i i
6235 2 6

5  J B O k O l  .
2 werandy, stajnie, szopa, ogródek, wo­
dociąg w domu do wynajęcia zaraz w 
Bochni, ul. Sandecka 418. Bliższa wia­
domość: ogrodnik Jachimowicz, tamże. 

6418 3 6

Oddam 35— 23.000 K
na pierwszą hipotekę. Zgłoszenia pod: 
P. K. poste restante Kraków. 6427 3 3

4 pukoie z przedpokojem, łazienką, spi­
żarką, elektrycznem oświetleniem. Ulica 
Graniczna 1. 6, I p. Wiadomość pensvo- 
nat Jolanta, Graniczna 14. 6493 2 2

Ł a tw o  s p a m i ę t a ć ! !

f i

4  litery 1 4  słow a

r r F .  F *  f f i *
czyli

f t f
Coąeli, aptekarza w Koiomyi 

Znakomitej dobroci wyrób krajowy. W  aptekach 
i drogeryach na składzie. Już niema potrzeby 

obcych wyrobów 
Cena 70—120—2 0 0  hal.

We uwrwie skład hurtuwny u Mikolascha i Ski. 
Apteka Dra l'iepe., 1’oratyńskiego, plac Bernar­
dyński. -  V”  Krakowie w aptece K. -Wisznie­
wskiego, Jahra i Mikuckieg 6366 4 10

iedeny i modne materye na 
ubrania poleca

K a r d  K o c * ;» n
skład sukna w Humpoici 

(Czechy).
Próbki opłacone. Ceny fa­
bryczne. 5473 6 o

zobaczył na wystawie w Częstochowie.Prósz?

0  s o ż 1 ii© ̂ Prz,T iiur>cie past naieżytąda t wsiędzie wyraźnie tylkn
IJ||fn  o a s f ^  ^  obuwia i metali |

•łynnych z dobroci i nie daó sobie wmówić Innych. Ó



mĘĘMmm
Kraków, WnesińsKa t.Generame

Sobota 9 Października ] 909. Nr. 464.

f m  i jracptó futer

ST Krskaw, vF sc fto^aski 1.9. 3 3
poleca nowości na sezon la09/10 od najtańszych 
do najdroższych. 5907 6 15

. *  -

£T sopy i a 
darmo 1 oplatało.

♦ V . » A * 4 > * 4  ♦ ♦ «  f  < »•»♦<»♦ v  w .  » » » » » ■ » ♦ ♦ » ♦ » ♦  » ♦ ♦ » ♦ » » » » ■ » « < > ♦ » ♦ ♦ -»

Ci gąsa a  tfesifl b  g a a  a  i ! G E Z2E S 3  ! B B S 3 B S S S B I

B E S g B E 5 « a a g 5 B E i a .

n

Odznaczony kilkakrotnie pferwszemi ragrogaml i złetemi medalami.

pierwszorzędny

Z A K Ł A D  U K I F C A 1 G W Y
/ W T O W t E O  MOTTU
u  K rakow ie, uHca W iśm a  1. 9

poleca na sezon iesiennv i zimowy uniformy wojskowe, urzędnicze i studenckie 
praż wykonuje wszelkie zamówienia na ubrania cywilne. Wszelkie materyały 

na składzie. Ceny nader umiarkowane.
O łaskawe poparcie uprzejmie upraszając, kreślę się z poważaniem

i  p t 9 &  ^ a s k i
U l u a >  u  każdym  domis r a t a l s i e  m ^ k a l ia s  ia ź m & lm is ,  .B§!
Najnowsze zdjęć'.a na płytach Pathe przewyższają pełnym dźwiękiem tonu, 
mocą głosu i szlachetną przytem reprodukcją bezwarunkowo to wszystko, 
— co wogóle kiedykolwiek uzyskano w dziedzinie odtwrarzania tonów. —

a> A p araty  3d V 45  począw szy, o® «u i *
Dwustronne płyty Pathe niebywa- g* . *, % ** *, *» * Prospekta i katalogi 

H łei trwałości po K 4-50 i K 2*50. A  | darmo i opłatnie. ***** .*»* ,* .* .
Reprezentant dla Galicyi i B u k ow in  •

M M  t a f l i ’- —  StBR»słm»ć(c.P a l  Freres m m  i mm 15

Jmnv C o n iM c z
Z ?zy  p*. W W . Ś w iętych  3
po*eca wielki wybór nowości beletry­
stycznych, w rozmaitych językach. Bo­
gato zaopatrzony dział naukowy i Cia 

młodzieży. 6303 2 o

PLAC W W . ŚWIĘTYCH 8 .
r t Aoonentom wysyłi się książki na pru- 
! wincyę w zemkniętych siazyr.eczkach, 3BI

Po długoletniej praktyce w pierwszo­
rzędnych firmach, otworzyliśmj z dniem 

15 września

nową p ra c o w n i?  k ra w ie c k o
oraz

6121 3 10
ANTONI WIOTTL

Absolwent Akademii Krawieckiej w Pradze.

Riadows uprawniona

M i  M  lisia!, sin  ig r  i nnnlw l huriOKl
pod firmą

K. KIP i C m  S PAM1E
przy ul. św. Gertrudy pod Nr. 4

wyrabia pod kontrolą komisji Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecona przez to, Tow

w od y m in e r a ln e  s z tu c z n e
Odpowiadające składem chemicznym woduiu. BILIŃSKIEJ, GESSH&PLERSKIEJ, 3EL- 

IBKSKIEJ, V lC ny, MARYENB^OIZKIE., HOMBURG, IOSSĆfGEN, tudzież

specyalnu lecznicze 36 48 o
jak: litową, bromową, jodową, źelazistą, „waśną, oraz u 'o t ly  I c c z n h z e  n o r  n a  in o  

s przepisu P r o t .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach 1 tlrogueryach. — Cenniki na żajanio franoa.

5436 7 10
Sżlifierm a szkła lustruwegc

t podlew-imii* tost?!-

A .M a r a d G z i ik a  i M . W o c o i i i c c k i e p
w Krakowie przy ul. Piotra Michałowskiego 2
wykonuje wszelkie czynności w zakresie szafowania 
i facetowania ^zkieł, oprawy w ramy niklowe, mosiężne 
itp., oraz wj kona je nowe lustra z własnego lab dostar­
czonego szkła, jak o te® podlewa zużyte, bez względu na 
format lub wielkość. Zakład zaopatrzony w najnowsze 
maszyny elektryczne, pod fachowem kierowictwem. 
Ceny bardzo orzysłąpne, wykom nie szybklo I starannej

o. szezraowsset
K B M Ó W ,  G R O D Z K A  2 .

poleca w wielkim wyborze
G r y  i  z a b a w k i  ogrodowe —  P i t k i  n o ż n e  (Fottbal) —  P i t k i  

g u m o w e  —  M a k ie t y  —  K r o k i e t y .  
N O W O Ś C I :  D i c b o l l o  —  D i s b o l l o  —  A l l a .

Cenj niskie. Towar doborowy.
6375 41 O

alflSSL

H a l t a i  i©  P a r H s
P a r y s k . za k d a d  " i i ś n l e r s M

w Sa* skonie, Grodzka 44.
tsiraymuje na skkadzte laik wybór iakletów per­
skich r?oa, i t̂SL 11 ftiirza^c hapeldsic dla $eń. 2 3

.$aaS! B E E B S

skład raateryarówangielskich i krajowych
przy ulicy Mikołajskiej 1.24, t w

pod firmą 590C 5 5

H. Gzaja i W. Iscbowięz
Wszelkie zamówienia w zakres ten wcho­
dzące, wykonuje się bardzo staraonnie 

i na czas oznaczony.
Krój angielski, wykończenie artystyczne. 

Ceny nader'przystępne.

D l
u r
B B  
P O  
□ Om
s s nWyłączne zastępstwo c.k. fabryki Braci Sting! w Wiedniu. &- 

Sprzedaję i wypożyczam najtaniej. 3334 4 o

Do Mj Zyfurti Raby
Kraków, u!ica św* lana 1* 13*

nadszedł nowy transport — —

• ¥  m •  •

Raduje się serce gospodyni
przy odbiorze naszych wyrouów, których nie trzeba brać za wyroby 
przez hanalarzy polecane, Rozgłos uaszej fabryki ręczy za rzetelną 

obsługę. —  Polecamy szczególńie:
M erku r znakomicie tkaną barwną materyę do pranią z najnowszemi 
wzorami, na nocne koszule, 10 resztea po 3 m. dług., 75 cm. szer.

aż nadto wystarczających na 10 koszul męskich K 14'40.
25 m e tró w  gustownie sortowanych, prać się dających, resztek zefiru, 
rypsu. sport, materyi cenowatej i 1. sorty kretor.u 3— 7 m długości, 

70— 78 um. szer. starczących na bluzki i suknie K 1375 
25 m e tró w  flaneli prać się da jącej, na bluzi 1 1 koszule, barchanu 
na suknie, w najnowszem wykonaniu 3— 7 m dłng. 60— 70 cm. szer,

K 17'75. 6214 1 o
Oksford olbrzymi na szczególnie mocne koszule, wspaniałe wzory, 
10 resztek po 3 m. drug. 78 cm. szer. na 10 koszul męskich K 17-4 0 . 
Primr szyfon Mace, cienki z poręczeniem mocny, na bieliznę dam­

ską i dziecięcą, 23 m. dłg. 83 m. szer. K 11.50.
Próbek sortymentów resztek nie można wysyłać. Niestosown i sc rtj nenty 
przyjmuje się napowrót bez trudności. Wysyłki więcej 20 K opłacone

A .  M . L E D E C A  S ¥ W
mechaniczna fabryka wyrobów tkackich Rychnov w. Kneżnou 22. Czechy.

Przez c. k. Namiestnictwo koncesyunonany

ZAKŁAD ELEKTRO TECHNICZNY
pud firmą

K r a k ó w ,  a i i c a  J u k  © u i i a l e w s k i e g ©  1.  C l
(dawniej Podwale)

i s p z ą d s a  Ś w ia t ł o  e l e k t r y c z n e j  pracownie mechaniczne z po­
pędem elektiomotorow^m dla wszelkicb gałęzi przemysłu, dzwonki, telefony,

gromozw ody, WHai0
Zakład poleca  rów nież obficie zaopatrzony

skład maszyn i przyborTw elektrotechnicznych
a mianot\i(ieL

Elektromotory, dynamomaszyny, aparaty, przewody, materyały izoiacyine. 
świeczniki, węgle do lamp łukowych i t. p. 

Adaptacye świeczników gazowych i lamp na elektryczne, jak również 
wszelkie naprawy maszyn i aparatów wchodzących w zakres elektro­

mechaniki wykonuje Zakład we własnej pracowni.
—  ■ -  P rojekty i kosztorysy b ezp łatn ie . :,rr —■:■■■- = = = = =

l lW i f i a i Firma Liumann i Wlachauf przedsiębiorstwo techniczno- 
U W A U M . handlowe n3s jlega żadnej zrrdanie.

Nowo otwarły Bazar
„DOd Z ło tym  je le n ie m "  

u i i c a  św, Anny I. 5
kupuje i sprzedaje wszelkiego rodzaju 
starożytności oraz przedmioty do do­
mowego użytku i garderobę. 5901 3 3

Gd 25 lat istniej ącj w  T ra k o w i# , p rzy  u l.
F lcry a ilsk le f I. 25, 5529 P 0

S E & M i  W IN
p . i M ^ n r y o ^ W e i n S l i s i g
pozostaje jak dotąd w dawnym lokalu. jt-Jmie 

wchód do sklepu prowadzi

3®
P l ,7W<, 7 ł f ,iĆ<’ t kecert "tj-m technicznych 
* " J ^  * rzemieślnikom i fabryk m-
;om dostarcza i  wszelki* fabrykacje urządzą 
Biuro Syrena, Zwierzyniec, Mickiewicza 19. 

» — 5969 9 łO

K a re ty
p lkryte powozy, wózki z budami, kutscher faeton 
i t. p. do sprzedania w Składzie powozow, Kraków, 
Zwierzyniecka 35 (wchód od walów). 6147 7 8

Poszukuje się

m a t n i o  subjekfD
vkie. o wnikaj stai^zego, dobrego ekspeiyenta, u- 
miejąecg-o po niemiecku mówić i pisać, tylko 
z działu galanteryjnego, droniaz/owego lu11’ pa­
pierowego, Przyjmie również jedng kasyeikę.

Sk?».d herbaty, oraz wyroków cbiuskich. japońskich

li. Ucswski „Firiraa"
im -' w Krakowi?, SukipnnicE L Z3.

Zgłoszenia należy nalsyłać wraz z fotografią.

m -  W i n o ! ! !
Wyoorne narurame wino dalmatyńskie oiale. 
czerwone i „krwawe" wysyłam począwszy od 
50 litrów, a mianowicie białe trzechletnie, 
czyste jak s.kło, litr po 50 halerzy; czerwone, 
mocne łagodne, litr po 42 halerze: „krwawe" 
ciemne, aromatyczne (także dla chorych na żo­
łądek) litr po 48 haicrzy loco kolei Fiume.

Zbiór próbek w 5 k^. skrzTuce wys*iam 
dc wyboru za 3 korony opłatrre ~<P(J Edm . 
P attk, w yvóz winę I u me. Cennil __ darmo. 
oplacony. 6X17 5 20

0aźn8 cia Gopdyii!
Mam zaszczyt zawiaaomić P. T Publiczność, 

ze l? mojego tiowo otworzonego składu przy 
U licy  Ja g ie lloń sK ie j 1. 8, nadszedł świeży 
transport rozn aitej

porcelany karisbadzkisj
Sprzedaję różne naczynia na w a g ą  od 40—60 

li za 1 kg , talerze restauracyjne po 30 h za kg.
Przeemioty luksusowe i dekoracyjne po bar­

dzo niskich cenach. 6491 2 3
Upraszam o jedno tylko "akupno nr próbę 

celem przekonania się a niebywałej taniości.
Polecając się łasitamej pamięci, kreślę się 

z poważaniem

JL M. H aber
Kruków, Jagiellońska 1. 8, róg ul. Szewskiej.

Fajki z t a i  Ewa
Ml przedni fabrykat z pra-
Jra| wćzlwegc »iezp>szt ii-
i-S nego drzewa Erayńra.

Kr 8026 Gładka główka z 
f i  wygiętym idlew. z Bruyó-
H  ra, c; buch wiśniowy z u-
t l  £•' stnikiom z rogu i tr°stką
■  -  jedwatdu, około 21 cm.
■  n  długa K. 1-50. Xr 8023 
PB Tał asama fajka jednak z
I ' neżbioną raokoło ałówką

j* z drzew« Bruyera K. I"80
* Największy wybór prtyrzą- 

Przyjemne i suche dów dU palaczy znaleść 
palenie, przeto w mrżna w mym katalogu, 
czystości i smaku Wysyłka z i  zaliczką lub 

nienrzcścignione, zaplata z góry.
IV nabycia pizer lirmę c. i  k. nadw. dost. 

NF K O N P  A B  Dom rozsyłkowy w Briix 
I Nr. 313 (Czechy) 5778 2 6
, ODficie iiUołrow any ka.alog , ii.wny z 3u00 od- 
- bitek na żądanie każdemu z i daru o, ( płacony.

n  n O G U E R Y A  Stanisława Tomaszewskiego
1  1  W  W  IL um I I I  * 1  m u g i s t p a  f a x > m a c y i

p p z y  u L  Z w i e r z y n i e c k i e j  1. 4

puleca Szan. Publiczności w najlepszym gatunku, po bardz > niskwh cenach różnego rodzaju 
grzebienie, szczotki dla Pań i Panuw tak do czesania, .akottż do ubrań i obuwia, szczoteczki do 
zębów, paznogei, wąsów. —  Wyroby gumowe, ceratki fila dzieci, termometry, gąbki, pasty dq 
obuwia, do czyszczenia metali. —  Duży wybór pędzli, emalii i farb do podłóg.



LO Nr. 464. N O W a  R E F O R M A . •Sobota 9 Październiki 1909,

Na sezcn jesienny i zimowy, po powrocie z Paryża, Londynu i z zagranicy, poleca Szanownej Publiczności firma IS. S m S d o w Ics , K r a k ó w ,  towary 
najmodniejsze w wielkim wyborze, w wykwintnym, dystyngowanym guście, jako specyalność: Kapelusze damskie, modele oryginalne paryskie, sportowe 
angielskie, Czapki, Berety, Meloniki, Woale gazowe z frendzlami, Szale hiszpańskie, Orenburskia, lyońskie, Woalki siatkowe grube gazowe, Ćhant lly, koron­
kowe, żaboty, Rysze, ryszk>, Boa z piór marabutów i strusich, Wstążki, Koronki, Hafty, Pióra strusie i fantazyjne, Kwiaty paryskie, aksamity, aksamitki, 
Kołnierze, Mankiety Pończochy, Spinki, Szpilki, Gorsety P. D., Paskf, Kfamry, Guziki, Grzebjonie, Grzebyczki, Normy greckie, Egrety, Perełki, Kolie dżetowe 
z perełek i kryształów, Bransolety, Broszki, Kolczyki, Szpilki do kapeluszy, Saki angielskie, Kairizelki, Żakiety szwedzkie skórzane, Kamasze, Trykoty, 
Plaidy angielskie Himalaja, Parasole i En-tout-cas, Kalosze angielskie, francuskie, petersburskie, Rękawiczki durskie, g'£ces, antyk pcwe i wełniane angielskie, 
Szczotki, Szczoteczki, Lustra, specyalny skład perfumeryi, z pierwszych renomowanych fabryk: francuskie, angirlskie, krajowe, Mydła, Pudry, Kremy, 
Kosmetyki, Proszek do zębów, Woda do ust Manicury, Sachety, Woda kolońska, angielska, krajowa, wszeik.e-przybory toaletowe, Wachlarze gazowe,

z kości słoniowej, perłowe, szyldkretowe, z drzewa, z piór strusich i fantazyjne.

Zamówienia załatwia odwrotnie, przyjmuje zamówienia kotylionowe. 6387 1 2

Stan wkładek na książeczki wkładkowe i asygnaty kasowe 
z końcem września 1909:

5921 6 10

P a n n a
nr jjąua biegle po niemiecko, obeznana z niem. 

bach . poszakaje zajęcia biarowego. Zgłoszenia 
poste restante Prądnik Czerwony 16. 65291 2

GW orne o M
na świeźem maśle, v ydaje w domn i na mia­
sto I n t e r n a t  d la  K a u c z j c i i  s o k .  K r a ­
ków , ul. S z e w s k a  1. 2 0 ,  [I p 652118

pRuwmrn R S w y

1 h u rtow n tt
wyborowo „o n m i1

R a^ P a,onei
* ‘ I najnowoiiym

J  r ”  /  i najlepszym ipn« 
sobrm za pomocz

"  jennso jM n "
l  RAtUĆW

fljrwt j i r t
po cenach 

nai nizazys i

«t. ]HWORHICKI.
25 105 O

Parcela budowlana
położona kilkadziesiąt kroków za wa­
łem kolejowym na Krowodrzy, jest do 
sprzedania. Bliższych wiadomuści u- 
dziela p. A.. Czarnecki, ul, Szlak ł. 37, 
na parterze. 6522 l 6

katolik, poszukuie posady w 
zaahodniej Galicyi. Zgłoszenia 
pod „lir E.“  poste restante
G d ^ w .  t>505 1 3

iM tBiteM pianin i iiaraonium
p oleca  5561 234 O

LSJIfPSK insirumenta 
fiłsi hrnjDsycli.

Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
sendoriera, Earbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła oo fortepianów

poszukuje firma 8484 2 4

AustryacKi P rzem ysł Linoleum i Cerat
Iraków, Hyn^k 10.

może środkiem przezemnie samą wypróbowa­
nym osiągnąć w kr ó .kim czasie pełay, jędrny 
b u n t  Mój wjn ilazok jest rzetelnym nieszko­
dliwym, napewno Izialającym środkiem, za Ltó- 
ry daję zupełne poręczenia. Polecenia pań * wy­
sokich sfer, tndzież artystek. Zwrajam uwagę, 
ae tylko znam tajemnicę, a Trgzelkre inne 
4roaid są lichemi naśladownictwami. Przesyłka 
pod i jwi^kszą aytkrecyą. Do zapytań dołą- 

lat'Ł'> *» uo hal na odpowiedź. Porę.
n a p is m u

^  5̂“T BC *

Do nabycia w Ibpszych handlech kolonialnych i delikatesów, 
6551 i o Wysyłki hurtowne

Kóndel win W, Eerpl, c, i k. nadworny doi!,. Wiedeń XiX|l,

Żiynostenska banka-pisM lm Je wElEady 
w k ła d k ow e i  asygnaty  k a sow e, wkładów na rachunek bie­
żący nie ogłasza.

F ilia  w Erakow ie, Bynek ll: p rzy jnu le  w kładk i aa 
ks lą ieosk: za oproc&iktcwanicm po 4%, wypłacia d z ie w o  
li 5P0O, D6Z fvypOWfe^Z®2lta, większe kwoty w godzinach 
przedpołudniowych, za poprzedniem porozumieniem z Dyrokcyą. 
Kapuje i sprzedaje papiery wartościowe, oraz monety obce. Za­
liczkuje efekta od K 100 począwszy.

K a ż d e g o  a u la  widzimy pojawiające się jakie*} 
nowe specyfiki na skórę; są to prawie zawsze 
ochoty. Jedynie Ikrem  S im o n  (Creme Simon 
de Paris) nadaje cerze naturalną świeżość i pię­
kność. Dostać go można od 40 lat na całym 
ś wiecie, jakby na złość naśladownictwem. P ndfer  
r y ż o w y  I m y d ło  S im o n  uzupełniają skutek 
hygieniczny kremu. 5702 1 12

6405 2 2

M e b l i
kredens (barok) i szafy, lą do sprzeda­
nia. Ul. Sławkowska 4, III p. 6523 l  3

pensyantitimriKnpiMsKlej
Kraków, Szpitalna 19.

PoKoje wraz z utrzymaniem —  Obiady 
w domu i fla miasto. 5202 10 10

Do początków tnalnrslua
potrzebny n a u c z y c i e l .  Uh Siemi­
radzkiego 14, II p. 6436 2 2

R Y D Z k l
marynowane lnb kiszone, grzybki .uszone, pra­
wdziwe karpackie, sok malinowy, kompot bra­
wurowy, jabłka stołowe i gruszki timowe, po 
leca w najlepszej jakości po cenacL umiarko- 
v anych i wysyła cennii na żądanie Keilnera 
dom wysyłkowy produktów kraj. K o s tó w
onok Kołomyi. 6512 i  10

—  f i a ł o  s u k n i e
kustyumy, jedwabne bluzy, suknie, żakiety futrzane, garderoba męska, mundury 
urzędnicze sprzedane bedą n i e z w y k l e  tanio dnia 11 października o godz. 10 rano

a) P u f i t a c j  hali l i c y M s j  —  ■ M 16.
Z a r z ą d  h a ? i .

Wróciłem

z Konstantynopola
gdzie wskutek rozruchów na Wschodzie, taniej niż zwykle, zakupiłem 
wielką ilość najpiękniejszych _  _

dywanów perskich
na podłogi, otomany, nad i przed łóżka, na ściany i  t. 4  — Zapra­
szamy P. T. Publiczność do oglądania -------------* —

Dogodność, co do ratalnych spłat. 6224 8 ®

Firma Dr N IEĆ  i Ska
Magazyn oiyentalny. Kraków, Rynek L. 13.

1++++++++++++++++++++
Uderzająco piękna P O S A D Z K A * ! !
 i trwała jest . „ „ „.i
po użyciu bursztyaCweyfO lakieru z rycerzem. Gotowy do 
użycia na podłogi, meble i t. d., sch n ie  szy b k o , jest niezmier­
nie trwały, wprost zdumiewająco cenny dla swego pGłysku. 
Można dostać we wszelkich bai wach, wyłącznie w składzie 

farb i perfum pud firmą 3337 2 52

L. SeiiiiliiPl («} M o u i ie ,  dl. SrodzKa 26.
liod „złetą gwi?zda“ 

z fabryki: Clobrftder E isenstfilt& r w  W iedniu.

6545 1 2

U l

K u p u jc ie  fu tra  aa*
tam, gdzie się kupować poyyinnno, t. j.

w  s k ł a d a c h  k u ś n i e r s k i c h .
Towar najsolidniejszy, z picrwszy^eli rąk, św.cży, nie zleżały. 
nie zmolały,wykończenie prawdziwie fachowe, dostaną odbior- 
c y  w najobfHszej firnre kuśnierskiej w kraju. 5392 1 2

S y n ó w  S t a n i s ł a w a  W r o ń s k i e g o
Kraków, plac Szczepański 2, Lwów, ul. Teatralna 5.
? ?  Wysyłka modeli! oc>C-J3Bi Wysyłka modeli!

BI Kredyt!! i w *  Kredyt!! imw  Kredyt!! | |

I J

A. Denizof właściciel Szkółek 
9 IiCtaa • ?osaan.

poleca

A l o j z y  T e s a r ,  W i e d e ń  I V .,
główny skłrd Fattingcra żywności dla zwierząt, 
IV. jtesselgasse 5. Tel. 2719, Cenniki za darmo

6C92 1 14

■ ^ u n i  Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10.

drzewa i krzewy owocowe i ozdobne, drzewa na aleje, 
wysadki na żywopłoty i ł. d.

Cennik ilustrowany na żądanie darmo i opłatnie.

Adres na listy: U enlzoi, iiubaa (Kr. Uosen).

StYNNĘ KOSTKI WOŁOWE 

po ^  halerzy.
3 JS

6532 1 3

Zaproszenie.
Kiż( j podpisana firma urządza

iw Jite y  ysslcb. prdiKióic
w ponie działek dnia 11 bm. w handlu Wpana

Jdzefa Litawstóiego, plae Szczepailskl
wo wtorek dnia 12 bm. w  handlu W p a n a

A. Liebeikinda, ulica Floryatisks 35
•wo środę dnia 13 bm. w handlu Wpana

M . J a M o n e r a ,  ulica F i u r y a ń s k a  4 ii
we czwartek dnia 14 bm. w liandlu Wpana

Ferdynanda Kusza, ul*ca Długa 33
w piątek dnia 15 bm. w handlu Wpana

Winc. Borelowskiepo, plac Szczepańska II
w sobotę dnia 16 bm. w handlu

Tow. s p o ż y w c z e g o  Japrzod, ulica Wiślna 8
od r odziny 'A9 " 12 PrZo(i Poiudniem - od 4 - 7  po połu­
dniu, na k t ó r e  s i ę  P. T. Publiczność uprzejmie zaprasza.

Zwiedzenie tych wystaw zainteresować powinno zwłaszcza 
szan. gospodynie, ponieważ nadarza s ę tu sposebnosć prak­
tycznego poznania powyższych znakomitych produktów.

,5]7 GRAF T n w . z  ugr. p o ręką , W iedeń V .

"i— G ' 7 RząJca drukami L. K. Górski.


